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Bilans i budżet
Nowy państwowy rok gospodarczy

1935/36 rozpoczął się pod niepomyślne- 
mi znakami. Oto pierwszy miesiąc tegc 
roku, kwiecień, przyniósł deficyt ró­
wnocześnie na dwóch odcinkach gospo­
darki państwowej, a mianowicie w 
budżecie i w handlu zagranicznym.

Między gospodarką budżetową a wy­
mianą handlową z zagranicą zachodzi 
zwykle odwrócona zależność. Gdy bud­
żet da je nadwyżki, czyli gdy w kraju 
panuje pomyślność gospodarcza, — po­
jawia się deficyt w bilansie handlo­
wym, jako wynik wzmożonej konsum- 
cji i ruchu inwestycyjnego. Natomiast 
w okresie depresji gospodarczej, której 
jednym z objawów' bywa zwichnięcie 
równowagi budżetowej, następuje 
zmniejszenie przywozu z zagranicy, a w 
jego wyniku uaktywnienie bilansu han­
dlowego.

Kraj dłużniczy, jakim jest Polska, 
powinien — nawet przy równowadze 
budżetowej — mieć dodatni bilans han­
dlowy. Chcąc płacić punktualnie swo­
je długi, musi on zarabiać na wymianie 
towarowej potrzebne do tego złoto i 
obce waluty. Państwo, które nie może 
swoich długów płacić towarami, mimo 
najlepszych chęci, po pewnym czasie 
nie będzie mogło uiszczać się ze swoich 
wbowiazań.
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Niemcy chcą rządzić w Europie!
W oczekiwaniu dzisiejszej mowy kanclerza - Brytyjskie pogłoski o bezkompromiso­
wych nastrojach w Rzeszy — „Dany Telegraph“ twierdzi, że Niemcy pragną Polskę 

„żywcem przen ’eść na mapie“
Warszawa. (Tel. wł.) „Kurjer 

Warszawski“ donosi z Londynu, że roz­
mowy Lavala z Goeringiem w Krako- 
wue wywołały żywe zainteresowanie, 
ale polityczne sfery stolicy W. Brytanji 
oczekują przedewszystkiem dzisiejsze­
go wystąpienia Hitlera, który ma okre- 
slić warunki, na jakich Niemcy sg, go­
towe wrócić do współpracy międzyna- 
rodowej nad utrwaleniem europejskie­
go bezpieczeństwa.

Informacje z angielskich kół w Ber­
linie przestrzegają przed zbytnim op­
tymizmem i stwierdzają zesztywnienie 
stanowiska, Rzeszy w ostatnich dniach, 
zwłaszcza jeżeli chodzi o pakt wschod­
nio-europejski. Mimo usunięcia zasa­
dy wzajemnej pomo-cy, a więc zbliżenia 
projektu do tego, co kilka miesięcy te­
mu Hitler uważał za możliwe do przy­
jęcia, w Londynie panuje przekonanie, 
ze zawarcie paktu sowiecko-francu- 
skiego i sowiecko-czechosłowackiego 
wpłynęło na zmianę stanowiska nie­
mieckiego i że obecnie nawet w formie 
zmodyfikowanej pakt wschodni niema 
widoków realizacji.

Dobrze zwykle poinformowany refe­
rent dyplomatyczny „Daily T e 1 e- 
g r ap h“ twierdzi, że wpływ na nie­
miecką politykę zagraniczną uzyskały 
ostatnio elementy skrajne. ‘Wychodzą 
one z założenia, że Anglja nie powinna 
mieć zastrzeżeń przeciw zajęciu przez 
Rzeszę dominującego stanowiska w 
Europie, gdyż ze swojej strony jest ona 
gotowa uznać przeważającą rolę Anglji 
w reszcie świata. Zgodnie z tem roz­
szerzenie terytorium niemieckiego na 
wschód byłoby dokonane kosztem Ro­
sji, a Polskę, oddzielającą Rzeszę od Z.

Możliwość przesilenia we Francii?
Paryż. (Tel. wł.) Posiedzenie ra-

dy ministrów, wyznaczone na wtorek 
przed południem ztostało odroczone do 
28 b. m.

W związku z tem prawicowy „Le 
Jour“ dopatruje się trudności w łonie 
gabinetu, o których mówi się od dłuż­
szego czasu. Dziennik wspomina na-

Nie można oczywiście na podlstawie 
wyników jednego miesiąca, w którym 
deficyt bilansu handlowego wyniósł za­
ledwie dwieście kilkadziesiąt tysięcy, 
wysnuwać wniosków na przyszłość. 
Przypuszczać raczej należy, że ta nie­
pomyślna pogoda kwietniowa ulegnie 
poprawie w następnych miesiącach. Jed­
nak nie można z drugiej strony także 
i lekceważyć tej przestrogi, jaką daje 
nam bilans naszego handlu zagranicz­
nego — już nie za sam tylko kwiecień, 
ale za cały czteromiesięczny okres bie­
żącego roku.

Jest to bilans ciągle jeszcze dodatni. 
Ale gdy w roku 1934 sal-do wynosiło na 
naszą korzyść (za cztery miesiące) 54 
miljony, to obecnie spadlło ono do 
26 miljonów, czyli o przeszło połowę.

Byłoby naiwnem upraszczaniem 
sprawy winić za to czynniki, kierujące 
naszą polityką handlową. Może tu i ów­
dzie są pewne błędy, ale główna przy-

S. R. R. — jak się „Daily Telegraph“ 
wyraża — „żywcem przeniesionoby na 
mapie“. Ma on na myśli możliwość wy­
miany ludności Pomorza.

Korespondent „Daily Telegraplf'

Zatarg włosko-abisyński w Genewie
NOTA ABISYNJI

Genewa. (PAT.) Cesarz Abisynji 
nadesłał do sekretarjatu Ligi Narodów 
telegram, w którym oskarża Włochy o 
gromadzenie wojska i materjałów wo­
jennych nad granicą Abisynji oraz o 
chęć uchylenia się od bezstronnego roz­
strzygnięcia sporu. Dalej zarzuca Wło­
chom iż pragną przy pomocy pogróżek 
otrzymać odszkodowanie za szkody, 
których Abisynja nigdy nie wyrządziła.

Równocześnie — głosi nota — Wio­
chy bezprawnie zajmując część teryto­
rium Abisynji wszczęły akcję propa­
gandową i usiłują usprawiedliwić oku­
pację misją cywilizacyjną w stosunku 
do narodu abisyńskiego, który oskar­
żany jest o barbarzyństwo Twierdzi 
daiej nota, że mianowanie dwóch 
członków ko.misji pojednawczej, którzy 
są urzędnikami włoskimi, utrudnia, je­
żeli nie wyklucza, wszelkie rzeczowe 
zbadanie sporu. Bezstronne rozjem- 
stwo jest niemożliwe przy obecnym 
stanie umysłów, jaki panuje we Wło­
szech

W zakończeniu notą domaga się, a- 
by Rada zapewniła poszanowanie i za­
stosowanie artykułów paktu Ligi Na­
rodów oraz zahamowała wojskowe za-

wet o możliwości ustąpienia całego 
rządu.

Zdaniem „Le Jour“ wskutek nielo­
jalnego zachowania się lewicy, pre- 
mjer Flandin jest rzekomo zdecydo­
wany podać się z całym rządem do dy­
misji.

czyna kurczenia się naszego salda do­
datniego tkwi w systemie polityki kom­
pensacyjnej, stosowanej obecnie przez 
wszystkie niemal państwa. Musimy 
konsumować hiszpańskie pomarańcze, 
aby znaleźć rynek zbytu dla naszych 
iej. Ograniczając przywóz, zmniejszamy 
równocześnie możliwości wywozu.

W tych warunkach przyszłość nasze­
go bilansu handlowego nie przedstawia 
się różowo, a w każdym razie najeżona 
jest licznemi trudnościami. A skoro 
tak, skoro na tym odcinku mamy ogra­
niczone możliwości wpłynięcia na po­
prawę sytuacji, to należy wytężyć całą 
energję, aby ta poprawa nastąpiła tam, 
gdzie niema drugiej strony, gdzie decy­
dujemy sami, czyli na odcinku budże­
towym.

W tem oświetleniu deficyt kwietnio­
wy, wynoszący 23,3 milj., należy uznać 
za zbyt wysoki, M. K.

twierdzi, że informacje o istnieniu ta­
kiego planu wywołały w Warszawie 
zaniepokojenie i zwiększyły wartość 
przymierza polsko-francuskiego, (w)

rządzenia włoskie, które niesłusznie u- 
ważane są za defensywne. Ponadto A- 
bisynja żąda aby w razie uchylenia się 
Włoch od postanowień traktatu z roku 
1908 w sprawie rozjemstwa. Rada Ligi 
Narodów wysłała na miejsce komisją 
śledczą i zajęła się sprawą na mocy art. 
15 paktu.

ZAKULISOWE ROKOWANIA
Genewa. (PAT.) Trwały ożywio­

ne rokowania zakulisowe w sprawie 
zatargu włosko-abisyńskiego.

Delegat Wielkiej Brytanji minister 
Eden odbył rozmowy z wysłannikiem 
Włoch bar. Aloisim i przedstawicielem 
Francji Massigli oraz z reprezentantem 
Abisynji Hawarjate. Rozmowy te nie 
doprowadziły do wyjaśnienia sytuacji, 
która oceniana jest jako bardzo po­
ważna.

W kołach ligowych nie przewidują, 
ahy sytuacja mogła ulec wyjaśnieniu 
przed środą t. j. przed przyjazdem do 
Genewy min. Lavala.

POWAŻNA SYTUACJA
Paryż. (Tel. wł.) Dzisiejsza pra­

sa paryska omawiając rokowania ge­
newskie w sprawie zatargu włosko-abi­
syńskiego, określa położenie jako bar­
dzo skomplikowane

Korespondent „Matin“ widzi jo­
dyny ratunek w okresie deszczowym, 
który rozpocznie się w Abisynji w naj­
bliższych dniach i trwa do września. 
W Genewie wyraża się nadzieję, że ta­
ki okres wystarczy aby rokowania do­
prowadzić do pomyślnego zakończe­
nia. W tym czasie w Abisynji jakie­
kolwiek operacje wojskowe są wyklu­
czone.

Korespondent „Petit Parisi en“ 
stwierdza, że nadzieje na nowe odro­
czenie znacznie zmalały. Należy się w 
każdym razie liczyć z tem, że zarówno 
Laval jak i Eden zrobią, wszystko, aby 
zatarg załagodzić.

Ciągnienie loterji
Warszawa. (Tel. wł) W ciągnie­

niu Loterji Państwowej większe wy­
grane padły na następujące numery:

10000zł—54690, 78952, 95266, 160248.
5 000 zł — 59037, 80036, 109612, 144248, 

145375, 158428.
2 000 zł —1498, 17115, 24449, 30527, 

31049, 35304. 36619, 38548, 52065, 56067, 
95587, 103017, 112166, 120541, 123324, 
123499, 174138, 178044, 184933.

Veto prez. Roosevelta
Waszyngton. (PAT). Delegac'a 

członków izby reprezentantów zwróci­
ła się do prez. Roosevelta chcąc go 
skłonić, aby zrezygnował ze swego ve­
ta w kwest j i ustawy o zasiłkach dla 
byłych wojskowych.

. Roosevelt oświadczył, że veta swero 
nie cofnie, a nawet w środę przybędzie 
osobiście do kongresu, aby swoje sta­
nowisko uzasadnić.
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Kanonizacja dwóch męczenników
Uroczystości w Watykanie w związku z kanonizacją św. Tomasza More‘a 

i św. Jana Fishera - Przemówienie Papieża
MiastoWatykańskie. (KAP.) 

Przeszło 40 tysięcy osób wzięło udział 
w uroczystościach kanonizacyjnych 
męczenników angielskich Jana Fishera 
i Tomasza Móre‘a w bazylice watykań­
skiej.

Kościół katolicki w Imperjum Bry- 
tyjskiem reprezentowało 16 biskupów 
angielskich, jeden szkocki, trzech in­
dyjskich i po jednym z Przylądka Do­
brej Nadziei i Kanady, Z innych osób 
obrzędom asystowali b król hiszpań­
ski Alfons z synem Juanem i córką Ma- 
rją Krystyną, ks. Enrichetta Bourbon 
Parma, wielki mistrz Zakonu Maltań­
skiego ks. Chigi oraz lady Drummond, 
żona ambasadora angielskiego przy 
rządzie Włoskim, ambasador Japonji 
przy Kwirynale, Poncelet, prezydent 
parlamentu belgijskiego, wdowa po 
Streseniannie i dwór papieski.

Uroczystość św, Jana Fishera wy­
znaczono w kalendarzu na 22 czerwca, 
św. Tomasza More‘a na 6 lipca. W Cza­
sie mszy papież odczytał homilję po­
święconą nowym świętym, ich cnotom, 
bohaterstwu i męczeństwu

„Kościół — mówił papież — założo­
ny przez Chrystusa Pana będzie tak 
niezachwiany jak Chrystus jest wiecz­
nym i niezmienny. Instytucje ludzkie 
upadają — Krzyż Chrystusa trwa nie­
złomnie. Powstają herezje, nie mogą 
jednak rozerwać całodzianej szaty 
Zbawiciela, Prześladowcy ofiary swe 
podnoszą do najwyższej chwały niebie­
skiej. Było rzeczą najbardziej słuszną, 
by ci święci męczennicy, którzy oddali 
krew swą. za całość Wiary św., w obro­
nie papiestwa, otrzymali chwałę aure­
oli świętości przy grobie św. Księcia A- 
postołów za pośrednictwem papieża, 
dziedzica i następcy św. Piotra.“

Następnie Ojciec św. zwrócił się z 
apelem do wszystkich, by wzywali o- 
pieki nowych świętych i naśladowali 
ich przykład. W szczególności zalecał 
połączyć się w modlitwach, aby Anglja, 
rozważając przykład tych swoich peł­
nych chwały synów, poszła śladem ich 
wiary i wróciła do domu ojcowskiego. 
Wzywaj dalej Ojciec św., by Anglicy 
wspomnieli starożytną chwałę swego 
Kościoła i pamiętali, że Stolica św. od- 
dawna patrzy na nich nie jak na tych, 
co w obcym przebywają domu, lecz

Pożar hydroplanu
Paryż. (Tel. wł.). Największy fran­

cuski hydroplan „Port Paris“, który 
był przeznaczony do utrzymywania ko­
munikacji z Ameryką Południową, zo­
stał częściowo zniszczony przez pożar.

Hydroplan znajdował się na kotwi­
cy w Bisscarosse pod Bordeaux i miał 
wykonać w środę loty pokazowe. W 
niedzielę, rzekomo z powodu krótkie­
go zwarcia w przewodach elektrycz­
nych wybuchł pożar, który zupełnie 
strawił prawe skrzydło. Inne części 
nie zostały uszkodzone.

Mac Donald, po naradach z ministrami 
brytyjskim i australijskim w izbie gmin, 
wyjechał w poniedziałek wieczorem do 
Edinburga, aby uczestniczyć w ogólnej 
konferencji kościoła szkockiego. Do Lon­
dynu premjer nie powróci przed czwart­
kiem, tak. że nie będzie przewodniczył 
radzie mbinistrów, poświęconej dzisiejszej 
mowie Hitlera.

*
Pierwsze oddziały marszu głodnych ze 

stanu Illinois w Ameryce przybyły do mia­
sta Springfield 1 rozłożyły się obozem pod 
miastem, oświadczając, że nie ruszą się z 
miejsca, póki rząd stanu nie przywróci 
zapomóg dla bezrobotnych.

*
Marszałek Petain bawił w Wiedniu 

przez poniedziałek incognito, nie komu­
nikując się z nikim oprócz posła francu­
skiego. Dziś marsz. Petain odjeżdża do 
Paryża.

*
Według doniesień z Waszyngtonu min. 

finansów Morgenthau wydał w porozumie­
niu z prez. Rooseveltem zakaz wwozu 
do Stanów Zjednoczonych walut srebr­
nych. Zarządzenie wydano w interesie 
harmonijnej współpracy z temi państwa­
mi, w których z powodu wzrostu cen sre­
bra, monety przewyższają wartość tego 
kruśzcżu

tych, co wreszcie wracają do domu oj- cją fasady i kopuły bazyliki watykan- 
cowskiego. skiej oraz wspólną audjencją udzieloną

Uroczystości kanonizacyjne zam- I przez Ojca św. wszystkim biskupom 
knięto wieczorem wspaniałą Rumina- | angielskimi bawiącym w Rzymie.

Dokoła rozmowy
ministra Lavala z generałem Goeringiem

Paryż. (PAT.) Krakowska roz­
mowa gen. Goeringa z min. Lavalem 
nadal budzi w prasie wielkie zaintere­
sowanie.

Z informacyj Ag. Havasa wynika, 
że w czasie śniadania w hotelu Fran­
cuskim gen. Goering wyraził życzenie 
odbycia rozmowy z min. Lavalem. — 
Spotkanie to — według Havasa — nie 
przekroczyło granic póoficjalnej wy­
miany zdań.

Gen. Goering i min. Laval spotkali 
się najpierw w czasie zwiedzania gale-

Zamach komunistyczny w Portugalii!
Londyn. (PAT). Z Lizbony otrzy­

mano w ciągu nocy alarmujące wiado­
mości o grożącym tam przewrocie ko­
munistycznym.

W rozmaitych punktach miasta stoi 
w pogotowiu policja i wolsko z usta- 
wioi-emi karabinami maszynowemi. 
Gabinet portugalski obradował całą 
noc w jednym z baraków wojskowych

Dokonano licznych aresztowań.

Przed zmiana gabinetu w Anglii
Londyn. (Tel. wł.) Król przyjął 

wicepremiera Baldwina na audjeńćji 
w sprawie rekonstrukcji rządu i po­
wierzenia mu portfelu premjera.

W ub. tygodniu MacDouald i sir Si­
mon byli u króla i obecnie uchodzi za 
pewne, że w najbliższych dniach sir 
Simon ustąpi. .

Londyn. (PAT.) Wczorajszy po­
byt wicepremjera Baldwina u króla, 
następujący po audjencjach, udzielo­
nych w czwartek, piątek i sobotę Mac- 
Donaldowi, Thomasowi i Edenowi, 
utwierdza prasę angielską w przeko­
naniu, że rekonstrukcja gabinetu jest 
bardzo bliska.

Akty teroru w Sowietach
Moskwa. (PAT.) Źródła sowiec­

kie coraz częściej donoszą o aktach 
teroru chłopskiego przeciw prosowiec- 
kim elementom na wsi.

W okolicach Minusinska (Sybe- 
rja) trzech zabójców z prezesem miej­
scowego kolektywu na czele zamor­
dowało korespondenta gazety wiej­
skiej, miażdżąc mu czaszkę kamienia­
mi. Miała to być zemsta za oskarżenie 
prezesa kolektywu o defraudacje.

Sprawa ordynacji wyborczej
Warszawa. (Teł. wł) Dziś grupa 

konstytucyjna B. B. W. R. podjęła zno­
wu pracę. Głosowania nad ordynacją 
wyborczą nie przeprowadzono, nato­
miast przystąpiono do rozprawy nad 
ordynacją wyborczą do Senatu. (w)

Strajk górników w Beigji
Paryż. (Tej. wł.) Położenie straj­

kowe w okręgu Charleroi w Eełgji za­
ostrza się. W poniedziałek wieczorem 
grupa 200 górników zajęła przemocą 
trzeci szyb w Farciennes, urządzając 
barykady. W ciągu nocy nadeszły po­
siłki żandarmerii. Właściciele kopajń 
w których strajk wybuchł postanowili 
w poniedziałek wieczorem kopalnie za­
mknąć.

Spotkanie w Taborze
Praga. (PAT), Czeskie Biuro Pra­

sowe donosi:

rji obrazów Potockiego i rozmowę pro­
wadzono potem w hotelu Francuskim. 
Gen. Goeringowi służył za tłumacza u- 
rzędnik niemiecki Schmidt a min. La- 
valowi szef gabinetu Rochat.

Gen. Goering przedstawił punkt wi­
dzenia Niemiec, który jest znany z na­
rad kanclerza Hitlera z sir Simonem i 
lordem Edenem. Min. Laval starał się 
przekonać swego rozmówcę, iż polity­
ka Francji nie uległa zmianie i zmie­
rza do zbiorowej organizacji pokoju, 
nie zagrażając nikomu.

Rząd przypuszcza, że zapobiegł rozru­
chom.

Lizbona. (PAT) W związku z po­
głoskami o zamiarach wywołania roz­
ruchów przez elementy skrajnej lewi­
cy odbyło się wczoraj wieczorem posie­
dzenie rady ministrów, po zakończeniu 
którego ogłoszono ostre pogotowie od­
działów policji, gwardii republikań­
skiej i marynarki. W kraju panuje cał-

» kowi-y spokój.

Jako jej datę gazety wymieniają 
okres przerwy parlamentarnej z po­
wodu Zielonych Świąt. Dzienniki są 
już zgodne co do tego, że Baldwin 
obejmie premjerostwo, MacDonald 
będzie wicepremierem, a ustąpią mi­
nistrowie: spraw wewnętrznych —' 
Gilmour, lotnictwa — Londonderry, 
zdrowia — Young i spraw Szkocji — 
Collins. Lotnictwo obejmie dotychcza­
sowy min. kolonij Ćunliffe Lister, 
zdrowie — dotychczasowy min. poczt 
i telegrafów Kingley Wood. W razie 
ustąpienia sir John Simona najpraw­
dopodobniejszym kandydatem na to 
stanowisko jest w dalszym ciągu min. 
Eden.

W okręgu Winnickim opiekunka 
sieroty pioniera zamordowała go 15 
ciosami noża i topora. Aresztowano 
zabój czynię wraz z całą rodziną.

W okolicach Rostowa nad Donem 
członkini związku młodzieży komuni­
stycznej została ogłuszona uderzeniem 
butelki w głowę, a następnie uduszo­
na przez członkinię kolektywu rolne­
go, z pochodzenia zamożną chłopkę.

W Taborze odbyło się spotkanie mi­
nistrów Benesza i Berger Waldenegga. 
Omawiano zagadnienia polityki gospo­
darczej, interesujące oba kraje, 'Ośrod­
ki mające na celu przyspieszenie przy­
gotowań do konferencji rzymskiej. 
Obaj ministrowie wysuwają koncepcje 
zgodne, dążące do uspokojenia w poli­
tyce gospodarczej w Europie środko­
wej.

Plaga szczurów w Afryce
Londyn. (Teł wł.) Niezliczone ma- 

śy szczurów szybko się posuwają z po­
łudnia na północ wolnego państwa 
Oranjc.

Kilka osób z pośród krajowców i ko­
lonistów europejskich zmarło wskutek 
zarazy, przywleczonej przez niepożąda­
ne gryzonie.

Miejscowe gazety nawołują do zor­
ganizowania energicznej walki przeciw 
«ś-o •f.i.iecznym intruzom.

Kurs dolara. Dziś rano notoWan„ , ' 
dolara w obrotach nieofkia'.nvw, 0 Urs 
szawie 5.27 - 5.28 zł, w Gdańsku * > 
szawę 5.28 zł. KU n& W«.

Kurs marki niem. Bank Pokti „, 
w Poznaniu, płacił dziś za loo mk° ■ 
gotówką 181,00 zl„ ' nisrn-

POZNAflSKA GIEŁDA PIEHI^rj
Poznań, 2ł. 5. 193-f

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo 
wego była spokojna. 8 elQ°’

Z pożyczek państwowych poszukiwań. 
— przy bardzo malej podaży - ?
konwers. po 67,-% oraz 3% po.ż. budowt 
po 40,-, natomiast 4% premj. doi. ofiarŻ 
wano po »0,—.

Z papierów lokacyjnych P. Z K „fi, 
rowano 454% dok listy zast. p0 
zaś 454% zlotowemi listami zast obrar«™ 
po 42,— % - jak również 4% listami m 
konwert. po 41,—%.

Z akcyj bankowych obracano mniefe-. 
ilość akcyj Banku Polskiego po 87—bus 
notowania.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężne! 
w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
wzgl. w ziotycb za sztukę.

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. 67,— P.
4% poż. premj. dok, ser ja III 50,— 0.
3% poż. budowk, 6erja I 40,— P.
454% dolarowe listy zast. eerjl K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 42,— O.
454% zlotowe listy zastaw, s. K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 42,— +
4% listy zast. konwert. ostempl. P. Z K.

41,— +
Tendencja spokojna.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

w Poznaniu
Poznań, 21. 5. 1935 r.

Warunki: Handel hurtowy parytet Po. 
suań. ładunki wanonowo. dostawa bieżąca

aa 100 kg.:
Standarty: 11 żyto 715 g/1. 2) pszenica 

750 g/. 3) owies 470 a/1.
Ceny transakcyjne:

Żyto 270 tonn par. Poznań . . , 
Pszenica 15 tonn par. Poznań . 
Pszenica 15 tonn par Poznań . 
Pszenica 30 tonn par. Poznań .

Ceny orientacyjne:
Zyto /Usposob spokojne) . , U.50- 
Pszenica (Uspoe. spokojne) 6,00- 16.25 
Jęczmień 710—725 g/L . . • *6,' 
Jęczmień 680—690 g/1 > « » 

Usposobienie słabe. _
Dwies (Usposob. spokojne) .
Mąka _
żytnia I gafc 0,55% wl. w. 
żytnia I srat. 0.65% wl w. 
żytnia II ¡rat. 55-70% wi w. 
żytnia pośi. pon. 70% wt. w. 
żytnia razowa 0.95% wt. w.

Usposobienie spokojne, 
pszenna srat. ’A 0-20_, wł. w. 
pszenna Kat IB 0-45% wt. w. 
pszenna gat IC 0-55% wł. w. 
pszenna eat ID . 60% w., w. 
pszenne gat. IE 0 65% wt w. 
pszen gat. HA 20 oo%wt. w. 
pszen aat. IIB 20-35% w w. 
pszen. Kat 119 45 65% w w. 
pszen. Kat HF 33 w 
psz. Kat IHA
psz. gat. IHB 70-7a% wtw.

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand.. . < •
Otręby oszen grube stand.
Otręby pszenne średnie su .

1475 
16.0 
16,15 
16,25

13-50- 17,01
15.50- 16,25 

1650- 16/0

21.75- 22.75
20.75- 21.75
15.25- 16.25 
12,00- 18-00
17.25- 18,’25

27.50- 30.06 
27,00- 2,,.0 
26,01- 26/0 
25,00- 25,50 
2400- 24JÛ 
23.00- 23,50
22.50- ‘.3,W
19.51- 20.0
16.75- 7,;5 
15,7 >- 16-® 
l’,25- 13,75

11.50- U>65
11.50— 12.0
10.75-
10.25- I’.»® 
44,00- $$
SS: K
KM- •*
,0’T 8
13>- 15,00 

g® 00- 70>
S-100.0Î

12.75- 3-0°

ręby ięczmienne 
emię lniar: 
irczvca .
■och Viktor ja 
•och Folaera 
ibin niebieski 
ibin żółty . 
radela . • 
ik niebieski 
■moteusz , - 
ijgras an2ielekt • • 
emniaki jadalne . • 
akucb mian w taflacn • • rA7?-
akuch rzepakowy w tan l9^_ t. 
akucb słoń, w taft 42/W l9|oO- 
ut Soja . • 
oma pszenna luzem • • 

pszenna prasowana 
3 żytnia lu-uO. . • •
. żytnia prasowana .
’ owsiana luzem ■ _
„ owsiana prasowana 

jęczmienna luze®w " jęczmienna prasow­
ano zwykle !dżen> • • 

zwvkte prasowane- 
3 nŁteckie luzem .
„ nadn'teckie Pr
OKńlne uśPn60bl^,pnnvch warunlj»c|;
Transakcje na odmß86 t jęcznncn.a .

owsa 20 t„ ivtnich 328 ta
izennej 64,4 t„ ot jęczmiennych 
¡zennych 40 t., ot ą ■ ¡^aku n\in a-

ziemniaków eadżon“ ,,^.8
Uwa^-. Spe^lnuezX ponaJ 0010

5w, jak i ziemniak

» •

> •

19>-
3.25-

3.50- 
4.00— 
4,00-
4.50- 
2.'0- 
3,60-
7.25-
7.75- 
8.2 -
8.75—

... 0 
3.45 
4,05
i:’>

4.25

s

8.25 
8.5 
9, 5
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Po wizycie Lavala w Moskwie
;Od własnego korespondenta 

Moskwa, 20 maja.
Wizyta francuskiego ministra spraw 

panicznych Lavala nastąpiła po pod­
aniu francusko - rosyjskiego paktu 
Semnej pomocy: okoliczność ta 
’-kazywałaby na jej ograniczone zna- 
ezenie polityczne. Jednak z drugiej 
trony nie można nie pamiętać o tern,

• Ra dziś rolę w stosunkach międzyna- 
LL>Wych grają uczucia i nastroje na- 
fodów, a z tego punktu widzenia pobyt 
Lavala w Moskwie był uroczystem u- 
zewnętrznieniem sympatji i przyjaźni, 
mającej łączyć Rosję Sowiecką i Fran-

C)e Zazwyczaj dwa państwa, jeśli nie 
mogą znaleźć żadnych konkretnych za­
dań politycznych, a chcą dać z tego lub 
innego powodu wyraz swej przyjaźni, 
zawierają układ o współpracy intelek­
tualnej i kulturalnej. Np. podczas po­
bytu w Warszawie premjera węgier­
skiego Goemboesa zawarto układ o 
współpracy w dziedzinie kulturalnej. 
Z reguły taki układ ma minimalne zna­
czenie. Ale w stosunkach Rosji do za­
granicy jest inaczej. Rosja, jęśli zna 
przyjaźń, to już całą duszą. Przed woj­
na język francuski był w Rosji bardzo 
rozpowszechniony. Szeroko był on u- 
względniony w gimnazjach, liceach i na 
t zw. pensjach żeńskich. W Rosji So­
wieckiej został język francuski wyrugo­
wany. Jego miejsce zajął język niemiec­
ki, a częściowo też język angielski.

Przed kilkoma laty jeden z przedsta­
wicieli urzędowych Rosji Sowieckiej w 
rozmowie ze mną udowadniał, że język 
francuski jest już przeżyty i nie ma 
żadnejj przeszłości. Ja dla kontrastu za­
jąłem takie samo stanowisko co do ję­
zyka niemieckiego, na co mój rozmów­
ca zauważył, że bardzo sobie ceni oko­
liczność, że w Polsce polski obóz naro­
dowy rozumie doniosłość dobrych i 
przyjaznych stosunków z Rosją Sowiec­
ka, ale brakiem tego obozu jest to, że 
nie chce przy tej sposobności utracić 
Poparcia i przyjaźni Francji. Ileż od 
tego czasu się zmieniło! Od dwóch już 
*at język niemiecki traci swoją pozycję 
w szkołach sowieckich, a teraz w per- | 
traktacjach z Layalem został wypraco­
wany i ułożony cały szeroki plan wpro­
wadzenia języka francuskiego do nau­
czania w szkolnictwie rosyjskiem. Każ- 

y Pojmie, że jest to pociągnięcie o 
palnej dla Francji wartości, gdyż 
rancia n'ezwykle dbała o swój 

w yw intelektualny i kulturalny w 
’wiecie.

Ale miał też pobyt Lavala w 
1 *’e Swa określoną wagę polity 

jego, jak i poprzedniego p< 
arszawie, było wyrównani»

»^>jow między Polską a Rosją So
Otóż wypada stwierdzić, że to

6 5ię udało. Nie byłoby tak j< 
nej zmiany tonu prasy francu 

^ adresem Polski, gdyby w stx
nnędzj Polską a Francją nie 

ała pewna serdeczność. Zdaj<
eei lin^^ Francji szły po nastę 
feowa J1’ J6Śl1 Francja zostanie z

przez Niemcy, to Polska
syjskiej * 1 * * C° d° P01™
ska 7fC . dopiero wtedy 
«yjskioi k j ’aka forma Pomoc: 
nie bPf 7b?dZle w>ż^<ia®a- Zatem j 
na ±‘e?ięx ok^1alo. że Polska 
^eciw Ni lć w°iska sowieckie, i 
nie 0 to, żeb"?™' P°ISCe chodzi i 
a^czasn i 7Ro?.]a Sowiecka nie n 
okresie ^i. ustalonego jeszc 
aa terytn • °1U tytułu wchodź 
ułożą 3 e F]Um PoIski- ^ś te n 
^eża}o 2 Ct^le Wojny’ to juź bi 
^ewtedv Ul” a^w ' Porozumieć

W Ros^g ną zawarte- 
staralsie 7 ‘ °wi&ck»ej minister L 
”ików u: a^a"ne 0 skłonienie kie 
nie polski u?tVki do ujścia w po

toaście podczas bani

„Kurjera Poznańskiego“).
Laval, odpowiadając Litwinowowi, po­
wiedział m. in., że Francja i Rosja So­
wiecka „nie pojmują swego ideału w 
ten sam sposób, że ich ustroje są różne, 
ale że Łączy je potężny węzeł, który tłu­
maczy i wyjaśnia zawarcie paktu oraz 
jego obecność w Moskwie — węzłem 
zaś tym jest głębokie przywiązanie do 
pokoju“.

Przez zaznaczenie, że inne ideały 
przyświecają Rosji Sowieckiej i Francji, 
dał Laval do poznania kierownikom 
Rosji Sowieckiej, iż nie powinni się dzi­
wić, jeśli Polska ma wątpliwości w 
sprawie przemarszu czerwonej armji 
przez jej terytorium. Że takie były in­
tencje polityki francuskiej, świadczy ar­
tykuł paryskiego „Tempsa“, łączący 
właśnie te słowa toastu min. Lavala z 
kwestją stanowiska Polski.

Trzeba stwierdzić, że po stronie so­
wieckiej zamanifestowano też chęć u- 
spokojenia Polski. I tak na przyjęciu 
dla reprezentantów prasy francuskiej, 
urządzonem przez redakcję „Izwiestij4*, 
redaktor naczelny tego pisma, powiada­
miając o śmierci Józefa Piłsudskiego, 
nazwał Polskę „wielkim krajem przy­
jacielskim i sąsiedzki m“.

POGOTOWIE WOJENNE WŁOCH

Włochy Mussoliniego poświęcają wielką uwagę obronie przeciwko atakom gazo­
wym i lotniczym. Ostatnio z udziałem Mussoliniego. odbvł,r się wielkie ćwicze­
nia, mające na celu odparcie ataków na Rzym. II duce, jak widzimy, osobiście na­

wet zabrał się do wypróbowania nowowynalezionych bomb gazowych.

Chorobliwe majaczenia
Proces berneński nie pomoże żydostieu

Działacz żargonowy dr. Thon wypo­
wiada w „Hajncie“ krytyczny pogląd 
na szanse procesu berneńskiego. Żydzi 
w całym świecie cieszą się z przebiegu 
tego procesu, bo mają nadzieję, że 
wskutek jego wyniku judofobi będą 
osłabieni i nie będą mogli powoływać 
się na „Protokóły Mędrców Sjonu“ 
Jednak

„nie sprawia mi satysfakcji proces w 
Bernie i nie jestem wdzięczny gminom ży­
dowskim w Szwajcarji, które wszczęły ten 
proces“.

Dla żydostwa, jako „narodu wybra­
nego“, jest hańbą, gdy on staje przed 
sądem gojów:

„My, którzy wytwarzamy jeszcze obec­
nie największy odsetek wielkich ludzi 
(sic!) my, którzy jesteśmy — bez względu 
na to, czy nam to przyznają, czy nie, czy 
mają do nas pretensje, czy nie — prawdzi­
wym narodem wybranym; narodem 
który został wybrany, aby tworzyć i cier­
pieć, Otóż my, naród żydowski, naród zwy­
cięzców, odwołujemy się do kogoś, aby on 
wydał świadectwo, że nie jesteśmy gorsi 
od innych narodów. A gdzież jest, taki try­
bunał, lub inna instytucja ludzka, która 
posiadałaby prawo być sędzią nad całym 
narodem — i to nad takim narodem?"

Nie należy łudzić się, że wynik, po 
żądany dla żydostwa, przekona prze­
ciwników i] uostwa:

.»Pytealą, && w isteste Wtó łiieejy m

Wyraz „przyjacielski“ jest tu znamien­
ny, gdyż od dłuższego czasu ton prasy 
sowieckiej pod adresem Polski był rar 
czei cierpki.

Następną manifestacją przyjacielską 
Jest artykuł znanego publicysty sowiec­
kiego Karola Radka, który w artykule, 
zamieszczonym w już wymienionych 
„Izwiestjach“, Pisze co następuje:

„Szczerze pragniemy, aby Polska 
wreszcie zrozumiała, iż wysiłki Sowietów 
zmierzają wyłącznie ku utrzymaniu na­
szej niepodległości i nie są skierowane 
przeciw integralności Polski. Przyjaźń 
Polski ze Związkiem Sowieckim może 
ocalić pokój na wschodzie Europy i stać 
się zasadniczym fundamentem pokoju 
europejskiego.“

Odpierając następnie pogląd, repre­
zentowany, zdaniem Radka, przez Józe­
fa Piłsudskiego, że cele Rosji Sowiec­
kiej i Rosji carskiej są identyczne, pu­
blicysta sowiecki oświadcza:

„Narody, zjednoczone w Związku So­
wieckim, istotnie zarzuciły wszelkie za­
miary naruszenia niepodległości innych 
narodów. Związek Sowiecki ma obowią­
zek wyciągnąć rękę do Polski i oświad­
czyć jej, że nigdy Rosja jej nie zagrozi.“

Atmosfera jest tedy lepsza, nastroje 
są bardziej przyjacielskie. Czy to ozna­
cza, że istnieje już zgoda między Rosją 
a Polską co do odpowiedniej formuły 
ujęcia wzajemnych stosunków między 
państwami na wschodzie europejskim 
— to jeszcze rzecz nieznana.

SZALAWA

to? Kogo przekona wyrok sądu? Czy prze­
kona masy? Do mas trzeba mówić bezpo­
średnio. A o to postara się Fleischhauer
i jego wstrętne otoczenie."

Taka publiczna rozprawa sądowa 
nie jest zasadniczo pożądana:

„Można oczekiwać, że ta rozprawa są­
dowa raczej zaszkodzi, niż pomoże. Prze- 
dewszystkiem daje się możność takiemu 
dzikiemu stworzeniu mówić do całego 
świata w ciągu l—5 dni.“

Narody rdzenne to są szczekające 
psy, na które naród wybrany nie po­
winien zwracać uwagi:

„Istnieje stare porównanie z księżycem, 
do którego pies szczeka. Stara przepowieść 
hebrajska głosi: „jestem świecącą gwiazdą 
na niebie, ty zaś szczekającym psem 
na ziemi". Tak, tak. stary naród kultury 
musi wznieść się do takiego stopnia na­
rodowej godności.“

Autor pociesza czytelników, że nie­
chęć i pogarda do żydostwa ze strony 
narodów rdzennych jest nieuzasadnio­
na:

„Z początku nas znienawidzono, a na- 
stępnie wymyślono przyczyny. Dlaczego 
nas nienawidzą? Na to sjoniści, zdaje się,, 
mają gotową, odpowiedź. Mówimy i mówi­
my słusznie: narody wogóle nie lubią się 
wzajemnie."

Niechęć zniknie do żydostwa. gdy
ono JUwil « rozproszeniem^

KAWA HAG
cfanrnż serce 
oraz nawy!
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VWAG1
To, co w sztabie marynarki amerykań­

skiej nosi suchą, biurokratyczną nazwę: 
„Plan nr. XV/“, jest w rzeczywistości gignn- 
tycznem przedsięwzięciem, gdzie romantyzm, 
nowoczesnego ducha wojowniczego zbiega 
się z realizmem dzisiejszej techniki. Jt „pla­
nie“ tym mieszczą się manewry ¡loty mor­
skiej i napowietrznej Stanów Zjednoczonych, 
największe, jakie dotąd świat widział, odby­
wające się w tej chwili na wodach Pacyfiku.

Ogółem 160 statków bojowych oraz 460 
samolotów opuściło przed 3 tygodniami por­
ty amerykańskie na wybrzeżu od Alaski po 
Kalifornię. Podzielono się na dwie part je, 
„białych“ i „czarnych“. Mocarstwo „białe“ 
otrzymało jako zadanie bronić „forpoczt“ 
lądu amerykańskiego, t. j. maleńkiej grupy 
wysp Hawai. „Czarni“ mają atakować. Każ­
da partja ma wszelkie środki nowoczesnej 
wojny do swej dyspozycji, nie wyłączając 
odrębnych szyfrów, własnych (drugim nie­
znanych) systemów ochrony optycznej i ga­
zowej i t. d„ — poprostu próba sił na wy­
padek wojny.

Niepoprawna w swej dociekliwości prasa 
japońska musiala oczywiście napisać, że 
„biali“, to Jankesi, a „czarni“ to Japśy. 
Oczywiście, trochę zaaferowania w admira­
licji tokijskiej, ale Ameryka grzecznie przy- 
rzekla, że manewry nie zbliżą się do brze­
gów Japonji nawet na 2 000 mil morskich! 
Na oceanie dużo miejsca ...

Przypomina się mimowoli, co pisali Paul 
Chack i Farrere w swych niezapomnianych 
epopeach morskich czasu Wielkiej Wojny 
o bezmiarze wielkich wód. Gdzie jest na­
pastnik? Gdzie go szukać, gdzie się go spo­
dziewać na tych setkach i tysiącach kwa­
dratowych mil morskich?

Tak też szukali „czarni“ „białych“ ód 
cieśniny Beringa hen na północy, aż ku rów­
nikowi. Nadaremno! „Biali“ przedarli się 
pomimo min i samolotów od brzegu kali­
fornijskiego aż do wód dokoła wysp Hawai. 
Dziś skoncentrowanych stoi na redzie aportu 
pereł“. Pearl Harbour, 60 statków wojen­
nych. z admiralskim okrętem „Pennsylva­
nia“.. by chronić archipelagu od rychle; na­
paści floty „ciarnej“. Decydująca bitwa 
oczekiwana jest jeszcze przed końcem maja. 
Da ona admiralicji amerykańskiej materjal 
do horoskopóic ną wypadek wojny „na 
serjo“.

Rajski krajobraz wysp hawajskich przy­
brał groźny wygląd. Wśród błękitnej toni 
wód szare cielska „białej“ floty. Zamiast 
wieńców z kwiatów przymierzają śniade Ha- 
wajki — maski gazowe. Czy do twarzy temu 
ludowi, co nie znal dawniej trosk cywilizacji 
białych?

Jak długo uznawać będzie geografja na­
zwę „Pacyfiku“, — Oceanu Spokojnego?

..Musimy stać się narodem normalnym, 
obdarzonym siłą normalną, wówczas znik­
nie (udofobja. Ta zasada zostanie na wie­
ki: Ojczyzna, jak u wszystkich ludzi, Oj­
czyzna, jak u wszystkich narodów.“

Proces berneński nie przyniesie ko­
rzyści żydostwu:

„Takiego procesu nie możemy wogóle 
wygrać, bowiem już przez to został prze­
grany,, że został wszczęty. Nie! nie! takie 
widowisko, jak proces w Bernie, nie jest 
dla nas korzystne. Takie procesy nie po­
magają, lecz szkodzą."

Proces berneński nie pomoże żydo­
stwu Żaden proces nie może pomóc 
narodowi, który zdolny jest do takiej 
megalomanji, który po tylu doświad­
czeniach dotkliwych może porówny­
wać siebie do „księżyca“, zaś narody 
inne do „szczekających psów“.

„Przegląd Graficzny“ 
o naszem stoisku na Targach

„Przegląd Graficzny“ organ ZwiążŁ 
ku Organizacyj Przemysłu Graficzne­
go i Wydawniczego w Polsce, zamie­
szcza artykuł syntetyczny o XIV tar­
gach międzynarodowych w Poznaniu, 
W artykule tym czytamy m. in.:

„W szeregu stoisk prasowych przodom 
wała Drukarnia Polska w Poznaniu z wy- 
dawanemi pismami: „Kurjer Poznański", 
„Orędownik1, „Wielkopolanin", „Pomorza­
nin“, „Nowiny Poświąteczne" i „Ilustracja 
Polska". Plastyczne grafikony świetlne 
uwidaczniały rozpowszechnienie pism. 
Wystawione druki wskazywały na zdols 
ność produkcyjną zakładów graficznych.“ 

Przy artykule „Przeglądu Graficz­
nego znajduje się bardzo dobrze wy­
konana reprodukcja stoiska wydaw­
nictwa
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WSKAZÓWKA DLA PRACOWNIKÓW 
POCZTOWYCH.

Spekulanci na owoce
Warszawa. (Tel. wł.) Warszaw­

skie władze bezpieczeństwa areszto­
wały kilku maklerów owocowych, któ­
rzy utworzyli bandę, wydającą kup­
com zaświadczenia na prawo przywo­
zu owoców.

W skład bandy wchodzili maklerzy 
owocowi Samuel Krakinowski, Moj­
żesz Rosenkranc i Zajwel Blumen 
oraz pewna wdowa po znanym działa­
czu żydowskim, znana w żydowskich 
sferach towarzyskich.

Wszystkich z polecenia prokurato­
ra. osadzono w areszcie.

W celu zwrócenia uwagi pracowników@ 
poczty na obowiązek sprawnego i szybkie-B 
go załatwienia interesantów. minister» 
poczt i telegrafów polecił we wszystkich E 
urzędach wywiesić nt 1 każdem okienkiem» 
od strony wewnętrznej kartonik z napi-H 
sem: „Pracownik nocztowy obowiązany» 
jest ^rzedewszystkiem załatwić intere-H 
senta".
O ZABÓJSTWO DYREKTORA TEATRU | 

W ŁODZI.
Przed sądem apelacyjnym w Warsza-B 

wie była rozpatrywana ponownie sprawa B 
niejakiego St Sośnickiego, skazanego swe-B 
go czasu przez sąd okręgowy w Łodzi za w 
zabójstwo dyrektora tamtejszego teatrzy­
ku „Gong” Romana Zygadlewicza.

Zabójstwo było dokonane w tajemni­
czych okolicznościach. Zygadlewiez leżał 
na otomanie w mieszkaniu i kołysał do 
snu dziecko, obok na łóżku spała żona. 
Zbrodniarz wkradł się do mieszkania i u- 
derzył Zygadlewicza tępem narzędziem w 
głowę. Nieprzytomnego odwieziono do 
szpitala, lecz w drodze zmarł. Zygadlewi- 
czowa zeznała, iż przebudział się, gdy 
zbrodniarz opuszczał pokój. Twierdzi ona, 
iż zabójstwa dokonał St. Sośnicki mąż 
praczki, która u nich pracowała. Ostatnio B 
między Zygadlewiczem a praczką powstał® 
zatarg, gdyż nie chciał on uregulować ra-B 
chunku z powodu zaginięcia kilku sztuk® 
bielizny. Na tern tle powstała awantura ifi 
Zygadlewiez wyrzucił Sośnicką za drzwi, g 
Sośnicki miał się wówczas odgrażać Zy-S 
gńdlewiczowi.

Oskarżony o zabójstwo Sośnicki kate » 
gorycznie zaprzeczył, aby miał dokonać za-|| 
bójstwa. Sąd apelacyjny utrzymał w mocy a 
wyrok łódzkiego sądu okręgowego, skazu-B 
jacy Sośnickiego na 12 lat więzienia.

POŻAR FABRYKI W MYSZKOWIE.
W nocy na 20 bm. srożył się olbrzymi a 

pożar w fabryce Szmelcera w Myszkowie» 
skutkiem którego została ona unierucho-» 
miona na czas dłuższy i pozbawionych» 
pracy zostało przeszło 400 robotników. Po-» 
żar wybuchł w oddziale zgrzebłami pod-S 
czas panującej wówczas burzy. Prawdo-B 
podobnie nastąpiło krótkie spięcie prze-s 
wodów elektrycznych. Spłonął doszczętnie a 
dach i uległy zniszczeniu urządzenia we-a 
wnętrzne. Straty obliczają na 300 tys. zł.ffl

ZE STATYSTYKI M. KATOWIC.
Według danych statystycznych magi-S 

stratu liczba ludności miasta Katowic wy-j 
nosiła z końcem kwietnia rb 130.834 osób. 5

W mieś, kwietniu wybudowano i od-| , 
dano do użytku publicznego na terenief 
m. Katowic 8 domów, z czego 5 par tero-2 
wvch i 3 jednopiętrowe. W tymże okre-5 
sie magistrat udzielił zezwoleń na budowę |
4 nowych domów oraz przebudowę 3 do-» 
mów. |

NOWA PARAFJA W ARCHIDIECEZJI S 
KRAKOWSKIEJ.

Z dniem 12 bm. została utworzona no-B 
wa parafia w archidiecezji krakowskiej w a 
w Łękawicy koło Rychwałdu. Terytorium B 
nowej parafii obejmuje następujące miej-H 
scowości: Łękawica k. Rychwałdu. Ocz-B 
ków, Kocierz koło Moszczenicy, Kocierza 
koło Rychwałdu, Łysina i część wsi Okraj-S 
nik. (KAP). |
W SPRAWIE TAKSY KLIMATYCZNEJ i 

W ZAKOPANEM.
Na odbytym niedawno w Wiśle zjeżdzie 

turystycznym nowy burmistrz Zakopane­
go, inż. Zaczyński, zaprzeczył szerzącej się 
pogłosce, że w przyszłości taksy klima­
tyczne będą pobierane również od osób, 
nocuiących w schroniskach tatrzańskich. 
Według oświadczenia inż. Zaczyńskiego, 
zarząd uzdrowiska w Zakopanem nie miał 
tego rodzaju zamiarów, przeciwnie — ten­
dencją było tu zawsze udzielanie przez 
gminę i zarząd uzdrowisk subwench na 
inwestycje turystyczne w Tatrach. Nato­
miast. zarząd uzdrowiska ma zamiar 
znieść w przyszłości zwolnienie od podat-K 
ku hotetowego tych crości. którzy opłacają» 
taksę klimatyczną. Wskutek bowiem tego» 
zwolnienia Zakopane przy bardzo dużej S 
frekwencji ma stosunkowo niski dochódS 
z taksy klimatycznej w porównaniu z ta-H 
kicmi uzdrowiskami jak Rabka, czy Kry-H 
ni ca.
WIELKA AFERA PRZEMYCANIA LUDZI | 

DO BOLSZEWJL
Zakończone zostało śledztwo w wielkiej B 

aferze przemytniczej, która w niedługim» 
czasie bodzie przedmiotem rozprawy przed H 
sądem okręgowym w Równem. W sprawie® 
tej oskarżonych jest 53 ludzi, przeważnie» 
mieszkańców Równego i Łodzi, którzy wl 
latach 1931—32 przemycili do Rosji sow. H 
około 1209 ludzi, przeważnie Żydów. O-B 
skarżeni przebywali dotychczas na wolnej |j 
stopie za kaucją. Obecnie na polecenie® 
prokuratury rówieńskiej „ostali oni za-H 
równo w Równem jak i w Łodzi areszto-H 
wanl i osadzeni w więzieniu, gdzie prze-B 
bywać będą do rozprawy sądowej- B

Żydowska afera emigracyjna 
w Warszawie

Warszawa. (Teł. wł.) Policja 
śledcza wykryła na tefenie Warszawy 
bandę oszustów emigracyjnych, złożo­
ną z siedmiu Żydów, różnych działa­
czy emigracyjnych.

Afera kombinatorów polegała na 
tem, że pobierali oni zadatki od kan­
dydatów na wyjazd do Palestyny, obie­
cując im wyjazd do „ziemi obiecanej“.

Policja aresztowała siedmiu oszu­
stów i z polecenia prokuratora osadziła 
w więzieniu.

Wczoraj rozpoczęły się międzynaro­
dowe mistrzostwa Francji, jedna z naj­
większych nianifestacyj tennisu świa­
towego, gromadząca zwykle całą elitę 
„białego sportu'. Mistrzostwa te są po­
niekąd zarazem oficjalnem otwarciem 
pełnego sezonu, który w obecnym roku 
zapowiada się twrdzo ciekawie.

Copra w da przeszli w szeregi zawo­
dowców tennisiści tej miary, co Vines, 
Cochet, Lott, Stoeffen i in Jednak po­
zostało jeszcze bardzo wielu w obozie 
amatorów, stanowiąc naogół dosyć wy­
równaną klasę w paru grupach tak. że 
trudno przewidzieć zwycięzców. Na 
kortach Rolland* 1 Garros w Paryżu 
zbraknie tylko czołowych przedstawi­
cieli Stanów Zjednoczonych. Poza tem 
są tam wszyscy najwybitniejsi.

Przyjętym już w ubiegłych latach 
zwyczajem mistrzostwa rozpoczynała 
się od spotkań w podwójnych. W 
Pierwszym zatem tygodniu rozegrane 
zostaną: mecze w podwójnych panów 
(zgłoszono 33 zespoły), pań (23 pary) i 
w mieszanych (37 par) W następnym 
— odbędą się pojedyncze panów (89 na 
starcie) oraz pań (47 zapisanych). Na- 
razie przeprow adzono ciągnienia pierw­
szej serji, przyczęm wszędzie rozstawili 
organizatorzy po 4 pary, dolosowując 
do nich pozostałe.

W podwójnych panów w 
pierwszej ćwiartce są następujące wy­
bitniejsze zespoły (na pierwszem miej­
scu podajemy wszędzie rozstawione pa­
ry): Crawford i Quist (Australja), Hen­
kel i Oenker (Nm.), Menzel i Hecht (Cz.); 
w drugiej: Faquharson i Kirby (P. A.),

Palmieri i Rado (Wł.), Martin-Legeay 
i Lesueur’(Fr.); w trzeciej: MacCrath.i 
Turnbull (Australja), Boussus i Bernard 
(Fr.), Hir.es i Culley (Am.); w czwartej: 
Eorotra i Brugnon (Fr.), Perry i Tuckey 
(An.), Jatnagishi i Nishimura (Jap.).

W podwójnej pań: pierwsza 
— Scriren i Stainmers (An.), druga — 
Henrotin i Andrus (Fr. i Am). trzecia — 
Adamoff i Sperling (Fr. i Dan.i,/czwar­
ta — Mathieu i Jacobs (Fr. i Am.).

W mieszanych na czele dru­
giej ćwiartki wystawiono zespół Ję­
drzejowska i Qulst, co jest łjardzo 
chlubne dla naszej mistrzyni. Jak wia­
domo, „ powodu żałoby nie bierzemy 
udziału w mistrzostwach zatem i start 
Jędrzejowskiej odwołano. Miałaby ona 
dosyć groźnych rywali, gdyż w jej czę­
ści widnieją m. in. następujące pary: 
Jacobs i Journu (Am. i Fr.), Andrus i 
Hines (Am.), Adamoff i Boussus (Fr.). 
W pierwszej ćwiartce prowadzą Sper-

Wielka rewia „asów” tennisu
Międzynarodowe mistrzostwa Francji w Paryża

ling i Cramm (D i Nm ); w trzeciej — 
Scriven i Tuckey (An.), przyczęm jest 
tu zespół Mathieu i Lesueur (Fr.); w 
czwartej znajdują się Rosambert i Bo- 
rotra.

O szansach nie będziemy pisać, gdyż 
ze względu na początek właściwego se­
zonu trudno stawiać horoskopy Stwier­
dzimy tylko ogólnikowo, że normalnie 
biorąc, w finałach powinni się spotkać: 
Crawford i Quist oraz Borotra i Bru- 
gnon, przyczęm Francuzów czeka 
znacznie trudniejsze zadanie Wśród 
pań w końcowem spotkaniu należy się 
spodziewać par: Scriven i Stammers, 
oraz Mathieu i Jacobs, chociaż ostatnie 
(niewątpliwie najgroźniejsze) będą mia­
ły ciężka przeprawę z Adamoff i Sper­
ling. Wreszcie w mieszanych faworyta­
mi są Sperling i Cramm. którym bodaj 
czy zdołają poważnie zagrozić Rosam­
bert i Eorotra.

Olimpijski turniej pięściarski
Komitet wykonawczy międzynarodowej 

federacji pięściarskiej, obradującej ostat­
nio w Berlinie powziął szereg wniosków 
w związku z przyszłoroczną olimpiadą. 
Pięściarski turniej olimpijski rozegrany 
zastanie w dniach od 10 do 15 sierpn.a, 
przyczęm walki odbywać się będą po po­
łudniu i wieczorem. leżeli liczba zgłoszeń 
przekroczy 150, wówczas walki wstępne 
rozgrywane będą na dwóch ringach.

Według wiadomości, które posiada se­
kretariat generalny międzynarodowej fe­
deracji pięściarskiej, w turnieju olimpij­
skim uczestniczyć będzie ponad 200 pięścia-
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rzy z 38 naństw. Pełne zespoły zamierza 
przysłać 16 państw i to: Polska, Argen­
tyna, Austria, Belgja, Kanada, Czechosło­
wacja, Danja, Finlandja, Francja, Niemcy, 
Anglja, Węgry Irlandja, Włochy, Szwec:a 
i U. S. A. Po sześciu pięściarzy zamierza­
ją przysłać: Rumunja, Holandja, Estonja, 
Norwegja, Hiszpanja, Południowa Afryka; 
po pięciu Luksemburg, Japonja, Filipiny
i Chile: po czterech: Szwajcaria, Łotwa, 
Litwa, Egipt i Meksyk; po trzech: Grecja, 
Urugwaj, Australja, Chiny, Nowa Zelan- 
dja; po dwóch: Jugoslawja i Rodezja.

Punktacji państwowej w turnieju olim­
pijskim nie będzie. Jeżeli zafundowano- 
by nagrodę dla najlepszego zespołu, wów­
czas punktacja byłaby na tępująca: Każda 
wygrana walka w przedbojach jeden 
punkt, wygrana w finale trzy punkty, prze­
grywający w finale dwa punkty. O 
pierwszem miejscu w klasyfikacji pań­
stwowej decyduje suma zdobytych punk­
tów w ośmiu wagach. Jeżeli więcej 
państw ,.ia tą samą ilość punktów’, decy­
duje ilość wygranych w finale, ilość dru-

gicb, lub trzecich miejsc.
Na tem samem posiedzeniu przyjęto do

FIBA Filipiny. Mistrzostwa Europy od­
bywać się będą co dwa lata, następne w 
roku 1937.

Piłka nożna
Najbliższe mecze a mistrzostwo LigL W

najbliższą niedzielę rozegrane zostaną na­
stępujące mecze o mistrzostwo Ligi: w 
Warszawie walczy „Polonja“ z „Ruchem“, 
w Krakowie „Wisła” spotka się z „Garbar­

TgS43

nią” w Świętochłowicach przeciwnikiem 
„Śląska” będzie „Cracovia“, w Poznaniu 
„Warta“ gra z „Legją" warszawską, w Lo­
dzi odbędzie się mecz „Ł. K. S. ‘

Anfjlja i Holandja 1:0 (0:0). Rozegrany 
w Amsterdamie mecz piłkarski pomii 
Anglją i Holandją zakończył niezD8Ł 
nem zwycięstwem Anglii 1:0 (0:U).
. Jedyne w roku bieżącym 
angielskiej reprezentacji P>*kars”’,Ln . 
kontynccie nie wykazało tak ,bez'v_? a. 
wyższości Anglików, jakiej się SP - ,
no. Wprost przeciwnie.orzez cały czas Przeciwnikiem fównorę^ 
nym, a okresami miała nawet pewną pp¡¡. 
wagę nad największą potęgą ,p
kańską świata pierTZf\vVIńk bez 
dała po bardzo zaciętej walce I gWOjej 
bramkowy. Holendrzy, dz.ęk. 
szybkości i doskonałej taktyce, Anrí¡k6w 
mali pierwszy gwałtowny napói _ ®ontr. 
a następnie stopniowo przeszli do koni 
ofenzywy. .. .

. , kl,lbu Westbrom-ardson z kiuou 0
dobył jedyny JOitat-
mkt w 2‘eJ.ml'nHóienlroW' 
laJeżą raczej d _ e]oraać 
inak nie udało P«®‘‘ 
mści. , T i-zhawadził dr. Bau«e^L-by_
ita około bciężniczkaępczyni tro-nu

skw«*85
czom ’Jnikom L*
wytoczyl zav pogoń” skar‘ 

-nv. Obecnie

ten's rd-frzo-. .IrnU’îlCWO 7"
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pluton Cambrottne’a
ażda niemal epo­
ka literatury ma 
swoje umiłowane 
pola popisu. 
Swoje obowiązu­
jące elegancje in­
telektualne. Dla 
piśmiennictwa,

innego w dobie Odrodzenia, takiem 
m rocisu taka elegencją erudycyjną r n mnS a helleńsko-rzymska. Do 

b>laartystycznego należało me 
zaczerpniętejEcić jakiejś metafory, zaczei 

’Slimpu Każdy wiersz, każda oracja. 
Syk, nawet frazes towarzyski 
K się upstrzyć Jowiszami i Seme- 
Smi satyrami i charytami.

f,iiv się dziś rozczytujemy w naj- 
mlod-zej literaturze polskiej, widzimy, 
Mi ona zaczyna sobie wyrabiać swoją 
własną elegancję, po której w przy- 
«zlośu będzie ją można poznać tak, jak 
dziś po przenośniach antycznych poz- 
najemy renesans i barok.

Elegancja naszej najmłodszej lite- 
ratury polega na tern, by bez żadnych 
omówień, bez żadnych kropkowali mia­
sto liter, w pełnem brzmieniu wyrazu 
podawać terminy, definicje i zwroty, 
jakich w szynkowniach 5 
używają męty społeczne.

W Warszawie w dwóch teatrach 
równocześnie grają dwie sztuki, jedna 
oryginalna młodego, bardzo wziętego 
pisarza, druga z niemieckiego języka 
przełożona i zlokalizowana przez mło­
dego również pisarza — i w obydwóch 
tych sztukach coram publico pa­
dają ze sceny słowa, za które wyrzuco- 
noby z towarzystwa indywiduum, gdy­
by ośmieliło się, zwłaszcza przy ko 
bietach, je powiedzieć.

Na sali widzów w obydwóch tych 
teatrach widzowie siedzą, w towarzy­
stwie swoich żon, narzeczonych, sióstr 
i matek, w towarzystwie choćby ko­

biet znajomych — i tu szcze d godny 
uwagi: — do tej pory nie znalazł się 
nikt, ktoby jakiemś wystąpieniem za­
protestował przeciwko takiemu rozpa 
noszeniu się chamstwa.

Na któremś z przedstawień był 
obecny dyrektor jednego z teatrów pro­
wincjonalnych:

— Jakby na to reagowała u mnie 
publiczność burżuazyjna, nie wiem — 
oświadczył — ale gdybym się ośmielił 
coś podobnego kazać słuchać na przed­
stawieniach, przeznaczonych dla ro­
botników, to audytorjum ludowe wy 
pwizdaloby sztukę. Robotnik polski 
czułby się obrażony, że go zmuszają do 
słuchania słów, jakich u siebie w rodzi­
nie nie zniósłby.

Jestem pewny, że dyrektor ów nie 
®ylił się. Doszliśmy do tego, że robot­
nik w Polsce czuje w sobie więcej sma- 
u niż warstwa inteligencji. Inteligen­

ta, słuchająca tych sztuk w Warsza- 
>e, nietylko już nie dostrzega, że tu 

JeJ godność kulturalna jest dotknięta 
u żywa, nietylko potulnie słucha 

najSru,bszego kalibru, ale 
<łm'arnol,ie‘!^raWa ^einu rekordowi or-

^zego to dowodzi? 
rniiJ^w2* *° ^e"°’ że publiczność już 
WflrhU ,na konwenansem świństw 
sze nn a v y c Nasze powieści, na- 
tak 6’ nasze rozprawy literackie 
la .P^NZwyczaiły do słownika ś 
obszvivbr°nne’ tak^ wieprzową, skórą 
tcatraln nas:'a wrażliwość, że sala 
sstctvp7a nie ^czuwa. już ani wstrętu 
nej iei n^°-’ ani zniewagi, wyrządzo- 
Vwaln ęoziomoiwi cywilizacyjnemu, 

ze byleby

i melinach

*ci

sklej literatury, a powtóre: u naszych 
Sarmatów z dawnych wieków ta sama 
nieprzyzwoitość jest zawsze fra- 

z k ą, elementem humoru, czemś jak­
by nie naprawdę, gdy u najmłodszych 
naszych beletrystów jest to podane na 
ponuro, manjacko a z „programem“ 
artystycznym. Dla nowego, niezmier­
nie ważnego „światopoglądu literac­
kiego“.

Relata refero, powtarzam, co mi 
mówiono:

Zapytano pewną naszą pisarkę, dla­
czego ona w towarzystwie tak zawsze 
kulturalna i dobrze wychowana, decy­
duje się na tak skandaliczne opisy w 
swoich dziełach?

Dla oczyszczenia krwi pijcie rano 
przez kilka dni z rzędu szklankę natu­
ralnej wody gorzkiej Franciszka-Józe- 
fa. Zalecane przez lekarzy.
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— A czy myśl i ci e, że mó j wydawca 
kupiłby odemnie moją powieść, gdy­
bym w niej nie zamieściła choć jednej 
takiej przynęty dla publiczności?

Błędne więc koło: pisarze o smaku 
mużyckim zatruli smak publiczności, 
teraz publiczność w dziełach pisarzy 
nie uznaje innego zapachu, jak tylko 
siarkowodór...

Tak... Tylko gdy kiedyś otrząśniemy 
się z tego ónieprzytomnienia smaku, 
gdy jasnem się stanie, że nieobyczaj- 
ność jest tylko nieobyczajnością, nie 
zaś jakąś „siłą wypowiedzienia się“, — 
to wówczas historja literatury jaką 
nazwę da upodobaniom dzisiejszej na­
szej beletrystyki? Zakłopotana este­
tyka będzie musiała ’wywołać cienie 
Cambronne‘a, by on znalazł najtraf­
niejszą definicję.

A. GRZYMAŁA-SIEDLECKI.
W ar s z a w a
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zaścianków o-
^otknioó tro'zkoszować się „odwagą 
kłótni?- artNstycznych. Bo „
słysz«/ znowh tak strasznego u-
Szczyko4Sy słowo’ .które w ”izwo*

, synonimie oznacza 
rów, nn«Sł ,y w dziesiątkach utwo- 
Znaidzift „;„°„,r,ywanyck wawrzynem
ws2ejprS. n'?tylko takie miana, ale 
- mne gminnościStorni? i i“1!® ?™inności z zakresu 
^Wilie tlZ’!0'0£ji- Przecież takie 
°Wsy a ,nawet najryzykowniejsze 
?isarzv-m«,i z Pióra nie tylko 
bipt ę^zyzn, ale i pisarek-ko-

t6rat'ur7r,9 I? wzięło w naszej młodej
?ytan}s '^0Znaky sądzić, że to roz- 
v f>raturzp° W ^areJ fraszkowej naszej 
,: - btołm XVI*go i XVII-go wie- 

pjago tmn16’- nawet u Kochanow­
ska lub n^byczajna przeno-

cbra'’Ca Ainie zackwycający w
‘ Ale to nasze bractwo

6 zna przecie starej pol-

Podczas otwarcia autostrady Frankfurt-Darmstadt. Hitler odebrał defiladę robot­
ników zatrudnionych przy budowie.

Po wybcrach 
w Czechosłowacji

Z ostatnich doniesień o wynikach 
wyborów w Czechosłowacji wynika, że 
czeskie stronnictwa koalicyjne utraciły 
ogółem 9 mandatów w porównaniu ze 
stanem posiadania z r. 1929 (agrarjusze 
i mand., ludowcy czescy 3, nar. soc. 4, 
soc.-dem. i). Większe straty poniosły 
niemieckie stronnictwa koalicji rządo­
wej: agrarjuszom ubyło 11 mandatów 
(stracili więc zgórą dwie trzecie swego 
stanu posiadania), a socjalnym demo­
kratom 10 mandatów.

W rezultacie cała koalicja rządowa 
utraciła ogółem 30 mandatów, tem sa­
mem więc większość jej w parlamencie 
została poważnie zachwiana. Wyrzą­
dzone szczerby ma częściowo naprawić 
przystąpienie do koalicji rządowej t. zw. 
Partji Rzemieślniczej (zawodowej), któ­
ra osiągnęła w wyborach niespodziewa­
ny sukces, powiększając swój stan po­
siadania z 12 mkndatów na 17.

Natomiast, wbrew poprzednim do­
niesieniom, które opierały się głównie 
na wynikach ze stołecznej Pragi, oka­
zało się, że Zjednoczenie Narodowe 
Kramarza i Stribrny‘ego nie osiągnęło 
takiego sukcesu w innych częściach 
kraju i w rezultacie straciło nawet je­
den mandat w porównaniu do poprzed­
niego stanu posiadania.

Najbardziej sensacyjnym wynikiem 
wyborów jest niewątpliwie zwycięstwo 
prohitlerowskiego ruchu Henleina 
wśród Niemców czeskich. Uzyskał on 
dwie trzecie wszystkich głosów nie­
mieckich, rozgramiając inne stronnic­
twa, zwłaszcza agrarjuszy i chrześcijań- 
sko-społecznych. Stał się drugą co do 
wielkości — po czeskich agrarjuszach 
— partją w parlamencie praskim.

politycznej postawy rządów francu 
skiego i angielskiego, któće ujawniają 
optymizm, nie dopuszczając, jak dotąd, 
wrażenia, żeby między oficjalną Anglją 
i Francją z jednej, a oficjalnemi Wło­
chami z drugiej strony dojść mogło do 
nieporozumień z powodu Abisynji. 
Ale ostatnie wiadomości z Londynu 
i Paryża wskazują na szerzenie, się 
wśród opinji publicznej nastrojów, nie­
przychylnych dla ewentualnej wojny 
Włoch z Abisynją. Znając zaś nacisk 
opinji w krajach zachodnich na rządy, 
można odgłosów tych nie doceniać.

Pod tym względem znamienny był 
ostatni artykuł w londyńskim „Time­
sie“, wyraźnie przemawiający za poko- 
jowem rozwikłaniem konfliktu abisyń- 
skiego. Przeważa tam pogląd, że- w 
chwili obecnej nie jest wskazanem, by 
Włochy ogałacały teren europejski z 
sił zbrojnych. Główne obawy opinji an­
gielskiej idą w tym kierunku, że wy­
buch wojny włosko-abisyńskiej mógł­
by stać się poważnym ciosem dla Ligi 
Narodów. Abisynją jest członkiem Li­
gi Narodów na równi z innemi pań­
stwami i od szeregu miesięcy szuka w 
Genewie opieki przed agresywną po­
stawą Włoch. Gdyby Liga nie znalazła 
środka, któryby wpłynął uśmierzająco 
na wojenne zapędy Rzymu, przestałby 
świat wkońcu wierzyć w skuteczność 
pacyfikacyjnej roli areopagu genew­
skiego. Anglja, która z pośród państw 
europejskich liczy u siebie wciąż je­
szcze największą liczbę zwolenników 
instytucji Ligi Narodów, chciałaby za 
wszelką cenę tego uniknąć.

czeństwa różnicy między tem, to jes 
dozwolone, a tem, co jest zakazane.

„Rozmiar wyznawania się iudzi w 
ustawodawstwie pozostaje w oczywi­
stym związku z ilością norm i ich 
zmiennością. Jest znaczny wtedy, gdy 
stosunkowo niewielka ilość przepisów 
prawa jest względnie mało zmienna. 
Współczesne mnożenie norm, brak ich 
stałości obniża znajomość ustaw wśród 
ludności, nie wyłączając wykonawców 
prawa, sędziów’ i urzędników. Wytwa­
rza się. z tego powodu stan rzeczy, któ­
ry sprzyja wzrostowi przestępczości.

„Wartość orderów zbyt szczodrze 
rozdawanych spada. Przyznawanie or­
derów nie spełnia wówczas zadań, dla 
których zostało powołane do życia. 
Państwo, które za wiele wydąie naka­
zów i zakazów, pospolituje swój auto­
rytet. Naraża się na zanik skuteczno­
ści swych zarządzeń. Władza, rozdrab­
niająca swe siły na -osiągnięcie zbyt 
wielu celów, nie jest w sranie dopilno­
wać należycie wykonania poszczegól­
nych nakazów i zakazów. Powierzch­
nia wystawiona na nacisk władzy ro­
śnie szybciej, niż siły, którenii rozpo­
rządza. Nacisk władzy maleje, a rów­
nocześnie wzrasta oporność ludności 
poddanej jej zarządzeniom, ponieważ 
ludzie chętniej podporządkowują się 
ograniczonej ilości nakazów i zaka­
zów, niż niemal nieograniczonej, wła­
ściwej współczesnemu państwu. Czło­
wiek gotów chętnie wyrzec się części 
swej wolności osobistej na rzecz pań­
stwa, ale staje się krnąbrnym, gdy 
władza żąda za wiele.

„Mnożenie nakazów i zakazów po­
woduje wzrost przestępczości z powo­
du objęcia niemi czynności, stanowią­
cych poprzednio sferę działań dozwo­
lonych.“

Przerost nakazów i zakazów

Po znanie ś. p. K, Dygatowej
w uzupełnieniu wczorajszego 

wspomnienia, pośmiertnego o ś. p. 
Konstancji Dygatowej podać naieży, 
że była ona wnuczką ś. p. Cyprjana 
Jarochowskiego, prezesa Ziemstwa 
Kredytowego.

Pogrzeb ś. p. Konstancji Dygatowej 
odbędzie się w środę 22 b. nr. o godzi­
nie 17 z kostnicy, cmentarnej św, Mar­
cina przy ulicy Bukowskich Msza św. 
nazajutrz w kościele św. Marcina o 
godzinie 9.30 rano.

Rada na skrupuły

Konflikt afrykański 
ciosem dla Ligi Narodów
Wezwanie do Londynu sira Erica 

Drummonda, ambasadora W. Brytanji 
w Rzymie, pozostające w związku z za- 
zaognieniem się konfliktu włosko-abi- 
syńskiego, zrobiło zagranicą duże wra­
żenie. Zarówno we Francji, jak i w An- 
glji, daje się odczuwać pewna zmiana 
nastrojów w stosunku do wojowniczej 
atmosfery, jaką oddychają w Rzymie.

Nastroje te są narazie niezależne od

W studjum o moralności w dzisiej­
szych urządzeniach mówi prof. Adam 
Krzyżanowski („Przegląd Współcze 
sny" nr. 157 z maja 1935):

Nagłe i znaczne powiększenie zakre­
su działania państwa musiało wywołać 
pogorszenie funkcjonowania aparatu 
państwowego. Zamiast leczyć chorobę 
u źródła złego, a więc ograniczeniem 
zakresu działania państwa, spodziewa­
no się osiągnąć poprawę przez ciągłe 
zmiany przepisów i reorganizację ad­
ministracji. Bezustanne reorganizacje, 
połączone z częstemi zmianami na kie-
rowniczych- stanowiskach wykonaw-
ców norm, stały się hasłem dnia. Ten 
stan rzeczy doprowadza z konieczności 
do zatarcia się w świadomości społe-

„Codziennie tyłu proszących zgłasza 
się do nraie o pomoc, że chcąc wszyst­
kim pomóc, musiąłbym mieć wór zło­
ta, a tymczasem nie wiem nawet co się 
z mym datkiem dzieje — kto wie czy 
nie zostaje zaniesiony do pobliskiego 
szynku“. .

Takie i tym podobne narzekania 
słyszy się bardzo często, gdy tymcza­
sem istnieje środek na tego rodzaju 
skrupuły, Poprostu nid-żna dawać pro­
szącym o pomoc bony dobroczynna, 
które zamienione być mogą w biurze 
„Caritasu“ tylko .na żywność. Człowiek 
potrzebujący pomocy naprawdę przyj- 
mie bon z wdzięcznością, — żebrzący 
zaś wyłącznie dla pieniędzy bonem gar­
dzi. Bony dobroczynne wartości 2 i 5 
groszy w bloczkach po 0,50 i 1.25 zł na­
być można w Pozn Okręgu „Caritas", 
Podgórna 10 a oraz w agenturach.

Stronnictwo Narodowe
Kolo Łazsiz

Zebranie z referatem p. red. Cza­
piewskiego odbędzie się w środą 
22 b, m. o godz. 20 w sali p. Dclatkow- 
skiego, Rynek Łazarski 1,

Wszystkich członków o punktualne 
przybycie prosi »»rząd.
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Kalendarz rzym.-kat. 

Środa: Heleny kr„ Julji 
p. m.

Czwartek: Dezyderego b.
Kalendarz słowiański 

Środa: Wisławy bl. 
Czwartek: Budziwója

Słońca: wschód 3,48 
zachód 19,50

Długość dnia 16 g. 02 min
Księżyca: wschód 23,5' zachód 7,08 

Faza: 4 dzień po pełni.

Stan pogody według spostrzeżeń Instytu­
tu Meteorologicznego Uniw Pozn: 
Wtorek, godz. 7 rano. Temperatura 
powietrza umiarkowana plus 11 st. C. 
Ciśnienie atmosferyczne wysokie 759 
mm. Pogodnie. Wiatr południowo- 
wschodni. — W ub. dobie temperatu­
ra najwyższa plus 18 st. Cels., naj­
niższa plus 7 st. Cels.

Przepowiednia pogody na środę: Sło­
necznie z przelotnemi zachmurzeniami; 
dalsze ocieplenie.

Stan wody w Warcie według notowań In­
spekcji Dróg Wodnych w Poznaniu: 
dziś plus 0,10 mtr.

SZCZAWNICKA JÓZEFINA pomaga 
w katarach.
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— * Wieloletni spór cywilny zakończył
się śmiercią. Sąd okręgowy w Toruniu 
rozpatrywał 8 marca sprawę 58-ietniego 
Józefa Podowskiego, szewca z Wąbrzeźna, 
oskarżonego o zastrzelenie z rewolweru 
Jana Rodzińskiego. Morderstwo to wy­
nikło na tle sporu cywilnego, w którym 
Podowski brał przypadkowo udział.

Między Julją Ćwiklińską a Apolonją 
Zdzieblową, mieszkankami Wąbrzeźna, 
toczył się od 1927 r. spór cywilny o nieru­
chomość połpżoną.przy Głównym Dworcu 
pod nr. 33. Spór ten zakończył się w lu­
tym 1934 r, wyrokiem przysądzającym 
sporną nieruchomość Ćwiklińskiej. Dnia 
7 grudnia 1934 r. Jan Zdziebło przystąpił 
do realizacji wyroku. Wynajął 3 robot­
ników, Jankowskiego i braci Rodzińskich 
celem przewiezienia inwentarza z przy­
znanej jego żonie nieruchomości. Dotych 
czasowi jednak właściciele stawili zdecy­
dowany opór, a kuzyn ich Józef Podowski 
począł strzelać w kierunku robotników.

Oburzeni robotnicy poczęli ciskać ka­
mieniami w stronę strzelającego. Podow­
ski ukrył się w mieszkaniu i po przez 
okno począi powtórnie strzelać. Jeden z 
robotników, Maksymiljan Rodziński, pod­
szedł pod okno i uderzył sztabą żelazną 
w podmurowanie. Podowski strzelił 
wówczas z odległości półtora metra, tra­
fiając Rodzińskiego w głowę. Wskutek 
odniesionej rany Rodziński zmarł.

Sąd okręgowy w Toruniu uznał Podow­
skiego winnym zabójstwa w stanie silne­
go wzburzenia i skazał go na 4 łata wię­
zienia. Sąd apelacyjny w Poznaniu wy­
rok ten obniżył do 3 lat. (k)

—- * Odroczona rozprawa. W dniu 
wczorajszym p^ed sądem okręgowym w 
Poznaniu stanął 43-Ietni Eryk Rauch, rol­
nik, wyznania ewangelickiego, zamie­
szkały w Komorsku, pow. Świecie, pod 
zarzutem przywłaszczenia. Akt oskar­
żenia zarzucał mu, że pracując w charak­
terze administratora majątku p. Martinie­
go w Łukowie, pow. poznańskiego, przy­
właszczył sobie 3463,02 zł. uzyskane ze 
sprzedaży zboża. Rauch na rozprawie 
składał wyjaśnienia w języku niemiec­
kim (!) gdyż polskim nie włada. Sąd ce­
lem powołania nowych świadków rozpra­
wę odroczył, (k)

— * Sprawca najechania. Jak się do­
wiadujemy, samochodem, który w dniu 
wczorajszym najechał 5-łetnią Helenę Wę- 
borek, kierował Aleksander Dawidowski, 
mistrz rzeźnicki (ul. Gwarna 17). (mz)

Z POZNAŃSKIEGO
Kronika czarnkowska

— SREBRNY JUBILEUSZ. 25-lecie po­
życia małżeńskiego oraz 10-lecie pracy na 
stanowisku prezesa w „Sokole“ obchodził 
w niedzielę p. Adam Studniewski ze swą 
małżonką. Jubilat jest znanym na tut. 
terenie działaczem społecznym, to też w 
dniu jubileuszu towarzyszyły mu najser­
deczniejsze życzenia, (ca.)

Komunikat Orbisu. Paszporty ulgowe
do Belgji, Czechosłowacji, Jugosławji, 
Angiji, Szwecji i Finlandji wyrabia:
ORBIS, Poznań, Plac Wolności 9 tal, 52-18. 
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W świat po przygody
Skazanie b. żołnierza ~Legji Cudzoziemskiej za namową do 

uchylenia sią od służby wojskowej
Sąd okręgowy w Poznaniu rozpa­

trywał w dniu 29 marca b. r. sprawę 
25-letniego Stanisława Wojtkowiaka, 
pomocnika instalatorskiego, przeby­
wającego w więzieniu, oskarżonego o 
nakłanianie i udzielenie pomocy przy 
uchyleniu się od obowiązku wojsko­
wego.

W połowie czerwca ub. r. Stanisław 
Wojtkowiał pozna! poborowego Aloj­
zego Urbańczaka, z którym zaprzyja­
źnił się, pracując w jego warsztacie 
blacharskim. Stosunki między praco­
dawcy a pracownikiem zacieśniały się 
coraz bardziej.

Wojtkowiak opowiadał Urbańcza- 
kowi o swoich przeżyciach i wspom­
nieniach, w które obfitował jego awan­
turniczy żywot. Jako młodzieniec bo­
wiem wyemigrował do Francji, stam­
tąd dostał się do Legji Cudzoziemskiej. 
Przy tej sposobności odbył szereg da­
lekich podróży. Opowiadając o swej 
przeszłości, począł namawiać Urbań­
czaka, aby opuścił z nim razem Polskę 
i udał się zagranicę. Kiedy Urbańczak 
otrzymał wezwanie do wojska, Wojt­
kowiak począł go nakłaniać do uchy­

— ZE SĄDU. Sąd grodzki skazał 
Ottona Escha za posiadanie i sprzedaż 
nieostemplowanych zapalniczek na 850 zł 
grzywny. Stefana Płócienniaka z Gębie 
skazał sąd za zmyśloną kradzież kartofli 
i wprowadzenie w błąd policji na miesiąc 
aresztu, (cn)

Kronika oniefnieńska
— WYRODNY PASIERB. Antonina 

Czapiewska z ulicy Slomianka doniosia 
policji, iż jej pasierb Alojzy odgraża się 
jej zastrzeleniem względnie pokłuciem no­
żem. W obawie przed ewtl. następstwa­
mi, policja do czasu przeprowadzenia do­
chodzeń go przytrzymała, (ab)

— NAJADŁ SIĘ I UCIEKŁ. Niejaki 
Józef Bogacki z Czechów pow. ngieżnień- 
skiego wstąpił do restauracji Strze’nicy, 
zamawiając wódki i różnych zakąsek. Po 
pewnym czasie zażądał jeszcze papiero­
sów* Odczekawszy odejścia -stołowego, o- 
tworzył okno i łą drogą ulotnił się* nie 
zapłaciwszy rachunków. — Do składu p. 
Żuralskiej przy ul. Chrobrego 10 przybył 
pewien nieznany osobnik i chcial zakupić 
półtora funta masła i pół funta sera. Gdy 
przyszło do płacenia, rzekomy klient 
wziął nogi pod ramię i ulotnił się. (gb)

— KRADZIEŻ ROWERU. Piotr Kono- 
walski z Kłecka przybył na rowerze do 
Gniezna, chcąc załatwić różne sprawy w 
urzędzie skarbowym, a rower pozostawił 
w korytarzu. Gdy wrócił, roweru już nie 
było, (gb)

— KRADZIEŻE. Nieznani sprawcy we­
szli do mieszkania p. Cieślewicza przy 
ulicy św. Wawrzyńca 32, skąd zabrali ze­
garek. — P. Palutównie z ulicy Rybnej 15 
skradziono 18 zł w gotówce i powlokę na 
pierzynę, (gb)

KrorHi^^Osłwńsk^^
— PRZESUNIĘTY ZJAZD KATOLICKI 

W BORKU. Naznaczony na dzieli 2 lipca 
br. Zjazd Katolicki w Borku przesunięty 
zostaje z powodu niemożności przybycia 
J. Em. ks. Kardynała Prymasa na 6 i 7 
lipca. Dnia 2 lipca odbędzie się natomiast 
w Borku odpust Nawiedzenia Najśw. Ma- 
rji Panny. Uprasza się pielgrzymki, aby 
przybywały do Borku przedewszystkiem 
na Zjazd Katolicki w dniach 6 i 7 lipca 
br. (bp.)

KrOniki^^POdhel^ka^
— Z TOW. „HARMONJA“. Wybrany 

na ostatniem zebraniu nowy zarząd roz­
począł intensywną pracę. Na ostatniem 
zebraniu z referatem p. Stachowiaka o 
Chopinie z ilustracją muzyczną dr. Miko­
łajczyka wybrano dla spisania historii 
towarzystwa kronikarza p. Pawlickiego. 
W związku z tem uprasza zarząd o na­
desłanie wszelkich materjaiów, dotyczą 
cych towarzystwa, (ki)

— MATURA. W poniedziałek rozpo­
czął się w tut. gimnazjum egzamin matu 
rałny, do którego dopuszczono wszyst­
kich uczni, (ki,

— UKARANY BLUŹNIERCA. Poste­
runkowi policji osadzili w więzieniu nie­
jakiego Berlińskiego, reemigranta z Frań 
cji, który podczas pracy bluźnił wobec 
robotników kolejowych przeciwko Matce 
Boskiej i Ojcu św. — Berlińskiego nie 
minie zasłużona kata, (ki)

Krnrika jarocińska
— WIZYTACJA DEKANATU. J. E. 

ks. biskup I.aubitz wizytuje obecnie deka 
nat jarociński. W niedzielę wizytował 
Pogorzelice, w poniedziałek Wrzostków 
we wtorek i środę Żerków, ¿3 Wilkowyję. 
24 do 26 Jarocin, 27 Siedlemin, 28 Goiinę 
Kościelną, 29 Witaszyc« i 30 Słaboszew.

lenia się od obowiązku służby wojsko­
wej. Wystąpił jeszcze raz z namową 
wyjazdu zagranicę, gdzie dadzą sobie 
z pewnością radę, gdyż on jako b. 
członek Legji Cudzoziemskiej włada 
kilkoma językami.

Urbańczak owiany urokiem dale­
kich podróży i przygód, uległ Wojtko­
wiakowi. Poczęto układać plany 
ucieczki. Urbańczak miał wejść do 
budki hamulcowej pociągu osobowe­
go, zdążającego w kierunku Zbąszynia 
i tam przekroczyć zieloną granicę i w 
ukryciu poczekać na Wojtkowiaka. 
Poczęli plany realizować.

Dnia 7 listopada ub roku Urbań­
czak przekroczył granicę koło Zbąszy­
nia, lecz po stronie niemieckiej został 
aresztowany i odstawiony do granicy 
Polski. Sprawą tą zajęły się władze 
prokuratorskie, które Wojtkowiaka 
osadziły w więzieniu.

Sąd okręgowy w Poznaniu po roz­
poznaniu tej sprawy skazał Wojtko­
wiaka na 1 rok więzienia. Sąd apela­
cyjny w Poznaniu wyrok ten zatwier­
dził. (k)

— REKOLEKCJE. Żeńskie K. S. M 
okręgu jarocińskiego zorganizowało w pa­
łacu w Zakrzewie czterodniowe rekoiekete 
zamknięte przy udziale około 60 członkiń.

— ZLOT. W Witaszycach odbył się 
zlot K. S. M. okręgu jarocińskiego, roz­
poczęty mszą św., odprawioną przez ks. 
Steuera. Po defiladzie odbyła się uroczy­
sta akademja, na której referat wygłosił 
p. Maliński z Jarocina. Po południu od­
były się zawody sportowe i zahawa lato 
wa. (jp)

— HANDEL DOMOKRĄŻNY Plagą 
naszego miasta jest handel domokrążny, 
uprawiany przez żydowskich kupców. — 
Ostatnio kręci się po Jarocinie pewien Ży- 
dek z Łodzi i sprzedaje materjaly na krp- 
dyt, dochodzący niejednokrotnie do 2 lat. 
Do Jarocina przyjeżdża on 4 razy do roku 
i bawi po 3 do 4 tygodni. Jesteśmy cie­
kawi. czy handlarz ten posiada patent i 

<ęzy opłaca podatki od obrotów, (jp)
< ZE SĄDU. Sąd okręgowy z Ostro­
wa, na. sesji wyjazdowej w Jarocinie ska­
żał Krzyżanka' Stanisława z Chrzana i 
Szulczyńskiego Franciszka z Nowegomia 
stą za podrobienie kart rowerowych każ 
dęgo na 6 miesięcy więzienia z zawiesze­
niem. Gabrysiaka Ignacego z Jaraczewa 
skazał sąd za nielegalne posiadanie broni 
na 3 tygodnie aresztu. A'eksandrowicz 
Pelagja z Komorza skazana została za zło­
żenie fałszywych zeznań na 10 miesięcy 
więzienia z zawieszeniem. Pawlaczyk To­
masz na 7 miesięcy, Pawlaczyk Franci 
szek i Banaszak Wincenty z Radzynia na 
6 miesięcy. Za onór władzy skazany zo­
stał Peruszak Stefan. Czekalski Stanisław 
i Jarmuża Jan na 6 miesięcy, (jp)

le i»« i a

— KRWAWA BÓJKA W lokalu w 
Mroczeniu doszło do snrzeczki między An­
tonim Góreckim z Zborozna a Kończa- 
kiem Edmundem z Mroczenia. Przyczyną 
zatargu była dziewczyna. Podczas kłótni 
nMszedł brat Kończaka i uderzył Górec­
kiego tępem narzędziem w głowę tak sil­
nie, że w stanie poważnym przewieziono 
go do sznjtala powiatowego w Kepnie. (kc)

— DZTEtf HARCERZA. Koło Przyja­
ciół urządziło w niedzielę dzień harcerza. 
Impreza rozpoczęła sie w sobotę gawędą 
Przy ognisku, a w niedzielę odbyło się na­
bożeństwo, poświęcenie sztandaru drugiej 
żeńskie! drużyny szkolnęi. pochód na boi­
sko ..Sokoła** i popisy harcerskie. Wie­
czorem odegrano sztukę sceniczną p. i. 
„Bez pozwo’enta*. (ck)

— 39-ŁEC,TE; Kat. Tow. Robotników 
Polskich w Kępnie obchodzi 30 hm. 30-łe 
cie istnienia. Towarzystwo założone zo­
stało w 1905 przez ks. dziekana Nowac­
kiego. który do dziś dnia jest jeszcze pa 
tronem Towarzystwa, (kc)

W »•’’»•Si»» rw»n»z¡ll«>A<:|ra

— NOWY DUSZPASTERZ Duszpa­
sterstwo w Slaboszewie objął ks. Nizioł­
ków ksi. (wnl

— NA WIECZNY SPOCZYNEK. Na 
miejsce wiecznego spoczynku odprowa­
dzono w Pakości śp. Jana Borkowskiego, 
zasłużonego powstańca wielkopolskiego. 
W pogrzebie towarzyszyła liczna brać po­
wstańcza. (wpl

— ZEBRANIE INWALIDÓW. Na wal 
nem zebraniu inwalidów wojennych w 
Pakości wysłuchano sprawozdań zarządu, 
udzielono pokwitowania i wj brano do 
tychczasowy zarzad na rok bieżący, (wp)

— POŻARY. Pastwa płomieni padla 
drewniana stodoła, obora i stóg słomy 
rolnika Gotówki z Karska. Szkody obli 
cza się na 7 tys. zł. Pogorzelec był ubez­
pieczony. (kn)

— RUCH BUDOWLANY. Sezon bu­
dowlany wre już w Kruszwicy w całej 
pełni. W ciągu maja pobudowane zostały

Święto pułkowe 57 p. n?
W czwartek, dnia 23 b. m nr,™ 

da święto pułkowe 57 p.p. Ze SPrt' 
na żałobę uroczystości święta nX?du 
czę. Się do mszy św., która odbedz^ 
w czwartek o godzinie 9 rano l 
ciele garnizonowym. Żadne inne im 
prezy się me odbędę. e lm‘

znajjwe, i a OńtltJg CłaiSZV(
duje się w projekcie, (kn)
- SKUTKI SPÓŹNIONYCH Pn7YMROZKÓW. Obecnie ujawniają się £ 

ki spóźnionych przymrozków, które »n 
szczyły kwiecie na drzewach owocowych 
i zwazyly cale pola wcześnie zasadzonych 
buraków W okolicach Chełmca 3™ 
buraki obecnie ponownie, (km)

Kronika ostrowska
■■BBBnBnBBBBmsBBBrassKsai

— Z ŻYCIA SODALICJI. Na posiedzę 
niu Sodalicji Panów wygłosi! referat ,> 
apostolstwie świeckich i odpowiedziała , 
ści parafjan do sprawy całej parafji ki 
kan. Jarosz, (os)

— POŻAR. W piątek po południu wy­
buchł pożar w zabudowaniach rolniki 
Henkla w Przybyslawicach. Spłonęła 
stodoia i szopa wart. 3900 zł. (os)

— KRADZIEŻE NA CMENTARZACH 
Od pewnego czasu coraz częściej dokonują 
zuchwali złodzieje kradzieży kwiatów na 
wszystkich prawie cmentarzach. Kradzie 
że te wywołują wielkie oburzenie wśró! 
katolickiego społeczeństwa naszego mia 
sta. (os)

— WYSTAWA. Rodzina kolejowa u 
rządza w niedziele 26 bm, o godz. 15 wy­
stawę robót ręcznych i prac artystycz­
nych. Wystawa będzie otwarta do dnia 
2 czerwca, (os)

— KURS ROLNICZY. Tutejsza szkolą 
rolnicza organizuje 3 czerwca w lokalu 
Grand Café kurs uprawy roślin pastew­
nych i łąk, połączoną z pokazem budowy 
gnojowni giinobitej oraz wykłada­
mi o kiszeniu pasz i przechowaniu gno­
ju. Wstęp w-olny (os)

— ZGON. Po 3-dniowei zaledwie cho­
robie zmarła tu w niedzielę śp, Eleonora 
Bojdzińska, dyr. państw, gimnazjum żeń­
skiego im. Sczanieckiej. Przedwcześnie 
zmarła od lat 15 dzierżyła odpowiedzialne 
rządy tutejszym zakładem żeńskim. Za 
zasługi na polu szkolnictwa odznaczona 
została Złotym Krzyżem Zasługi, (os)

— EGZAMINY MATURALNE. W tu- 
tejszem gimnazjum żeńskiem rozpoczęto 
w ub. tygodniu piśmienne egzaminy ma­
turalne w obecności wizytatorki. p. .Ślu­
sarskiej* (os) -

Krrnikai^tfO^r^n^^a^
_ KURS NACZELNICZEK .SOKOLA" 

W ub. niedzielę zakończył się w Wągrow­
cu tygodniowy kurs dla nacze mczeK 
podnaczelniczek „Sokola“ okręgu wągr' - 
wieckiego. Kierownictwo kursu 8Pra. 
wała naczelniczka dzielnicowa p. rrą 
wiakówna z Poznania; w kursie W' 
udział 14 naczelniczek i Poznaczeni d. 
z całego okręgu. Zakończenie kur. u on 
było sie w ub. niedzielę we w,as“ylS 
kału Nowej Strzelnicy w Wągrowcu Pr z 
mawia! prezes gniazda w? gro wieckiego P- 
Sylwester Czerwiński, (wb) ,!0.

— KRADZIEŻ ROWERÓW. Na szm 
dę p. Mieczkowskiego w ,Srcb'tvcb 
pow. wągrowiecki, skradzionoi „ yw. 
dniach parę szorów wy’a^do.''?nmvm kie- 
cV kradzieży zbiegli w n.’eiv,"hnT»iia 
riinku; policja prowadzi dochodzenia^

_ barbarzyńskie 
drodze polnej niedaleko Sre „¡edawno 
pow. wagrowieckim o °SaJnn?° dOWCiPB^

ika gbąszyńską.
WYSTAWA FANTOWA. 
a na rzecz budowy Do^ „,•
w Zbąszyniu uda a. s’-ĘJedzaifry>1 
dowoliła wszystkich z«10 aC0.
cały czas otwarcia 'V™niej ożywiony ruch, (zk

żr i
MIE^USZrASTĘRZĄ
arl w Łopiennm db -o 
śn. ks. dziekan LzeI

fig lata. R >• P- W
śp. ks. dzieaan
rszv 63 lata. B ’¿V'nri -’RSKA. >’ OWA DRUŻYNA H^J'^rcersk 
.vie założono dr>Jż> e Wyp,ch.< 
drużynowym wyKiano D[?]. I 
NIESZCZĘŚLIWY u ta>; n’c-
za z Belków zn ach w^lck
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Śmiertelny wynik kawalerskiej jazdy
• , o«'C« samochodu, który uległ katastrofie pod Szamotu- 

h,el lami, skazany na półtora roku więzienia

Dnia 29 czerwca 1934 roku jechał 
' ,v kierunku Międzychodu samo- 

s?° i Drzv którego kierownicy sie- 
I 23-letni szofer Wiktor Klauz, 

nip°-o drogerzysta z Szamotuł 
intiszek Cieślarczyk i Marja Hum- 
iiańka Z tyłu siedzieli Adam Ma.ch- 
iia. Teresa Cieślarczykówna i Józef 
ikżeczak W czasie jazdy kierowca 
imociiodu Klauz chcąc pokazać swo- 
‘ -nrawtiość w kierowaniu samocho- 
Ł, puścił ster, a samochód jechał 

' pewien czas bez kierowania. Wi- 
S ac to Cieślarczyk chwycił lewą ręką 
“ der, i począł prowadzić samochód. 
M \v pewnym momencie samochód 
nedzęcy z szybkością 50 kim na godzi­
we zboczył na prawą stronę i je.chał 
orost na przydrożne drzewo. Wów­
czas Klauz chwycił za kierownicę, 
skręcił nią gwałtownie w lewo i na- 
Cisn9i hamulec. Samochód zarzucił

Śmiały napad rabunkowy
Gniezno (bg). Rolnik Otton Rap­

pert z Florentynowa (pow. gnieźnień­
ski) Zgłosił onegdaj w urzędzie poli­
cyjnym następujący wypadek:

Wraca.ąc około godz. 16 z Gniezna 
do Florentynowa spostrzegł w równe 
na szosie pomiędzy Kustodją a Obórką 
sześciu odpoczywających osobników. 
Gdy obok nich przechodził, jeden z 
nich zażądał wydania papierosów. Gdy 
Rappert odmówił, wówczas osobnik 
strzelił z rewolweru, przyczem kula 
przeszła tuż nad głową. Następnie 
rzucono się na niego i poczęto go du­
sić do utraty przytomności. Gdy przy­
szedł do siebie, leżał już w polu, do­
kąd go sprawcy napadu w międzycza­
sie przenieśli, aby zatrzeć ślady na­
padu.

Bandyci skradli Rappertowi 24,— 
zl gotówką i niklowy zegarek.

Policja wszczęła energiczne docho­
dzenia.

Pad kulami pociągu
Podczas przejazdu węglowego po­

ciągu tranzytowego dnia 20 b. m. o 
godz. 23,30 na szlaku Ostrzeszów— 
Domańce usiłował wskoczyć do bie­
gnącego pociągu niej. Stefan Kowal­
ski, lat 24, z Ostrzeszowa.

Kowalski wpadł pod pociąg, który 
obciął mu lewą nogę powyżej kolana 
i stopę prawej nogi. Nieszczęśliwego 
odstawiono do szpitala .

i uderzył tylną częścią o przydrożne 
drzewo.

Wskutek zderzenia samochód zo­
stał zgnieciony, a siedząca na przed- 
niem siedzeniu Marja Humblanka zo­
stała zmiażdżona, ponosząc śmierć na 
miejscu.

Majchrzak i Jędrzejczak, wyrzuce­

karabinem pilnował swej łąki
la zadanie ciężkiego urazu skazany został na 2 lat więzienia

Sąd apelacyjny w Poznaniu rozpa­
trywał sprawę 50-letniego rolnika Jana 
Kozłowskiego, zam w Grobi (pow. mię- 
dzychodzki), oskarżonego o postrzele­
nie Bernarda Mingiego z karabinu woj­
skowego, który bezprawnie posiadał 
i przechowywał.

Dnia 21 iipca 1934 r. poszkodowany 
Bernard udał się na łąkę Kozłowskie­
go w zamiarze nakoszenia sobie trawy. 
Za pobliskim krzakiem ukryty stał na 
czatach z karabinem w ręku Kozłow­
ski. Gdy zauważył, że Minge zabiera

BEZPŁATNE BILETY dla naszych Czytelników
Siedemnaście „szlagierów" areny w programie Cyrkn Staniewskich

areny cyrkowej, bo oto w ńągu całeco 
dnia, wczorajszego a.armowano nas przez 
Czytelników z formalnem żądaniem prze­
dłużenia kampanii bezpłatnych biletów 
do Cyrku Staniewskich.

Spełniamy życztnie naszych Czytelni­
ków, zamieszczamy poniżej bezpłatny ku­
pon z ważnością na dzisiejsze przedstawie­
nie wieczorowe, uprawniające przv zakup- 
nie jednegc biletu do wprowadzenia dru- 
tiej osoby na analogiczne miejsce zupeł­
nie bezpłatnie.

Podkreślić musimy. że obecny program 
przewyższa wszystkie dotychczasowe, jaki 
meliśmy możność w Poznaniu widzieć, 
zwłaszcza występy fenomenalnego fakira 
hinduskiego Blacamaną. są tematem roz­
mów całego Poznania. Pozatem kilkana­
ście dalszych świetnych atrakczj. Całość 
programu pierwszorzędna godna bez­
względnie zobaczenia.

Tak wygląda 
w domu

a tak na 
arenie

MAKSYMILIAN GRZELACHOWSKI 
rodowity poznańczyk. najweselsza chluba 

cyrku Staniewskicn.
Zdawało się, że wypełniona w ciągu 3 

przedstawień olbrzymia widownia Cyrku 
Staniewskich przy ul. Fr, Rątąjćżąką, 
wyczerpie kontyngent zwolenników wido­
wiska cyrkowego, pragnących ujrzeć 
wspaniały program tej warszawskiej im­
prezy. Tymczasem ta „trzydniów;ka" nie 
zaspokoiła przelicznych widać amatorów

ni z wozu, zatoczyli luk i wpadli w od­
ległości kilku metrów. Pierwszy z 
nich doznał pęknięcia w kilku miej­
scach czaszki i później zmarł, drugi 
zaś złamał nogę. Z katastrofy wyszli 
cało szofer Klauz i drogerzysta Cie­
ślarczyk.

Sprawę tej katastrofy rozpatrywał 
sąd okręgowy z Poznania na sesji w 
Międzychodzie, który skazał Wiktora 
Klauza na półtora roku więzienia, 
Cieślarczyka zaś uniewinnił. Sąd ape­
lacyjny w Poznaniu w dniu wczoraj­
szym wyrok ten zatwierdził, (k)

się do koszenia trawy wezwał go do 
opuszczenia łąki przyczem wystrzelił 
na postrach. Przerażony Minge począł 
uciekać. Kozłowski wybiegł z ukrycia 
i począł go gonić.

W pewnym momencie przyklęknął 
i oddał w kierunku zbiega 4 strzały. 
Dwa pociski trafiły Mingę w lewe udo 
a jeden trafił w kość udową, która 
wskutek tego została złamana. Zalany 
krwią Minge padł na zientię. Kozłowski 
zaś udał się do domu chowając kara­
bin w lesie Minge wskutek odniesio-

Cyrk Staniewskich
przy nL Fr Ratajczaka

KUPON dla Czytelników „Kuriera Po­
znańskiego" i ..Orędownika" upoważnia­
jący przy kupnie '. biletu do wprowadzenia 
drugiej osoby zupełnie bezpłatnie. 
Ważny we wto.e! dnia 21 maja.o godzinie 

8 30 wiecz.

nych ran doznał stałego kalectwa i u- 
tracił w znacznym stopniu zdolność 
do pracy.

Sąd okręgowy z Poznania na sesji 
wyjazdowej w Międzychodzie skazał 
Kozłowskiego za zadanie ciężkiego u- 
razu cielesnego na dwa iata więzienia. 
Od zarzutu bezprawnego posiadania 
i przechowywania karabinu sąd go u- 
wolnił, gdyż stwierdził, że karabin byl 
własnością Bractwa Kurkowego w 
Grobi i był u Kozłowskiego w chwilo- 
wem przechowaniu.

Sąd apelacyjny w Poznaniu wyrok 
ten zatwierdził, (k)

Toporkiem uderzył sąsiada
Sąd apelacyjny w Poznaniu rozpa­

trywał sprawę 33-letniego mieszkańca 
Bielska, powiatu międzychodzkiego, 
Edwarda Jankowiaka, pozostającego 
pod zarzutem zadania ciężkiego urazu 
cielesnego toporkiem w głowę swemu 
sąsiadowi Andrzejowi Szczęśniakowi, 
który wskutek tego doznał upośledze­
nia węchu i osłabienia wzroku.

Zajście miało miejsce w nocy 6 li­
stopada ubiegłego roku, kiedy to, An­
drzej Szczęśniak mocno podchmielony 
odprowadzony przez swych kompa­
nów, wracał do domu.

Znalazłszy się w sieni, począł wy­
krzykiwać pod adresem swego sąsia­
da: „Jankowiak der sztarke, kenz du 
raus komen“. Na krzyk ten wyszedł z 
mieszkania w koszuli Jankowiak z 
toporkiem w ręku. Po krótkiej wy­
mianie słów podszedł do Szczęśniaka 
i uderzył go toporkiem w głowę tak, 
że ten zalany krwią upadł na ziemię.

Sprawę tę w pierwszej instancji 
rozpatrywał sąd okręgowy z Poznania- 
na sesji w Międzychodzie, który skazał 
Jankowiaka na 8 miesięcy więzienia. 
Sąd apelacyjny wyrok ten zatwier­
dził. (k)

Składki i pokwitowania
W administracji naszej złożono w dal­

szym ciągu:
Na pomnik Serca Jezusowego: F. H.

z podziękowaniem za uzyskanie mieszka­
nia 2 zł; — H Gąsiorowska z podzięko­
waniem za wysłuchanie prośby 1 zł; — 
Helena Globiszowa z podziękowaniem za 
udzielone łaski prosząc o dalszą opiekę, 
5 zj; — razem z poprzednio pokwitowane- 
mi 215,50 zł.

Firmie Bracia Dawidowscy, Poznań, 
ul. Gwarna 17 i Firmie Bracia Wacho­
wiak. Poznań ul. Fr. Ratajczaka 21 a za 
złożone ofiary na rzecz ochronek: Dzie­
ciątka Jezus na P. W. K„ Królowej Ko­
rony Polskiej na Winiarach i Piusa X na 
Urbanowie składa niniejszern najserdecz­
niejsze „Bóg zapłać” Koło Opiekuńcze.

migawki z wielkopolski

Dodzinne miasto księdza Wujka
Zasługi Zakonu Cystersów — Ks. Jakób Wu* *c*?, Wumaci 
iblji — Tak, jak i wiele miasl w Polsce — Piotr PaUóski,

pisarz ludowy i działacz narodowy
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Ogólny Widok Wągrów cg;

urodził się w Wągrowcu 1540 r. z za­
możnych i szanowanych ogólnie rodzi­
ców, posiadających w mieście rozległe 
tereny ziemi oraz browar. Po ukoń­
czeniu Akademji w Krakowie i w 
Wiedniu oraz filozofji w Rzymie został 
rektorem Kolegjum Jezuitów w Sied­
miogrodzie. Tutaj prawdopodobnie 
przetłumaczył na język polski pismo 
św. Jako znawcy języka i literatury 
hebrajskiej, greckiej i łacińskiej a 
przytem mistrzowi we władaniu ojczy­
stym językiem polskim, poruczono ks. 
Jakóbowi Wujkowi żmudne i bardzo 
trudny zadanie, obdarzenia katolików 
w Polsce użytecznym przekładem pi­
sma św. , .„.uj...: 1..........

Były to bowiem czasy reformacji. 
Rozgorzała walka między katolikami i 
innowiercami. Zgubny jad herezji sączył 
się zagranicy pomimo wielu przeciw­
działam do Polski. Umysły zwłaszcza 
młode chętnie przejmowały się wszel­
kiemu nowinkami. Biblje zaopatrzone 
w stronnicze dopiski, skierowane prze­
ciwko kościołowi katolickiemu, robiły 
swoje. Jeżeli jednak herezja nie wie­
le szkody poczyniła, to zawdzięczać to 
należy ks. Jakóbowi Wujkowi z Wą­
growca, „Polskiemu Hieronimowi“.

Mowa biblijna ks. Wujka czarowa­
ła naszych największych wieszczów, 
tak, iż sami często wzorem jej pisać 
próbowali. Jeszcze dzisiejsze pokolenie 
z radością wsłuchuje się w piękno mo­
wy polskiej, zaklętej w bihlji dziecka 
Wągrowca.

*
Różnie potem bywało w Wągrowcu. 

Były chwile wielkie, kiedy miasto 
gościło w swych murach królów Zyg­
munta I i Zygmunta III, z królową 
Anną przybyłego i były chwile nie­
szczęść oraz klęski od wroga i zarazy 
ponoszonych. Przyszły czasy smutne, 
czasy przeszło stuletniej nieyroli. Na- 
krótko jeno zaświtała nadzieja wolno­
ści po pokoju tylżyckim. Losy Wągrow­
ca zależały od woli pruskiego na­
jeźdźcy. Nie były więc przychylne i 
miłe. Prześladowania, tępienie ducha 
i mowy narodowej, były treścią życia 
Polaków. Do walki z tern stanęło jed­
nak prawie całe społeczeństwo, pod 
wodzą ludzi ofiarnych i do poświęceń 
chętnych.

I zwyciężyło.
*

Wśród żyjących dzisiaj w Wągrow­
cu bojowników o sprawę polską, bez­
sprzecznie wybija się na plan pierwszy, 
znany, wielkopolski pisarz ludowy 
i działacz narodowy, Piotr Paliński 
który dwa lata temu obchodził 60-lecie 
pracy literackiej. W rodzinnem mie­
ście ks. Wujka osiadł Paliński, emery­

towany profesor seminarium nauczy­
cielskiego, były redaktor pism: „Gaze­
to Górnośląska“, „Nadgoplanin“, „Straż 
Polska“, „Dziennik Berliński“, „Pału- 
czanin", „Lech“, „Gazeta Gdańska“, 
„Dziennik Rawicki“, oraz wielu innych, 
literat, publicysta i wyjątkowo ofiar­
ny działacz narodowy.

Życie jego było i jest pasmem wiecz­
nych wzmagań się z rzeczywistością, 
która nie jest tą, jakiej się dla swojej 
Ojczyzny spodziewał. Kiedy w pra­
starej Wielkopolsce po wojnie francu- 
sko-niemieckiej, nastał bezwzględny,, 
brutalny i przeciwpolskł „kultur- 
kampf“, zwrócony głównie przeciw 
klerowi i szkolnictwie, stanął Piotr 
Paliński do wytężonej walki w obronie 
polskości. Nie załamał się ni razu przy 
wielokrotnem zasiadaniu na ławie o- 
skarżonych, skąd często odchodził na. 
długo do »więzienia. Jeździł wciąż po 
wiecach i zebraniach narodowych z 
odczytami i wykładami. Pracował w 
kraju, był w Berlinie, Westfalji i Ho- 
Iandji, krzepiąc wszędzie ducha naro­
dowego, przygotowując Polaków' do 
dnia zmartwychwstania niepodległej 
Polski.

Paliński to talent z łaski Bożej, 
to zdolny pisarz, miłujący bardzo swo­
ją pracę, którego liczne książki, owiane 
duchem głębokiej religijności i patrjo- 
tyzmu, dotarły pod wiele strzech 
chłopskich i dachów miejskich, niosąc 
rodakom naukę i pocieszenie w złych i 
dobrych chwilach.

Cały czas poświęca „obecnie Piotr 
Paliński pracy narodowej i regjonał- 
nej, opisując ezczegółowo umiłowany 
przez siebie zakątek ziemi polskiej, t. 
zw. Krajnę.

Nagrodą dla Wągrowca, w którym 
pierwsze kroki stawiał ks. Jakób Wu­
jek, zanim poszedł w szeroki świat, jest 
dzisiaj pobyt Piotra Palińskiego, który 
spełniwszy swój obowiązek w świecie, 
przybył tu by czas należnego spoczyn­
ku. spędzić w tem mieście. S. S.

y
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
CO SŁYCHAĆ w swiecie wiedzy?
„POLSKIE WYSPY« NA PACYFIKU

Z Warszawy donoszą nam (tw): 
Wzmiankowałem był niedawno o

wyprawie naukowej, jaką zorganizował 
Instytut Geograficzny Uniwersytetu Ja­
giellońskiego na Ocean Spokojny, w po­
bliże Alaski. Idzie o wyspy Kościuszki, 
Zaremby i Wojewódzkiego, więc „wy­
spy polskie“ niejako, a dotychczas pra­
wie mało znane i pod względem nauko­
wym niezbadane. Instytut wysłał tam 
dr. Stefana Jarosza, leśnika i geografa, 
który spędzi na wyspach miesiące let­
nie, aby zbadać ich klimat, roślinność i 
osadnictwo.

Dr. Jarosz jest znany chyba w całej 
Polsce, a to dzięki odczytom o swych 
licznych podróżach, jakie przedsiębio­
rcze od dłuższego czasu. Przed kilku la­
ty zwiedził Amerykę Północną i odbył 
wyprawę w góry Skaliste, dotarł też na 
Alaskę, gdzie wszedł pierwszy na górę 
Mac Kinleya. Odczytów i prelekcyj wy­
głosił o swoich badaniach przeszło 
2 000, docierając nawet w zakątki Pol­
ski. A naodwrót, w Ameryce wygła­
szał odczyty o Polsce, zaznajamiając z 
naszem życiem tamtejszych słuchaczy. 
I teraz, jadąc na Alaskę przez Chicago, 
przedsiębierze dr. Jarosz podobne pre­
lekcje, a zajmie się też zebraniem mat.e- 
rjałów, dotyczących ro-mieszczenia Po­
laków na Alasce, w Kanadzie, Stanach 
Zjednoczonych i w Meksyku.

Na wyspach, które są celem jego 
obecnej podróży, będzie dr. Jarosz prze­
bywał zupełnie sam, obozując pod na­
miotem. Badając je, będzie mógł pona­
zywać szczyty, doliny, rzeki itd. nazwa­
mi polskiemi, dotychczas bowiem wy­
spy te nazw geograficznych nie posia­
dają.

Lekarze jako przyjaciela wina. Z Lozan­
ny donoszą, że w końcu sierpnia zbiorą się 
tam na Zjazd międzynarodowy lekarze, 
będący zwolennikami używania wina 
(oczywiście nietylko przez siebie). Na zjeź- 
dzie będą wygłoszone liczne referaty, 
przedstawiające wpływ dobroczynny wina 
na organizm zdrowego człowieka. Główne 
referaty wygłoszą lekarze francuscy i wła- 
scy. Obejmą one rolę wina w zaburzeniach 
odżywiania, dalej w psychjatrji, wreszcie 
przedstawienie wina jako używki, mającej 
w swym składzie pożyteczne witaminy.

„Gregoriana**. Pod takim tytułem zaczę­
to wychodzić we Lwowie nowe pismo reli- 
gijno-naukowe, organ archidiecezji lwow­
skiej obrządku ormiańskiego. Pierwszy ze­
szyt przynosi dużo nader wartościowych 
artykułów. Obficie zasila pismo swem 
świetnem piórem ks. arcybiskup J. Teodo- 
rowicz. W pierwszym zeszycie znajduje­
my głęboką jego rozprawę p. k „Mono­
teizm Starego Testamentu: Bóg Jedyny“, 
żywo napisany szkic „Z dziejów Sióstr Mi­
łosierdzia“ wreszcie przemówienie p. t. 
„Czyn miłosierdzia“. Dyr. dr. A. Czołowski 
w artykule p. t. „Cenny zabytek“ podaje 
wiadomości o znalezionym niedawno i za­
kupionym przez Archiwum m. Lwowa per­
gaminowym dokumencife, wystawionym w 
r 1367 przez króla Kazimierza Wielkiego 
dla pierwszego biskupa ormiańskiego, 
Grzegorza. Zawiera on przywilej na założe­
nie we Lwowie biskupiej siedziby i zabez­
piecza wolność wiary według obrzędów or­
miańskich. Oryginał tego dokumentu zagi­
nął w połowie XIX wieku, a w roku ub. 
znalazł się przypadkowo. Pewien obywa­
tel znalazł go w skrytce starego, kupione­
go na tandecie biurka. W dalszym -ciągu 
„Gregoriana“ przynoszą interesujący prze­
gląd prasy i gruntowne oceny książek, 
wreszcie zawierają urzędowy „Dział Die­
cezjalny“. (Ip)

Statut litewski i jego znaczenia W roz­
woju i kształtowaniu się stosunków na 
Litwie poważną rolę odegrał statut wyda­
ny w 1529 r. W czterecbsetną rocznicę, 
a więc wl929 r. zostało zaprojektowane wy­
dawnictwo zbiorowe polskich historyków 
prawa o ustroju z inicjatywy s. p. rektora 
Alfonsa Parczewskiego ku pamięci tego 
statutu. Z powodu śmierci inicjatora i 
trudnych warunków wydawniczych dopie-- 
ro dziś ukazała się ta praca jako VIII tom 
Rozpraw wydziału III Towarzystwa Przy­
jaciół Nauk w Wilnie. Na jej treść złożył 
się szereg rozpraw a więc prof. Kutrzeby o 
charakterze i wartości unji polsko-litew­
skiej. J. Adamusa o państwie litewskiem 
w. latach 1386-1398, Wł. Namysłowskiego o 
pozasądowych organach porządku prawne­
go w krajach poiudniowo-słowiańsjkich i 
polsko-litewskich. Fr. Bossówskiego o no­
weli Justynjana 115 ą niektórych artyku­
łach statutu litewskiego, K.Koranyiego o 
niektórych postanowieniach karnych sta­
tutu litewskiego, ś. p. St. Ptaszyckiego o 
pierwszem wydaniu trzeciego statutu li­
tewskiego oraz o konfederacji warszaw­
skiej 1573 r. w trzecim statucie litewskim. 
H. Łomiańskiego uwagi w sprawach pod­
łoża społecznego i gospodarczego unji ja­
giellońskiej, R. Taubenschlaga o pozwie w 
I i TT ,-łamcie litewskim, wreszcie W. Hej- 
no^za o „niewoli w I statucie litewskim.

tdr. J. St)

„JAK I DLACZEGO?«
Tak ochrzcił londyński nakładca 

Black swe wydawnictwo („The How- 
and-Why Series“). Są to małe ksią­
żeczki (2^ szylinga), zawierające pod­
stawowe wiadomości o pewnych przed­
miotach, Bibljoteczka osiągnęła obec­
nie dwudziesty tomik. Redaguje ją 
Gerald Bullet, który sam ogłosił w niej 
bardzo skondensowaną historię litera­
tury angielskiej — są tu tylko naj­
większe nazwiska i dzieła, natomiast 
rzecz zaleca się trafną charakterysty­
ką prądów i okresów'.

Do ostatnich numerów należy rów­
nież zarys prehistorji („Postęp pier­
wotnego człowieka“) z wybornem ze­
stawieniem metod, jakich używa ta 
nauka — dalej: „Jak powstają słowa“ 
G. H. Vallinsao, wreszcie „Rzymianie“ 
Jacka Lindsay‘a autora powieści hi­
storycznych z okresu schyłku Rzeczy­
pospolitej (o Katylinie i o wypadkach 
po śmierci Cezara). Minęły czasy, w 
których Wells pisał w swym zarysie 
historji powszechnej, że „Cezar był 
łysym błaznem, Rzym tragędją“ które 
to zdanie przebrzmiało bez odpowied­
niego skarcenia samozwańczego dzie- 
jopisa. Zupełnie przeciwne stanowi­
sko zajmuje Lindsay. „Dopóki istnie­
je cywilizacja europejska, żyje 
Rzym" — mówi on z pełną słusznością, 
a Cezar jest jego umiłowaną postacią 
(także w powieściach). Książeczka 
Lindsay‘a zaleca się zwięzłem i wcale 
traf nem ujęciem poszczególnych dzie­
dzin życia rzymskiego. Najlepiej za­
pewne wypadł ustęp, poświęcony pra­
wu. Dr. W. T.

Z LITERATURY
ZASŁUŻONY NASZ PRZYJACIEL 
OBCHODZI SWE 70 - CIOLECIE
Jest nim Franciszek Vondraczek, 

lektor języka polskiego w praskiej 
Akademji handlowej. Jeszcze na dłu­
go przed wojną należał Vondraczek do 
tych Czechów, którzy utrzymywali z 
Polską stałe stosunki kulturalne i oso- 
biste. Bywał w Polsce corocznie, aby 
informować się na miejscu o naszem 
życiu kulturalnem, które następnie 
przedstawiał swoim rodakom w arty­
kułach i rozprawkach. Z wielu wybit­
nymi Polakami utrzymywał relacje 
listowne i osobiste, które oczywiście 
przeciągnęły się poza wojną i w r. 1928 
spowodowały Vondraczka do podróży 
po całej Polsce z odczytami, w których 
omawiał związki kulturalne polsko- 
czeskie.

Lecz pomnik swego rodzaju wysta­
wił sobie za życia nasz praski przyja­
ciel swemi przekładami na czeskie z 
literatury polskiej. Jest to kompletna 
bibljoteka. Sięga ona od Prusa, Sien­
kiewicza, Weysenhoffa, Tetmajera, 
Konopnickiej, Żeromskiego, Rittnera, 
Dygasińskiego, Orzeszkowej, Rodzie- 
wiczównej, do Rydla, Goetla i tylu in- 
innych autorów, których dzięki Von- 
draczkowi poznali Czesi w wybornych, 
pełnych siły przekładach. Spełnił za­
danie olbrzymie, a spełnił je świetnie. 
Jeżeli trwałe zbliżenie czesko-polskie 
na terenie kultury przyszło po woj­
nie tak łatwo i takie wydało rezultaty, 
nie w najmniejszej części jest to zasłu­
gą literackiej pracy Von dra czka. Na­
leży się mu za nią nasze najszczersze 
uznanie i serdeczne życzenia: ad mul- 
tos annos!. R. Z.

Czeska książka o literaturze polskie].
Wiadomo ogólnie, jakiem zainteresowa­
niem cieszy się literatura polska wśród 
bratniego narodu czesko-6łow*ackiego. Po­
chłania się ją tam w oryginale i w prze­
kładach, pisze się o niej ciągle w całym 
szeregu czasopism, wciąga się polskich 
krytyków i dziennikarzy do współpracy. 
Gdyby podobne zainteresowanie istniało 
i po stronie polskiej, nie możnaby sobie 
życzyć skuteczniejszej wymiany wzajem­
nych wartości. Stworzenie katedry języka 
i literatury polskiej w Pradze stąnówi też 
fakt doniosły i godny naśladowania we 
Francji i gdzieindziej. Nic dziwnego, że 
stwarza ta katedra i młodych poloni­
stów, którzy idą śladem swego mistrza 
prof. dr. Marjana Szyjkowskiego i ogła­
szają studja, szkice, “recenzje, sprawozda­
nia, by wreszcie przystąpić do realizacyj 
na większą skalę. Taką realizacją jest 
studjum K. Krejcziego p. t. „Polska lite- 
rtura w wirach rewolucji“, poprzedzone 
wstępem przez prof. dr. Szyjkowskiego.

Za punkt wyjście obiera autor rok 1905, 
zajmując się cechami prądów górujących 
wtedy w polskiej literaturze pięknej. Ba­
da stosunek twórczych jednostek polskich 
do re^plucji w śposóh wajsechstronny, roz-

ZYCIE KULTURALNE
TRZEBA UCHRONIĆ LAS CZESZEWSKI PRZED ZNISZCZENIEM

Pod Czeezewem w powiecie wrzesiń­
skim przepływa Warta przez zabytkowy 
las, któremu wskutek robót regulacyjnych 
grozi teraz niebezpieczeństwo.

Aby zapobiec wylewom, zaprojektowa­
no usypać przez środek tego lasu wal 
ochronny, oddalony od brzegu prawie o pól 
kilometra. Cały piat lasu, położony mię­
dzy Wartą, a wałeim, musiałfoy tym spo­
sobem zniknąć na przestrzeni mniejwię- 
cej czterech kilometrów długości.

Da się tej szkody uniknąć, jeżeli wal 
nie będzie przecinał lasu, ale ominie go 
i pójdzie bardziej na południe w stronę 
rzeczki Lutyni, tak, że las pozostanie przed 
walem. Jest to zupełnie możliwe, a że za­
lewy wiosenne w niczem lasowi nie za­
szkodzą, więc i wycinanie będzie niepo­
trzebne.

„Cedry" w Polsce. Wiele pism polskich 
obiega notatka, niewiadomo przez kogo 
napisana, głosząca radosną wieść, że w 

i Gorganach, w dobrach Metropolji greek o- 
j katolickiej utworzony został rezerwat ,.ce- 
" drowy“. Notatka ta jest smutnym obrazem 
j braku elementarnych wiadomości przy- 
s rodniczych w zakresie znajomości :iaszej

Jutro;
GO TO BY BYŁ „PIN«?

przez
Zygmunta Wasilewskiego

ważając’ kolejno pozytywizm i jego bo­
jowników, potem modernizm i jego szer­
mierzy w poetach i romansopisarzach. 
Główną uwagę zwrócił Krejczi słusznie 
na Żeromskiego i Brzozowskiego. Lepiej 
od innych uwzględnia wpływy rosyjskie 
na tych pisarzy. Bogate w informacje i 
cenne uwagi dzieło Krejcziego przeczyta 
czytelnik czeski, przeczyta i polski z u- 
znaniem i wielką wdzięcznością. Prawdzi­
wą wymianą byłby też przekład warto­
ściowego dzieła na jeżyk polski. (Dr. T. Gr)

Autor Grypa szaleje w Naprawie“. Li­
terat krakowski Jalu Kurek, wvkończył 
powieść p. t. „Woda wyżej“. Tło jej stano­
wi powódź na wsi — zapewne straszliwa 
powódź zeszłoroczna. Rzecz ukaże się u 
Gebethnera i Wolffa.

TRAGEDJA KRESOWEGO DWORU.
Świeżo mamy w pamięci „Szczenię­

ce lata“ Melchjora Wańkowicza, jedną 
z najartyetyczniej szych i najgłębiej 
odczutych "książek ostatniego czasu. 
Pamiętamy, że jest to tragedja pol­
skiego dworu na kresach wschodnich. 
Podobne dzieje kreśli p. Wacław Czo- 
snowski w swej powieści p. t. „Krwa­
wnik“*). I tutaj ginie taki dwór kreso­
wy, lecz dzieje jego właścicieli zosta­
wiają nas obojętnymi, Tyński, pan na 
Nowotyńcu, nie zasłużył na lepszy los. 
Nieludzki wobec włościan, nieczuły na 
los swych oficjalistów, wyniosły wobec 
wszystkich, którzy nie mogą wykazać 
się majątkiem i nazwiskiem, wobec 
sprawy polskiej obojętny, jeżeli nie 
nastawiony wrogo, nawet uczuć ro­
dzinnych właściwie pozbawiony, od­
znacza się jedynie fanatycznem umiło­
waniem ziemi, dumą szlachecką, któ­
ra uzewnętrznia się chwilami w od­
wadze wielkiej, ale pozbawionej wyż­
szych bodźców moralnych. To też ta­
jemnicą autora pozostanie, w jaki spo­
sób pogodził w sobie Tyński rozpaczli­
wą a beznadziejną obronę Nowotyńca 
z tchórzliwem a daremnem ukryciem 

! się w końcu pod sukienką duchownego. 
Z charakteru Tyńskiego to nie wypły­
wa.

Będące w takich rękach dwory mu- 
siały przepaść. Ludzi tego pokroju 
niema co żałować, żal tylko placówek 
polszczyzny, żal polskiego stanu posia­
dania, który zaprzepaścili.

Tyński-syn jest innym człowiekiem, 
ale tylko dzięki temu, że wyrwał Się z 
domu, poszedł między ludzi, poznał in­
ne poglądy, ideały i wartości etyczne, 
został żołnierzem, zahartował się w 
ogniu. Tak stał się powoli człowiekiem' 
wartościowym. Przemianę tę udało 
się autorowi przedstawić trafnie i 
przekonywująco. To też powieść godna 
jest poznania, mimo załamańw kom­
pozycji i pewnych naiwności, od de­
biutu zwykle nieodłącznych.

A. Jesionowski.
Pszczyna.

*) Wacław Czosnowski : „Krwawnik“
Powieść. Gebethner i Wolff — War­
szawa 1935.

Las czeszewski jest zabytkowy i «... 
cenny. Znajdują się w nim liczno , W 
dęby, jesiony, oraz rzadkie zbioiLLY® 
roślinne. To też w lesie tym jeszcze v ® cy utworzyli w r. 1907 pierwszy w wfe 
polsce rezerwat przyrodniczy Lak t 
posiada również znaczenie krajoznawcze 
i turystyczne, jako cel wycieczek Pr 
tom wchodzi w rachubę czynnik gosundA 
czy, kweetje rybolóstwa na starych kn™ 
tach Warty, żyzność łąk i t. d. ry"

Wiadomo, że lasy jako takie są ważnym 
hamulcem dla powodzi. ' Takim natura] 
ny hamulec stanowi sam „masyw“ lasu 
czeszewekiego w razie wylewów Warty 
Więc i dla tego należałoby plany regula­
cyjne na tym odcinku rzeki stosownie 
zmienić i lasu czeszewekiego nie wycinać.

Dr. J. ML ’

flory leśnej — obrazem tern bardziej rażą­
cym, że właśnie przed kilkunastu dniami 
obchodzono uroczyście we wszystkich za­
kątkach kraju „Święto Lasu“. Rozszerza­
nie przez najpoważniejsze nawet pisma 
fałszywej z gruntu wiadomości, jakoby w 
Polsce rosły dziko cedry, jest objawem 
kompromitującym. Na to, aby wiedzieć, że 
cedry rosną w Atlasie i w górach Libanu, 
nie trzeba chyba nawet średniego stopnia 
wykształcenia; o tem zaś, że w Gorganach 
rośnie limba (zwana po rusku „kedrynia") 
wie dzisiaj każdy polski skaut . i turysta. 
Gdyby ktoś obcy chcial pisać o niskim po­
ziomie wykształcenia przyrodniczego, to 
nie znalazłby zapewne lepszego dowodu, 
nad przytoczenie tytułów licznych — nie­
stety — pism, które głoszą, iż w Polsce ro­
sną lasy cedrowe i że ochrona ich stała się 
u nas dość bardzo popularna...

MUZYKA
Smetana w Pradze pod batutą Wiocha.

Franco Ghione dyrygował w Narodnijn 
Divadle „Sprzedaną Narzeczoną“. Prasa 
znajduje dla jego ujęcia duże pochwały. 
Ghione prowadził w lutym przedstawienia 
arcydzieła Smetany w teatrze Alla Scala 
(reżyserem ich był Zygmunt Zaleski).

Nowy Kurt Weill. Znany autor „Ma- 
hagony“ i „Opery za trzy grosze“. Kurt 
Weill, napisał biblijną operę „Droga obie­
cania“, do tekstu Franciszka Werfla, au­
tora znanej powieści „Verdi, romans ope­
ry“, Premjera będzie wystawiona w No­
wym Yorku, dyrygować będzie znany w 
Warszawie kapelmistrz Jaeza Horenstem.

KRAJOZNAWSTWO
Szlakiem Dniestru i zamków Sobieski«"

go. Z Warszawy donoszą nam (tw): 
tem będą organizowane wycieczki ztnoro- 
we na Podole. Urządza je Towarzystwo 
Rozwoju Ziem Wschodnich ze współ­
udziałem Orbisu. Będą to wycieczk a 
zasadzie t. z. karnetów turystycznieh, 
obejmą dwa szlaki główne: szlak jaru 
Dniestru, oraz szlak zamków podotekicn 
Jana III. Uczestnicy tych wyc.’®cz^ “ki­
mali obecnie cenny podręcznik, („ry­
cie wydaną przez Podolskie T 
styczno-kraioznawcze broszurę „ * 
Podolska“ z 26 ilustracjami. Jest to op. 
Podola jako terenu krajoznawcze^ .

PLASTYKA I ZBOBMICTWO .
Wystawa rzeźby

dawno odbyła się w Wars ,L0CZyście 
przewieziono do Pragi i la

«.W!»« »»

artykuł „O mistrzach chrześ^j przejawy 
lekiego Wschodu . jPw Jap°'
chrześcijańskiej 6ztUj’wrip \Vywody auto- nji, w Chinach i na Jawie, w y^. podo. 
ra ilustrowane są ł’°.=’at° h dnjej. P°z® biznami dzieł, «^'j^^zmkony i 
wspomnianym artykułem, u duźQ c;e. 
barwny zeszyt 7T.QCzyMP ¡¿ Adolf No«ą- kawego materiału. • .■ . pieśń" P1'
czyński w artykule „ . ¿;sarzv lu<ł°‘sze o twórczości młodych P^aowskiej w 
wych. W. Korwin — o Pr^levtuje pt -Ak' 
Polsce, S. SzP.ota^]1iWsviweUę aktorska 
tor Narodowy . kresl’ nf W. Tarnawski 
Ludwika Solskiego, P •. prz6gląd ak- 
n t „Nowiny z Anglji aa] spoieczen- 
tualnych spraw interesują A Fie-
stwo angielskie w obecnej yll,ski pt. 
dler zamieszcza tu feLeton oy M;ia6zew-
Żvcie na palach , no 1 . nowel- &1 Wr ^łUn?a rTn^owle; uziP

merset-Maughama nt_, tu. (tk)
nełniają treść udanej

1 Pisma nadesłane
Dom, Osiedle, diïktu-

Tre"?”“'r«h «.

z. u.& "i
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DZIAŁ GOSPODARCZY
Protektorzy kapitału obcego w Polsce

Słusznie „Kurjer Poznański“ prze- 
,r7P„a stale przed niebezpieczeństwem 
Siu obcego w Polsce. Kapitał ten, 
i,eki uświadomieniu szerszych 

¿•stw społeczeństwa, nie zdołałby 
może znaczniejszej odegrać roli, gdyby 
S miai u nas swych protektorów.

Bnva zwykle tak, że kapitał obcy, 
«nim upatrzy sobie w Polsce stosow­
na dla siebie gałąź przemysłu lub han­
dlu stara się poprzednio pozyskać od­
powiednich „współpracowników"
wśród obywateli polskich. Nie chodzi

to by ci przyszli współpracownicy, 
„wyjmowani w charakterze bądźto dy­
rektorów, bądź czynnych lub nieczyn­
nych wspólników, stosownym rozpo­
rządzali kapitałem. Przeciwnie, jeśli 
to ze względów propagandowych ko- 
niecznem być musi, dopuszcza się w 
takich wypadkach kapitał polski, ale 
w formie bardzo ograniczonej, tak, aby 
on, broń Boże, nie mógł wywrzeć de­
cydującego wpływu na bieg interesów 
danego przedsiębiorstwa.

Osoby więc, stojące na usługach 
obcych kapitałów, nie potrzebują, jak 
wspomniano, w tym celu rozporządzać 
własnym kapitałem, muszą jednak 
bezwarunkowo posiadać duże i roz­
legle wpływy. Dlatego pierw­
szeństwo do takich lukratywnych, lecz 
mniej zaszczytnych stanowisk w 
przedsiębiorstwach o kapitale obcym 
mają przedewsźystkiem b. dygnitarze 
i wysocy urzędnicy. Tą to kategorją 
ludzi wyręcza się zwykle kapitał obcy, 
czemu głównie zawdzięcza on. swe po­
wodzenie w Polsce. Wskutek tego 
tenże kapitał zdołał podciąć egzysten­
cję licznych u nas przedsiębiorstw 
przemysłowych i handl., zaś w ostat­
nim czasie wyruszył nawet na podbój 
polskich placówek, trudniących się 
handlem hurtowym kawy i herbaty.

Na tym odcinku polski rynek han­
dlowy usiłuje wyzyskać szczególnie 
pewna firma wiedeńska. Ma ona także 
swą filję w Poznaniu. W poczet swych 
miejscowych odbiorców wspomniana 
firma pragnie zaliczyć poznańskich 
właścicieli cukierń i kawiarń. Kawia- 
rze wiedeńscy, nie mogąc swego celu 
dopiąć w drodze współzawodnictwa z 
miejscowemi hurtowniami i palarnia­
mi kawy, wpadła na inny pomysł. Oto 
do właścicieli kawiarń przystępują z 
Propozycją wypożyczenia im do stałe­
go użytku aparatów do parzenia ka­
wy, pod warunkiem, że posiadacze 
yon aparatów zobowiążą się całe swe 
potrzebowanie kawy i herbaty po- 

y^ac w odnośnej firmie wiedeńskiej.
Więc nie dość, że z powodu wciska­

nia się do nas obcej firmy mają ucier- 
Ptec polskie palarnie kawy, ale nadto 

n sam los ma spotkać poznańską (je- 
yną w Polsce) wytwórnię aparatów

Pienia kawy> której wyroby zje- 
NaiJ zaufanie w całej Polsce. 
którvrK • '^m- zaznaczyć, że aparaty, 
star«,Wledenscy kawlarze chcą do- 
wv ¿o ł ?wym eAVentl. odbiorcom ka­
so’ i także Pochodzenia zagraniczne- 
por71i.:„ ?°iaż ^Wki obywatelskiemu 
rodowi 1 zr,ozumieniu obowiązku na- 
Pieckirh° wśród odnośnych kół ku- 
^^^^^o^niczni^^ostawcyjni^-

•tfółkie informacje gospodarcze
Centrale ^dnJa za,oi°uo Paneuropejską
Pr(!Pagowania0iP-r<nZ^ kt-óra ma za zadanie 
8Podarcz^ n!wŚ. Ś e'szej wsPólpracy go- 
- M , ń tw euroPejskich. 
urządź a0' po'volal do życia specjal- Mni6T,'„ki^ef?0 zadaniem '."“w i ii7rrn<r„- ------ •--* j®st koordyno-

iotf«ącvch "ian,e PrzePisów prawnych, 
oraz rt>„u m'anv handlowej z zagra- _ raz reglamentacji dewiz, 

ruaja ?anka Niderlandzkiego na dz. 
,,olcm z gq.?tft)vylsazuje wzrost pokrycia 

w tyg. poprzednim do

?'f bezroboein8'jSk’ w PrQf?ramie zwalcza- 
®°kości 240 miiPrteznaczył kredyt w wy- 

których nd,'i fr‘ na uruchomienie ro- 
ttnl;. tr n ogólna wartość wyniesie 800

krtuliie'!?zPaCiea''1czy Kon^reg Europejski w 
. kfinferene.p z w najbliższym cza- 
" zygoiin«..._ J° unędzynarodową, która
Wr6t do waluty czasie po-na bliższym 

złote,.
»tJb 368 ,ewicowa wystą- 

nf«ain Martin'naktu! na min- finansów 
ri¡At?ratnic osz«ort' klóry zaleci! w 6woim
Snacii i Sfanv °ŚCi redukcje w admi-

S w ustawodawstwie so-

łatwe mają zadanie, to wszakże, jak 
dotychczas, w dwóch wypadkach u- 
dało im się takie transakcje zawrzeć. 
Na podstawie powyższych warunków 
zdołali oni nawiązać stosunki handlo­
we z pewną miejscową większą ka­
wiarnią, otwartą zeszłego roku, tu­
dzież z pewną pomniejszą kawiarnią, 
otwartą zaledwie przed kilkunastu 
dniami. Może firmy te zostały wpro­
wadzone w błąd co do istotnego cha­
rakteru ich dostawców. “Należy apelo­
wać, by zajęły stanowisko obywatel­
skie w tej sprawie.

Nadmienić bowiem trzeba, że 90 
procent kapitałów' wspomnianej firmy 
wiedeńskiej znajduje się w rękach ob­

Ulgi w spłacie zaległości 
w samoistnych daninach komunalnych

W „Dzienniku Ustaw R. P.“ nr. 38 
opublikowane zostało pod poz. 259 
rozporządzenie min. spraw wewn. z 
dnia 8 maja r. b., wydane w porozu­
mieniu z min. skarbu w sprawie ulgo­
wej spłaty zaległości w samoistnych 
daninach komunalnych.

Likwidacja zaległości w samoist­
nych daninach komunalnych opiera 
się mniej więcej na tych samych zasa­
dach, które znalazły zastosowanie 
przy likwidacji zaległości podatko­
wych na rzecz państwa. Przepisom 
rozporządzenia podlegają zaległości 
w daninach następujących: podatku 
wyrównawczym dla gmin wiejskich, 
specjalnych opłatach drogowych, do­
płatach drogowych od adjace.ntów na 
obszarze gnrn wiejskich, opłatach za­
stępujących świadczenia drogowe w 
naturze, podatku inwestycyjnym, po­
datku od lokali w gminach wiejskich 
o charakterze miejskim, w podatku od 
placów budowlanych, pobieranym do 
dnia 1. IV. 1932 r. oraz w zasadniczym 
podatku wojskowym, pobieranym na 
rzecz gmin.

Ulgi przysług-ują z urzędu tylko 
osobom fizycznym, spadkom wakują­
cym i spółkom jawnym; o ile chodzi o 
osoby prawne, to ulgi z urzędu im nie 
przysługują, będą one mogły jednak 
być im przyznane na podstawie podań, 
o ile stan gospodarczy tych osób przy­
znanie tych ulg uzasadnia. Podania 
będą załatwiać zarządy związków sa­
morządowych, na rzecz których przy­
padają zaległości.

Punktem wyjścia ulg, przyznanych 
płatnikom, omawianem rozporządze­
niem, jest przedewsźystkiem umorze­
nie., pod pewnemi warunkami, w czę­
ści, lub w całości zaległości, powsta­
łych w okresie do dnia 1. IV. 1933 r 
wyłącznie. W szczególności: 1. o ile 
płatnik w latach budżetowych 1933/34

KRONIKA GOSPODARCZA
PODATKI I OPŁATY

(p) Obowiązek podatkowy ekspedyto­
rów kolejowych. Min skarbu okólnikiem 
z dn. 19. II. 1935 r. L. D. V. 29U1/4/34 wyjaś­
niło, że stosownie do wyroku Sądu Naj­
wyższego z dn. 29. IX. 1932 r. 1. k. 693/32 
ekspedytorzy kolejowi mają obowiązek o- 
placania podatku przemysłowego, zarówno 
w postaci świadectw przemysłowych, jak 
i podatku obrotowego, (k)

(p) Straty na wątpliwych dłużnikach. 
Na i w. Tryb. Adm. wyrokiem z dn. 7. XI. 
1934 r. 1. rei. 3572/31 i 3573/31 wyjaśnił, że 
okoliczność, iż 6pólka akcyjna wątpliwe 
należności spisała na straty przy uznaniu 
„funduszu del credere“, wchodzącego w 
skład rachunku sum przechodnich, nie u- 
zasadnia wniosku o stworzenie funduszu 
rezerwowego, (k)

Z KRAJU
(k) Ustawodawstwo gospodarczo. Uka­

zał się numer 36 „Dziennika Ustaw“ R. P. 
z dnia 20 maja rb., w którym m. in. ogło­
szone zostały nastpouiące rozporządzenia 
o charakterze gospcdarcz- m: rozp. min. 
skarbu z dnia 6 maja r. b. w sprawie u- 
tworzenia na lotnisku w Gdyni oddziału 
urzędu celnego w Gdyni poz. 257); rp. min. 
przem. i handlu z dni 5 maja r. b. o zmia­
nie rozp. z dnia 12 -af ’ . ika 1932 r. w
sprawie przymusowej organizacji obrotu 
zagranicznego olejem skalnym i produk 
tami naftowemi (poz. 258): rozp. min. 
spraw wewn. z dn. 8 maja r. b., wydane w 
poroz. s min, skaa-k-t w sprawie ulgowej

cych, a tylko jakie 10 proc, kapitałów 
przypada na obywateli polskich, któ­
rzy w Polsce nazewnątrz reprezentują 
firmę. Wśród tych „udziałowców“ jest 
nawet dwóch b. ministrów...

Jak z powyższego wynika, protek­
torów’ obcych kapitałów znajdziemy 
na każdej tego rodzaju placówce. Za 
ich pośrednictwem obcy kapitaliści to­
rują sobie drogę do ekspansji, oczy­
wiście z widoczną krzywdą dla robot­
nika, przemysłowca i kupca polskiego. 
To też z tern większą ostrożnością do 
takich firm winni odnosić się kupcy 
polscy Bo, jak m. in. powyższy fakt 
wskazuje, przez zawieranie z obcemi 
firmami transakcyj podkopujemy byt 
własnego społeczeństwa, na którego 
poparcie jedynie liczyć może polskie 
kupiectwo. W.

i 1934/35 uiścił niemniej, niż wynosi 
danina, wymierzona mu w tych la­
tach, wówczas umarza mu się w tej 
daninie połowę zaległości z okresów z 
przed dnia 1 kwietnia 1833 r.; 2. gdy 
zaś w latach budź. 1933/34 i 1934/35 
uiścił niemniej, niż wynosi danina, 
wymierzona mu w tych latach i po­
nadto uiścił sumę, przewyższającą K 
część zaległości z przed dnia 1 kwiet­
nia 1933 r., wówczas umarza mu się w 
tej daninie całą pozostałą zaległość, 
pochodzącą ze wspomnianego okresu.

Zaległości nieumorzone, pochodzące 
z okresów z przed dnia 1 IV. 1933 r. 
oraz zaległości, powstałe w roku bud­
żetowym 1933/34. ulegają odroczeniu 
do dnia 31. III 1938 r„ o ile płatnik 
uczynił zadość następującym warun­
kom: 1. w roku budżetowym 1933 34 r 
uiścił kwotę, wynoszącą niemniej, niż 
wynosi danina, wymierzona mu w 
tym roku, oraz 2. w latach budżeto­
wych 1935 38, 1936/37 i 193738 będzie 
dobrowolnie uiszczał daninę, wymie­
rzaną mu w tych latach.

Niezależnie od tych umorzeń służą 
płatnikowi w odniesieniu do zaległo­
ści odroczonej jeszcze umorzenia na­
stępujące: 1. umorzenie 10 proc, zale­
głości odroczonej, jeżeli płatnik w r. 
budź. 1934'35 uiścił kwotę niemniejszą, 
niż wynosi danina, wymierzona mu w 
tym roku: 2. umorzenie 15 proc, w r. 
budź. 1935/36, 20 proc, w r. budź. 
1936/37 i 25 proc, w r. budź. 1937/38 — 
zaległości odroczonej, jeżeli płatnik 
będzie dobrowolnie uiszczał, wymie­
rzoną mu w tych latach daninę.

Dalsze postanowienia rozporządze­
nia, dotyczą dopłaty przez płatników, 
brakujących kwot, aby mogli skorzy­
stać z ulg rozporządzenia, umorzenia 
odsetek, umorzenia drobnych zaległo­
ści i t. d.

dani-spłaty zaległoścsi w samoistnych 
nach komunalnych (poz. 259).

(k) Dalszo wzmocnienie walut anglo­
saskich. Na wczorajszych giełdach walu­
towych trwała w dalszym ciągu mocniej­
sza tendencja dla dewiz anglo - saskich. 
Wczorajsze notowania funta są wyższo 
jeszcze od sobotnich. W ten sposób funt 
osiągnął kursy, nie notowane od stycznia. 
Dewizę na Nowy York notowano: w War­
szawę 5,323/8 wobec 5,315/8 w dniu 18. b. 
m.: na innych giełdach dolar utrzymuje 
się na górn”m purtltcie złota, przejściowo 
nawet go przekraczając. W Londynie 
w związku ze zwyżką funta — notowano 
go po kunsie 4,92 3/16. Inne dewizy poważ­
niejszych zmian nie wykazały.

(k) Dwuletni program robót drogowych.
Główny nacisk w programie gospodarki 
drogowej położono na ulepszenie nawierz­
chni tych dróg państwowych, na których 
wskutek intensywnego ruchu utrzymanie 
nawierzchni tłuczniowych jest już zbyt 
kosztowne i trudne do przeprowadzenia. 
Ulepszone nawierzchnie będą ułożone na 
drogach ogólnej długości ok. 1.200 km., 
przyczom niektóre drogi państwowe otrzy­
mają ulepszone nawierzchnie na całej 
swojej długości. Na drogach, otrzymują­
cych uleoszone nawierzchnie, wszystkie 
mosty drewniane będą przebudowane na 
mosty stale żelazne, żelbetowe !ub kamień, 
ne. Ogólna długość zbudowanych mostów 
— łącznie z powyższą przebudową — wy­
niesie w programie dwuletnim 3.600 m. Po­
za tern program dwuletni przewiduje bu­
dowę 230 km. nowych dróg państwowych,

głównie na ziemiach wschodnich. Co do 
zapotrzebowania materjalów drogowych 
na wykonanie programu dwuletniego, obli­
cza się je w przybliżeniu: 303 tys. tonn ka­
mienia łamanego. 173 tys. t. tłucznia, 155 
tys. t. ' ostki, 38 tys. t. cementu, 35 tys. 
t drzewa itd.

(k) Nowe artykuły chemiczne krajowej 
produkcji. Zjednoczone fabryki Związków 
Azotowych w Mościcach i w Chorzowie roz­
poczęły orodukcję i wypuściły na rynek 
podchlori". sodowy, znany powszechnie ług 
bielący, który rozcieńczony wodą służy do 
bielenia tkanin, przędzy, masy papierowej 
itd. Innym nowym sukcesem naszego prze­
mysłu chemicznego jest uruchomienie w 
Tomaszowie Mazowieckim pierwszej pol­
skiej fabryki siarczku węgla, zupełnie no­
wocześnie urządzonej i zaopatrzonej we 
wszelkie instalacje, stwarzające dobre wa­
runki pracy dla robotników.

(k) Przystąpienie hut polskich do Mię­
dzynarodowego Kartelu Drutu Walcowa­
nego. Wszystkie huty polskie produkują­
ca drut walcowany, przystąpiły do Mię­
dzynarodowego Związku Walcówki. W 
dniu 17. b. m. odbyło się w Paryżu po~ 
s.edzenie komitetu dyrekcyjnego tego 
Związku na którem przystąpienie Polski 
do kartelu zostało ostatecznie przeprowa­
dzone. Przystąpienie to, z którem liczono 
się już od pewnego czasu, ma ważność 
od dnia 1 maja r. b. Komitet rozpatry­
wał na »osiedzeniu w Paryżu sprawę kon­
tyngentów produkcji, które zostały nieco 
podwyższone na 3-ci kwartał r. b. w po­
równaniu z 2-gim kwartałem. Poza tern 
postanowiono podnieść ceny na kilku ryn­
kach. Następne posiedzenie komitetu od­
będzie się w Brukseli w końcu lipca.

Z ZAGRANICY
(z) Sprawa przedłużenia moratorium 

transferowego przez Niemcy. W związku 
z uplywającem w dniu 30 czerwca r. b. 
niemieckiem moratorium transferowem 
oczekiwane są w Berlinie w ciągu przy­
szłego tygodnia ważne decyzje, które ma­
ją nastąpić po powrocie dr. Schachta z 
urlopu. Możliwe jest, że dr. Schacht znów 
zaprosi do Berlina przedstawicieli zagra­
nicznych wierzycieli długoterminowych, 
celom zao. oponowania im prolongaty mo­
ratorium transferowego ze względu na 
krytyczna sytuację dewizową Niemiec. W 
pewnych kołach utrzymuje sie niepotwier­
dzona dotychczas wersja, jakoby Niemcy 
— w razie niepowodzenia rokowań z wie­
rzycielami zagranicznymi — miały jed­
nostronnie ogłosić moratorium transferu 
dla wszystkich swoich długoterminowych 
zobowiązań diużnićzych zagranicą, z wy­
jątkiem wszakże obsługi pożyczek Dawe- 
sa i Younga.

(z) Otwarcie Targów Paryskich. W
dniu 18. b. m. otwarte zostały 27-me z rzę­
du doroczne Targi Paryskie. W Targach 
bierze udział 8 150 wystawców.

(z) Zwyżka papierów międzynarodowych
i przemysłowych w Paryżu. Posiedzenie 
gioldy paryskiej w sobotę przeszło pod zna- 
kiom poważnego ożywienia. Zwyżka papie­
rów międzynarodowych, utrzymująca się 
od kilku dni zaznaczyła się nawet 
w nieco jeszczo silniejszym stopniu. 
Zwyżkowały również wszystkie papiery 
bankowe i przemysłowe. Jednocześnie za­
notowano osłabienie ront i papierów pań­
stwowych. Pod koniec zebrania giełdowe­
go sytuacja papierów państwowych nieco 
się poprawiła, prawdopodobnie pod wpły­
wem komunikatu min. finansów, stwier­
dzającego, iż rząd pozostaje wierny swej 
dotychczasowej polityce monetarnej. Zano­
towano również dalszą poważną zwyżkę 
walut anglosaskich; „L'Information", ko­
mentując zjawiska, zachodzące na giełdzie 
paryskiej, poświęca dużo uwagi inicjatywie 
stabilizacyjnej, którą powziął Waszyngton. 
Pismo przewiduje, że jeżeli W. Brytanja 
zgodzi sie na stabilizację, wówczas nastą­
piłoby ogólne ożywienie gospodarcze i 
zwyżka cen szeregu surowców. Rynki fi­
nansowe — stwierdza pismo — zdają się 
już dyskontować te perspektywy.

Z WYDAWNICTW
(w) Informator połudnlorzn amerykań­

ski. Za nrzykładem ubiegłych lat wydaw­
nictwo „Trade and Travel Publications 
Ltd.“, wydało na rok bieżący „The South 
American Handbook“ — informator połu­
dniowo-amerykański. Jest to rocznik, za­
wierający szczegółowe, treściwe i miaro­
dajne informacje o wszystkich kra'ach 
Ameryki Łacińskiej — Ameryka Południo­
wa, Środkowa i Meksyk. Każdy interesują­
cy się krajami Ameryki Łacińskiej znaj­
dzie w „South American Handbook“ po­
trzebne mu wyczerpujące dane, dotyczące 
warunków geograficznych, klimatycznych, 
bogactw naturalnych, bilansu handlowe­
go, produkcji gospodarczej, cen, bankowo­
ści. ruchu migracyjnego, wiadomości z za­
kresu ustroiu politycznego i htetorji, po­
łączeń kole¡owvch. morskich i lotniczych, 
hotelansfa i turystyki wszystkich krajów 
południowo-amerykańskich. Wydawnictwo 
zawiera liczne mapki, wykresy oraz dane 
statystyczne i cyfrowe. Jest ono do nabycia 
w cenie ' i pół szylinga ang. w oddziale 
warszawskim Royal Mail Lines, Marszał­
kowska Ü9.
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Tajemniczy pustelnik na Syberii
Wszystkie niemal dwory europejskie 

mają swe groźne historje, dramaty, le­
gendy.

Ileż to tajemnic kry ją w sobie pałace 
królów angielskich czy francuskich. Ileż 
to naopowiadano i napisano o nieszczę­
snych więźniach paryskiej Bastyiji !ub 
londyńskiego Towru. Nawet zamek kró­
lewski w Berlinie miał swoje widmo w po­
staci
staci „białej damy“, która ukazaniem się 
s wojem zwiastowała Hohenzollernom 
zawsze jakieś nieszczęście, a nawet zgon.

Najwięcej jednak legend i tragedyj wi­
je się około tronu carów rosyjskich, około 
ich siedziby, olbrzymiego Kremlu w Mo­
skwie. Czegóżby nie widział, czego nie 
przeżywał słynny Kreml w ciągu długich 
wieków. Patrzał on na rządy Iwana Groź­
nego, witał w swych murach różnych fał­
szywych carów, jak Dymitra jednego, dru­
giego, patrzał na mordy dokonywane przez 
Szujskich, niejedno widział morderstwo 
dokonane na carach — słowem: tyranja, 
krew i mordy aż — po czasy dzisiejsze.

To wszystko powodowało, że w naro­
dzie rosyjskim powstawały legendy naj­
rozmaitsze.

Jedną z takich — jest legenda o carze 
Aleksandrze I, zwycięzcy wielkiego Napo­
leona, który upozorował swą śmierć i po­
grzeb w małem miasteczku Taganrogu nad 
morzem Azowskiem sam saś uszedł w bez­
kresne równiny syberyjskie, gdzie wiódł 
żywot pustelnika.

Cara Aleksandra gryzły pono wyrzuty 
sumienia za udział w zamachu na ojca, 
Pawła I. Aleksander pragnął jedynie wy­
muszenia zrzeczenia się tronu przez ponu­
rego despotę, tymczasem z winy współza- 
machowców splamił się krwią ojcowską,

Wiadomo powszechnie że car ten nie­
jednokrotnie chciał przyjąć katolicyzm, 
jednak przysięga złożona przy wstępowa­
niu na tron, że jako władca Rosji wiernie 
stać będzie przy wierze prawosławnej, 
wstrzymywała go od tego kroku.

Tradycja podaje, że w Taganrogu, 
gdzie przebywała para cesarska ze wzglę­
du na zdrowie carowej Elżbiety, z domu 
księżniczki Badeńskiej, był car pewnego 
dnia świadkiem gwałtownej śmierci ko­
zaka, którego koń poślizgnął się na ska­
listym brzegu morskim. Aleksander zde­
cydował się wyzyskać niezwykłe podo­
bieństwo rysów owego kozaka do siebie, 
reszty dokonała charakteryzacja.

Zapieczętowana trumna cesarska ze 
zwłokami żołnierza przewieziona została 
do Petersburga, a powszechną uwagę 
zwrócił fakt, że ani tam, ani w przejeździe 
przez Moskwę zwłoki władcy-nie były wy­

K'~sztor Paulinów w Budapeszcie — Dzwonnica (do korespondencji Stolica Węgier 
w majowej krasie , zamieszczonej w dzisiejszem wyd. porannem „Kurj. Pozn.“)

stawiane na widok publiczny, jak to do­
tychczas było w zwyczaju. Pochowano je 
w krypę e Romanowych w Katedrze pe­
tersburskiej. Trumny nie otwierano nigdy 
aż do czasów bolszewickich.

Jednocześnie w pierwszej połowie ub. 
stulecia ukazał się na Syberji czcigodny 
„Starzec“, którego w pewnym kołach uwa­
żano za cara Aleksandra. Car miał zniknąć 
w Taganrogu w dniu śmierci kozaka-sobo- 
wtóra i przyjąć katolicyzm. Uzyskawszy 
od papieża rozgrzeszenie, pokutował przez 
wiele lat w pustelni, zanim osiadł w po­
bliżu Tomska w majątku kupca Gromowa.

Niewiadomo, jak ustosunkowali się do 
legendy .arowie Mikołaj I i Aleksander II. 
W każdym bądź razie pewnem jest, że Mi­
kołaj uważał pustelnika syberyjskiego za 
swego dziadka. W czasie podróży, jaką od­
był na wschód po objęciu tronu, kazał na 
grobie Fedora Kuzmicza postawić kamien­
ny pomnik z napisem: „Tu spoczywają 
zwłoki błogosławionego starca, Fedora 
Kuzmicza“.

Otóż wiadomo, że tytuł „błogosławiony“ 
używfany był w aktach jedynie w odnie­
sieniu do jednego cara, właśnie Aleksan­
dra I za jego „zwycięstwo“ nad Napoleo­
nem. Przypuszczać należy, że Mikołaj I 
posiadał jakieś tylko jemu znane doku­
menty, stwierdzające niewątpliwą osobo­
wość cara Aleksandra i syberyjskiego 
„Starca“.

Paryskie pismo rosyjskie „Poslednije 
Now-osti“ zamieściło sprawozdanie z badań 
w okolicach Tomska, gdzie odnaleziono 
pewnego mnicha, który jako mały chło­
piec był obecny przy ostatnich chwilach 
życia Fedora Kuzmicza.

Towarzyszył on duchownemu, którego 
wezwano do łoża umierającego pustelnika.

On sam musiał oczywiście pozostać 
przed drzwiami chaty, ale w pewnym mo­
mencie usłyszał hałas padającego ciała i 
zaciekawiony zajrzał do izby. Duchowny 
klęczał rrzy umierającym i zawołał: „To 
ja winienem ugiąć kolana przed Waszą 
Cecarską Mością“.

Również zeznania córki kupca Gromo­
wa rzucają nieco światła' na zagadkę sy­
beryjską. Wspomina ona, że po śmierci 
„Starca“ ojciec jej jeździł do Petersburga, 
by wręczyć na dworze carskim kilka 
przedmiotów, pozostawionych przez Fe­
dora.

Był tam list, zapieczętowany troskli­
wie, i obraz świętego Aleksandra, patrona 
dobrowolnego pustelnika Podobno na od­
wrocie wizerunku widniały inicjały Kata­
rzyny, która swego czasu osobiście kiero­
wała wychowaniem wnuka. List zawierał 
zapewne tajemnicę Aleksandra I i musiał

być znany Mikołajowi I, jeśli na nagrob­
ku „Starca“ wyryć kazał nrzydomek „bło­
gosławiony“.

Ze wspomnień pani Gromowej przyto­
czyć można również kilka codziennych 
przyzwyczajeń pustelnika z pod Tomska. 
Byłj' to te same przyzwyczajenia, które 
według jpowdadań dworzan posiadał car 
Aleksander.

A więc naprzykład „Starzec“ nie lubił 
długo przesiadywać przy stole, zrywał się 
nagle i niespokojnym krokiem przemie­
rzał pokój wzdłuż i wszerz. Był niesłycha­
nie drażliwy na punkcie czystości. Sypiał 
na drewnianej pryczy, bez materaca i po­
ścieli.

Pewnego razu prosiła go córka Gromo­
wa, żeby wymienił jej imiona swych ro­
dziców, bo chciałaby się za nich pomodlić, 
na co usłyszała w odpowiedzi: „Za moich 
sedziców modU się cały naród rosyjski“.

Na cmentarzu tomskim wznosiła się na 
grobie „Starca“ do niedawna kaplica, u- 
fundowana przez kogoś, kto znal tajem­
nicę pustelnika i umiał uszanować pamięć 
i wolę tego, który porzucd gwar i zgiełk 
życia publicznego i w pokucie i pokorze 
pracował na spokój wieczysty.

Dopiero w czasie rewolucji bolszewic­
kiej otwarto trumnę w poszukiwaniu ko­
sztowności, ale... trumna cara Aleksandra 
okazała się... pustą.

Legenda znalazła w ten sposób pewne 
oparcie faktyczne.

Wyznanie wiary Marconiego
Słynny wynalazca, senator Marconi, 

jest, jak wiadomo, gorliwym, prakty­
kującym katolikiem i nie tai swoich 
przekonań religijnych. Ostatnio w roz­
mowie z przedstawicielem agencji 
Mundo oświadczył: „Sama nauka tylko 
nie może wyjaśnić wielu rzeczy, prze- 
dewszystkiem największej ze wszyst­
kich tajemnic, tajemnicy naszego bytu. 
Kim jesteśmy? Skąd przychodzimy? 
Jak wchodzimy w życie? Odkąd czło­
wiek myśleć rozpoczął, chwytał się 
tych zagadnień, a jednak pozostały 
nierozwiązane... Z dumą oświadczam, 
że jestem wierzącym i katolikiem. Wie­
rzę w potęgę modlitwy. A wierzę w to 
nietylko jako szczery katolik, ale jako 
człowiek nauki.“ (KAP).

Misf mrze 
pośród Marców 

na wyspach Salomona
W Rzymie przebywa obecnie wikariusz 

apostolski Wysp Salomonowych, Mgr. Wa­
dę, który wkrótce wybiera się zpowrotem 
do swych odległych misyj. Mgr. Wadę w 
czasie swej drogi powrotnej zatrzyma się 
przez pewien czas w Stanach Zjednoczo­
nych, gdzie wygłosi szereg odczytów na te­
mat pracy misyjnej, wyświetla jąc przytem 
film, nakręcony na wyspach Salomona 
przez pracujących tam misjonarzy Mary­
stów.

Działalność apostolska oo. Marystów 
daje już dosyć znaczne rezultaty. Dzięki 
misjonarzom powstały dwa wielkie szpi­
tale .liczne sierocińce, szkółki i ochronki. 
Siedziba wikarjusza apostolskiego znajdu­
je się w Rieta na wyspie Bouganville, jed­
nej z grupy wysp Salomona. Na wyspie 
tej, położonej na samym równiku, mieszka 
przeszło 50.000 zupełnie dzikich tubylców, 
wśród których dziś jeszcze ludożerstwo 
praktykuje się nader często. Praca misjo­
narzy jest bardzo trudna w tych stronach 
i właściwie każdemu misjonarzowi grozi 
śmierć z rąk tubylców, którzy są nieufni i 
bardzo płochliwi i nieraz nietyle z niena­
wiści, co poprostu ze strachu przed nie­
znanymi białymi chwytają się gwałtow­
nych środków obrony. To też dzieło nawró­
cenia może się na wyspach Salomona do­
konać jedypie po bardzo długiej i mozol­
nej pracy, pełnej cierpliwości i dobroci. 
Już dziś na skutek wytrwałości Marystów 
przeszło 21.000 tubylców wyznaje wiarę 
chrześcijańską, w trakcie przygotowania 
do Chrztu św, jest drugich 20.000. Biskup 
Wadę większość swego czasu spędza w ło­
dzi motorowej, którą objeżdża poszczegól­
ne placówki misyjne, rozrzucone szeroko 
po mniejszych i większych wysepkach.

(KAP)

Po pełnem mozołu i doświadczeń życiowych, z opatrzo-
największem poddaniem się woli Bożej życia, zasnęła 
na Sakramentami św., ukochana siostra nasza, ś. p.

Zofia Pomorska
Ekeportacja zwłok w środę, dnia 22. bm. o go w piecze** *e 

ze szpitala miejskiego w Ostrowie. Pogrzeb w cz mpntarz do gro- 
o godz. 9,30 po mszy św. z kościoła parafialnego <
bowca rodzinnego. w cięikim smutku pogrąż

rodzina.
Ostrów, Poznań, Gniezno, Gdynia.

0 kanonizację 
patrona murzynów i mulata

amerykańskich
Wśród murzynów amerykańskich 

wija się ostatnio silna propaganda z . 
poczęciem procesu kanonizacyjne»« ki 
Marcina de Porres, patrona juuXa °g: 
mulatów amerykańskich. Szczególnie”" 1 
rąco sprawą tą zają! się nowy «ne-h,0' 
postulator zakonu dominiwanów « l 
zetti. ’ ' Len’

Blog. Marcin de Porres urodził , 
Limie w Peru w r. 1569 z ojca szlacht 
kastylskiego Don Juana de Porres i 
chodzącej z Panamy wyzwolonej n^' 
rzynki Anny Velasquez. Poświęciwszy X 
zrazu zawodowi lekarskiemu, Marcin a! Porres wstąpił w 31 roku życia dc"zakonu 
kaznodziejskiego, gdzie szeroko zasłyń« 
jako sługa najuboższych wśród ubogich 
doradca ich, opiekun i pocieszyciel Zmart 
w opinji świętości w r. 1639. Liczne cuda 
które powtarzały się przy jeg0 grobie, spo­
wodowały, że Papież Grzegorz XVI ogłosił 
w r. 1836.jego beatyfikację. (KAP)

Podwójnie pechowy 
złodziejaszek

W lecie ub. roku roznosicielowi gazet 
Hajdn w Budapeszcie skradziono zosta­
wiony chwilowo na ulicy rower. Gdy bie­
dak wrócił do domu i opowiedział przy­
kry wypadek żonie, kobieta zalała się Iza­
mi i rwała sobie z rozpaczy włosy. Mąż. 
choć biedny i nie wiele zarabiający, nie 
mógł zrozumieć aż tak wielkiej rozpaczy 
żony, która mu w kółko wciąż powtarzała: 
„Ty nawet nie zdajesz sobie sprawy, jakie 
to dla nas wielkie nieszczęście!“ Kobieta 
przez rok cały starała się odnaieść ro­
wer mężowski i w tych dniach — mimo, 
że był przemalowany, rozpoznała go w 
opartym o ścianę narożnej kamienicy, na 
jednej z głównych ulic stolicy. Zaczekała 
powrotu „właściciela“ i chwyciła go za rę 
kaw, krzycząc „łapaj złodzieja!" Zacze­
piony znienacka osobnik twierdził sta­
nowczo, że row’er był jego własnością - 
kobieta jednak nie ustąpiła i przywoław­
szy policjanta oświadczyła, że zaraz da 
dowód, iż rower ten jest właśnie rowerem, 
skradzionym mężowi. Wśród zdziwienia 
licznych gapiów, kobieta powiedziała po 
licjantowi, że w rowerze ukryty jest 
skarb. Złodziejowi zrobiło się raźniej 
przekonany bowiem był, że ma do czynie 
nia z warjatką. Tymczasem niewiasta, 
odkręciwszy kierownicę, wyjęła ze schow 
ki 37 nowiuteńkich banknotów 50-pengo- 
wycb. Złodzieja aresztowano, a kobieta 
wróciła uradowana do domu na rowerze 
zdobywszy dziwnym przypadkiem^ z po 
wrotem całe swoje mienie. S. F

Nawrócony kapłan 
konfucjanizmu

Ze stacji misyjnej w Fuszun w Mam 
żurji donoszą, że wśród zakonników . 
misji, należących do zgromadzenia 
nego z Maryknoll, znajduje się ' 
który do niedawna był kapłanem 
cjusza. Zetknąwszy się wypadkowo z m 
sjonarzami katolickimi, już po P ( 
rzucił błędy pogaństwa i vcjeiemśw. Obecnie jest on w misji nauczyciele 
języków. (KAP)

Dziś „Missa sotemnls“ 
w auli uniwersyteckie)

Zakończeniem, ale zarazem 
tern kulminacyjnym nie p0-
muzycznego będzie wyst znanej
znani owi dot?’clhTczape<thovena, k»ó- 
„missa solemnis L. Dee „ 0 go- 
re odbędzie się dziś, VV?
dżinie 20 w auli uniwersytecki^ ( 
konawcami dzieła są soliścii, >[u. 
kiestra Wielkopolskiej Nadawa 
-..„„„„i r.nd dyrekcją dr. u1« ,A(ł
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STEFANA CENTO WSKIEGO
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CAR SZALEIIIEC
(PORUCZNIK KIŻE) 

na specjalnych seansach wieczornych 
wkrótce w kinie METRO POLIS

W powodzi wielkich filmów, jakie uka­
zały się ostatnio na ekranach świata, na 
specjalną uwagę zasługuje najnowszy 
czołowy film kinematografii sowieckiej 
„Car Szaleniec" (Porucznik Kiie). Film 
ten osnuty na tle życia Cara Wszechrosji 
Pawia I i zrealizowany w sposób na- 
wskroś modernistyczny, ukazuje nam jed­
nocześnie zupełnie nowe tory produkcji so­
wieckiej. Śmiałe i odmienne od dotych­
czasowego szablonu podejście do tematu, 
nowe wykorzystanie dźwięku jak i odręb­
ne ujęcie obrazow-e, nadaje filmowi „Car 
Szaleniec" specyficzny nrok i niezatarte 
wrażenie odniesionych wielkich emocyj 
stnchowo-wzrokowych.

Pozatem w nadprogramie ukaże się 
sensacyjny reportaż przedstawiający Wiel­
ką Paradę Sportową na Czerwonym Placu 
w Leningradzie z udziałem 130.000 zawod­
ników.

Najnowsze 1 najpotężniejsze arcydzieło 
filmowe „Car Szaleniec" wyświetlane bę­
dzie tylko na czterech seansach wieczór* 
nych o godz. 10,30 w kinie Metropolis 1 to: 
w czwartek 23, w piątek 24, w sobotę 25 
i poraź ostatni w niedzielę, 25 maja b. r.

Mimo olbrzymich kosztów — ceny 
miejsc normalne.
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Niebywała okazja!
40 proc, zniżki!

W śroctę, 22 bm. o godz. 20 odbędzie 
się w Teatrze Nowym ostatnie przed­
stawienie p- t. „Familijka“, zakupione 
przez zarząd okręgowy Zw. Umysło­
wych Pracowników w Poznaniu.

Bilety po cenach znacznie zniżonych 
można jeszcze nabyć w dniu przedsta­
wienia w firmie Zygarłowski, ul 27-go 
Grudnia róg Pierackiego, do godz. 18, 
a no 18 w kasie Teatru Nowego.

Nadmienia się, że bilety, zakupione 
dotychczas na dzień 16 maja, są ważne 
w dniu 22 bm.

KOMUNIKATY TEATRALNE
Występ tancerki Mary Wigman 

odwołany
Dyrekcja Opery podaje do wiado­

mości, że bilety, wykupione na pro­
jektowany występ Mary Wigman i jej 
zespołu, przyjmuje firma A. Szrej- 
browski za zwrotem wpłaconej kwoty.

Teatr Polski
Dziś „Cudzik i Ska". Bilety wykupio­

ne na tę komedję na dzień 14 b. m. 
ważne są. dziś. Jutro i codzień ostat­
nia nowość, sztuka w 3 aktach wybit­
nego pisarza węgierskiego Władysła­
wa Fodora „Kiedy kobieta kłamie'1? 
Sztuka ta cieszy się dużem powodze­
niem na scenach zagranicznych.

Z Teatru Nowego
W piątek arcydzieło klasyczne Arysto 

fanęsa. arcywesoła komedja „Gromiwoia" 
Pracownię teatru przygotowują do tej 
wielkiej premjery nowe, niezwykle pomy­
słowe dekoracje i piękne kostjuray, a że 
spół z p. Sabiną Sawicka w roli tytułowej 
pod energiczną reżyserią p. A. Bystrzyó- 
skiego pracuje z zapałem, aby wykonanie 
arcydzieła było na odpowiednim pozio­
mie artystycznym.

RECENZJE KINOWE
Kino „Słońce" wyświetla film pL „Bu­

rza nad światem“. Przy omawianiu każde­
go filmu można się ‘ doszukiwać podo­
bieństw i analogij. Tutaj jednak skala jest 
szczególnie rozległa. Żeby wymienić: . Ka­
walkadę“, „Zaledwie wczoraj", „Siostra 
Marta jest szpiegiem“. Reminiscencje są 
bardzo żywe. Oglądamy dzieje rodziny na 
przestrzeni całego Wieku; rodziny bardzo 
zresztą bogatej i rozgałęzionej, związanej 
eitnie tradycją krewieństwa, bo jej człon­
kowie co kilkadziesiąt lat powtarzają uro­
czystą przysięgę, że węzły rodzinne cenić 
będą nadewszystko. Najistotniejszą pobud­
ką tej rodzinnej solidarności jest jednak 
troska o utrzymanie i powiększanie rodzin­
nego majątku. Fabuła romantyczna filmu 
ma jakieś mistyczne założenia: para ludzi, 
która kochała się nieszczęśliwie, spotyka 
się po kilkudziesięciu latach w nowych po-

Pod Protektoratem Ks. Prałata E. Grima 
Pielgrzymka 4. VL — 14. VL do

RZYMU -i- »«.-
wraz ze zwiedzaniem

Wenecji, Padwy, Florencji, Neapolu 
i Wiednia,

WAGONS-LITS/COOK, Poznań, Br. Ple» 
rackiego 12. Tg 888

Ostatnie dni zapisów.

stadach, abv miłość tę odnowić i naprawić. 
Trzecim wreszcie tematem filmu jest woj­
na. W całości filmu sceny wojenne mogły­
by być tylko'epizodami, ale dla reżysera 
wojna jest zbyt inUresujreem zagadnie­
niem, aby ją epizodycznie traktować. W re­
zultacie po skończeniu filmu ma się wraże­
nie. że reżyser naraz zbyt wiąle chciał po­
wiedzieć. Mówi nardzo interesująco, ale 
chaotycznie. Trudno doszukać się idei 
przewodniej, jasno wytkniętej linji. Szereg 
scen jest naprawdę bardzo dobrych. Całość 
wyrażona ciekawemi skrótami. Czołowe ro­
le zagrane są przy tem pierwszorzędnie. 
Magdalena Caroil i Franchot Tone w dwu 
głównych rolach dają świetne postaci. I» 
mimo krytycznych uwag jakie nasuwa, 
film warto jest obejrzeć, (ver)

— L. BL R. Po myśli par. 1546 ord. 
ubezp., Jeżeli odszkodowania wypadkowe-, 
go nie ustalono z urzędu, natenczas nale­
ży zgłosić roszczenie w instytucji ubezpie­
czeń najpóźniej w dwa lata po wypadku, 
w celu uniknięcia wykluczenia. Po upły­
wie tego terminu można jeszcze zgłosić 
roszczenie, ieteli nowy skutek wypadku, 
uzasadniający roszczenie i odszkodowa­
nie, stal się widocznym dopiero później, 
albo jeżeli istniejący w tym terminie sku­
tek stal się dopiero po upływie tego ter­
minu w istotnie większej mierze widocz­
nym, choćby w powolnym, równomiernym 
rozwoju cierpienia. W tych wypadkach 
należy zgłosić roszczenie w ciągu trzech 
miesięcy no uwidocznieniu się nowego 
skutku wypadku lub istotnego pogorsze­
nia. Po myśli art. 185 ustawy o ubezp. 
spół. po upływie okresu przedawnienia 
może być roszczenie zgłoszone tylko wów­
czas. gdy w razie wypadku w zatrudnie­
niu lub choroby zawodowej poszkodowany 
dopiero po upływie okresu przedawnienia 
stwierdził nowe objawy choroby lub inne 
okoliczności, pozostające w przyczynowym 
związku z wypadkiem lub chorobą zawo­
dową i powodujące niezdolność do zarob­
kowania. albo też poważne pogorszenie 
stanu zdrowia lub niezdolności do zarob­
kowania. Roszczenie w przypadkach, 
przewidzianych w ustępie poprzednim, 
należy zgłosić w ciągu sześciu miesięcy 
po stwierdzeniu nowych objawów choro­
by. lub innych wymienionych okoliczno­
ści. Roszczenie zgłasza się do miejscowej 
ubeżpieczalni społecznej. (K.)

Za ogłoszenia i reklamy odpo­
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.

• Gruźlica płuc jest nieubłagana i corocz­
nie. me robiąc różnicy dla pici, wieku i sta- 
ńu. pociąga bardzo wiele ofiar.

Przy zwalczaniu chorób płucnych, bron- 
chitu, grypy, uporczywego, męczącego 
kaszlu itp stpsują pp Lekarze

„BALSAM THIOCOLAN AGE“
który, ułatwiając wydzielanie się plwoci­
ny. usuwa .kaszel, wzmacnia organizm 
i samopoczucie chorego. Sprzedają apteki, 

ng 8306

wentamn’a- 29 mMa 19315 r-. zasnęła w Bogu, po długiSi i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakra- 

i ciocia 'ś8p ’ m°la najdroższa żona, nasza ukochana i troskliwa mamusia, siostra, szwagierka

z Kowalskich

Józefa Antoniewiczowa
8rzebovvefywai Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 23. bm. o godz. 5 po pot z kaplicy przedpo- 

J waty Jana III, na stary cmentarz św. Wojciecha, o czem donoszą
ciężko strapieni

Poznań, Toruń, Pleszew, dnia 21. 5. 1935. mąi, dzieci i rodzina.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się. Pg 4057 34,411

,Zakl. pogrz. Br. Nowak. Pl. Nowomiejsk: 10 rei. 10-46.

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mego naj­
droższego męża, i i ; ... c, - ,

Józefa Koczorowskiego
odprawi się za spokój duszy Jego

yimsza; (
w kościele O. O. Franciszkanów» w środę, dnia 

“ 22 maja ó godzinie 8,30( ha którą zaprasza życzliwych
pamięci Drogiego Zmarłego
zg 11198 " Żona.

70 -
ulokuję w przedsiębiorstwie przemysłowera wzgt han-
dlowem za dobrem zabezpieczeniem, hipotecznem. ewtl. 
kupię nieruchomość ze składem w Poznaniu przy po­
wyższej Wpłacie. Óferly. do Biura Ogłoszeń „Par Po­
znań, Aleje Marcinkowskiego 11 pod nr. 54,405. 

Pg 4052-54,405
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EGZYSTUJE OD 1879 R« RF7 7AliriiTl
NAJSTARSZA CHRZEŚCIJAŃSKA FIRMA BRANŻY MUZYCZNEJ 1&&& ŁHLItŁK||

GRIMM sukc i KAMIEŃSKI
CENTRALA — WARSZAWA, RYMARSKA 7. TELEFONY 1164-62 I 1171-07
I. ODDZIAŁ — GDYNIA, STAROWIEJSKA 47. TELEFON 26-48

II. ODDZIAŁ — KATOWICE, ŚW. STANISŁAWA 1. TELEFON 324-55

OTWORZYŁA W DNIU DZISIEJSZYM

III. ODDZIAŁ - POZNAŃ, 27 grudnia m. telefon 57-27
SPRZEDAŻ NA DŁUGOTERMINOWE SPŁATY.RADJO - ODBIORNIKÓW PHILIPSA.............. Po d 20,- mieś.FOTO - APARATÓW KODAKA.......................... Po d 15,- mieś.GRAMOFONÓW „GLORIAPHONE“ ....... Po zi 1O,~ mieś.

CENY NISKIE! P, TOWAR PIERWSZORZĘDNY!

Pożegnaj
na zawsze 

dolegliwości nóg

Do wydzierżawienia

Składy ul. ftowa t/2
centrom Poznania.

z 1 lub 2 oknami, z urządzeniem łub też 
bez. Nadaje się na galanterję i konfekcję 
damską, bławaty, obuwie i inną branżę.

Inform. Pg 4-51-21,11

The Gentleman, 27 Grudnia 4.

Dachówkę
(karpiówkęj z gliny tonowej — czerwoną, dobrze wypaloną 
i cegłę kominową poleca po niskiej cenie każdą ilość z ce­

gielni lub franko. za U189

Parowa Winią. WŁflBVSŁiW LOMPA

Okazja
ORYGINALNE PROłZKI
„MIGRE NO­

NĘ RVOSIN"
«.M.S.W 
ZNAK PABR.
i KOGUTKIEM
SA ¿«OOKlENó

KOJĄCYM BÓLE
2A5TOJOWAN16 I

BÓLE GŁOWY
BÓLE ZĘBÓW

25 jałówek
wagi od 5—8 ctr. z dobre 

trzody sprzeda
MAJĘTNOŚĆ PĘPOWO 

pow. Gostyń.
zg 11204

Sprzedam okolicznościowo dobrze zaprowadzony
Magazyn Artykułów damskich
w centrum miasta Poznania korzystnie li tylko 
poważnym reflektantoffi. Oferty Kurjer Pozna

ski zg 11203,

__________________________________
BANK LUDOWY W POZNANIU

Aktywa BUans per 31 grudnia 19311. P a s y

01

Spróbuj tego 
prostego Środka 
domowego
Oto prosty i niekosztowny środek domo­

wy, który pozwala pozbyć się na zawsze 
najgorszych dolegliwości nóg. Należy za­
nurzyć nogi w ciepłej wodzie, do której 
się dodało tyle Saltrat Rodell, by przybra­
ła ona wygląd mleka. Saltrat Rodell za­
wiera dziesięć rozmaitych soli ze zna­
nych źródeł radioaktywnych. Ta wysoce 
kojąca kąpiel usuwa w ciągu 3-ch minut 
męczące bóle nóg. Wyciąga natychmiast 
zapalenie z popękanych, palących rąk. 
Spuchlizna znika. Odmrożenia przestają 
świerzbić i są szybko ukojone. Ta mleczna 
woda z Saltrat usuwa, jak za poruszeniem 
różdżki czarodziejskiej, ból odcisków, na­
gniotków i stwardniałych miejsc, zmiękcza 
je do tego stopnia, że można je odjąć w 
całości wraz z korzeniami. Apteki, składy 
apteczne i perfumerje sprzedają pod gwa­
rancją Saltrat Rodell. Skład główny: L. 
Nasierowski, Warszawa, Kaliska 9.

GRYPA. PRZEZIĘBIENIA 
bole: ar to etyczne, 
5 TAW OWE , KOSTNE . T.P.

ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH PtłOSZKÓW

ZE 2N.PA0R KOGUTEK 
i 6 O A J A APTEKI

n 8286

DOM
przy Górnej Wildzie, ładnie 
położony sprzedam na dogod 
nych warunkach. Oferty Ku

rjer Poznański zg 11201.

-- • í'l"'» L«
({..kapelą

ag 8300

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i. w, z, s = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów- w tem 

5 nagłówkowych.

„Informator“
ralatwls kupna, sprzedaże ka_«..tli L-Aw nnirPAi. —■

karbowa 1.
Tynkuję

odnawia domy' budowniczy .Ra; 
dztmski Wodna 13. telefon 
_______ zdg 84 121

Kamienicę
____jpr____
szewskelge 9

Dom

snański zdg 87 »45
Kamienicę

i piętrowa komfortowa.
' lie«, wpłaty 50 000,

Sąoo sprze la Mac 
iierzyniecks

Stary Rynek 61 
sprzedaje najtaniej

Naczynia emaliowane 
aluminiowe i blaszane 
Garnki żeliwne 
Maszynki da mięsa 
Młynki do kawy 
Noże i widelce 
Thermosy
Magle domowe 
Łóżka metalowe 
Wanny do prania 

Pg 4063-20.48

Gotówka 
Rach. bież. 
Banki 
P. K. O. 
Weksle 
Koszty proc. 
Pap. wartość. 
Nieruchomość 
Ruchomości

23.492,62
16.233,—
10.135.69
6.468,26

1.351.450,33
6.421,88
9.313,80

39.500,—
2.000,—

1.465.015,58

650.266.18
44.449,63
22.234,86

Udziały
Fundusz zasobowy 
Rezerwa specjalna ”759242 Fund, wątpi, pretensyj 1-^* 
Fundusz emerytalny 
Wkłady oszczędn.
Rachunki bieżące 
Różne „ .
Do dysp. Wal. Zebr.

694.913.02
1.277,—
3.780.-

37.451.jl

1.465.015,

Na rok 1934 przeszło ' Y 1935 przechodzi
stąpiło 134, a ubyło 94 członków. Na roki ,^dzialność 
1200 członków. 1 udział wynosi 1.000,- zt,
za każdy udział 2.000,— zł. ¿g 2438

Poznań, dnia 20 maja 1935 r. rBank Ludowy w Poznaniu, Spółta^* 09
SL Chmielewski

Restauracja Ogrodu Kooł1®f J^ert aRTY\ 
urządza codziennie od godz. 3.30 po poL , prłystępne- 
STYCZNY w ogrodzie. Wstęp wolny. Ceny barozoP—

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

t-łamowy milimetr 50 groszy

Dużą willę
z pięknym ogrodem sprzedam 
przy wpłacie 29 000, Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 87 822

Kamienicę
nowoczesna, pryncypałna ulica, 
dochód 11400, 85 000. wpłaty &> 
tys. Tomczak, Wierzbiccice SI. 

zdg 87 909
Piekarnię

Poznaniu 2 pokoje kuchnia wy­
dzierżawię. objecie 2 700. Sowiń- 
ski. Garnca nska 2, telefon 1801. 

zdg 87 851

walą
4 pokojowa nowa,, blisko dworca 
Puszczykowie tanió sprzedam. ~— 
7?r. Ratajczaka 12. m. 8, telef. 
53-52. 87 955Willę

dwumieszkaniowa. dobrze poło­
żoną, nie stara kupie, gotówki ca. 
15 000 zt. Oferty z ceną do Ku- 

. rjera Poznańskiego adg 87 963_ .

Kamienicę
centrum handł. kupie bez po­
średników. Szczegółowe oferty 
a podaniem ceny Kurjer Po®xl> 

adg 87 791
i walę

kamienice wielkim wyborze Dom 
Zleceń, Poznań, Wrocławska 22.

zdg 87 931
■F3. LETNISKA ' V 
^^_l_UZDROWlSKAi)ł1^|

; Dom
w Poznaniu kupie, wpłacę 12— 

‘ 14 000. Oferty Kurjer Poznański

Wisła
pensjonat NiebieszczańsHej., wo- 
da, las, ceny niskie. zdg 87 561

d Kuplę
i. dom z wplata SffOOłl ri-

{owe oferty wprost od gospodsj^a 
cod nr, sdgSSOSl Kury» Poan.

Wieś
urocza okolica, las, -Si0?3* oMiifi 
kuchnia. trzy atote, PieMryC7%M 
m, $ aGOiad

Puszczykowo
'taa osoba, odda infcełigent- 
pokoje balkonowe utrzyma- 

,„™ (kuchnik) najzdrowsza oko­
lica, Oferty Kurjer Poznański 

zdg 87 727

Przy

nika do § ÓÓO. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 87 888

40—50 000
na I hipoteka willi lub fabryki 
poszukuje. Oferty Kurjer Pocn.

zdg 87 573

Znak oferty naprzyj ład d
L d. = 1 słow%nie Drtyim«I‘ 

Drobne ogłoszenia w dn’,?otT5fe'dni przedśwłAS”ao%5)«. Ateczne przyjmuje «

Nowoczesne
urządzenia wi>lolecz’Il£^pq tor jum torjum solankowe, emai.atorj 
radowe, kąpiele borowinov , 
sowęglowe poeada I^wrotóaw 
Zdrój. Reumatyzm, aruet, 
choroby przemiany’ ”a€‘®rca, P»- biece, ctóreci, nerwowe, t trca, o 
rażenia. Kuracje rycMÍMwe¿ 
formuje Zirzad ZdrojowieKa-

ng 10

Krynica,
pensjonat Zamek

Cbcesz sie leczyć w Krynicy i 
być zadowolony? Zamieszkaj 
chrześcijański _ pensjonat Zamek., 
Utrzymanie pierwszorajdne od 6: 
ał, ng 19 3231

Letnikom
2 pokoje łóżkami .kucludm woczo 
zXz^nia Kungl Po^skt

Nad morzem
dwór dużego żyuzMiie.letników. Prospekt na 9g
SuMce. pow. morski.  —

Fryzjer « ,’J
we)._______—-

Orzeźwiaj?^

Si“’i,áií;pA

Cuklernią._NojlŁ- - 

spóźnione ___■ -—

tylny

Wspólnik

«»«— I“1”

WSZystkieki®°Tic^fm:

kiev,?rr%n3yUjs_kie^oSci lL



Numer 234 — Kurjer Poznański, éroda, 22 maja 193S — Strona 18

„Informator**
poleca mieszkania. Skarbowa 1. 

zdg 84 498
OŻENKI

Niezależna
«zukuje ° 

in'in lat i wzwyż- Del ma-

Urzędnik
, aler średniego

B!(l5t»'£”'5'i,,piWcgo charakteru, ł£*">• poszukuje ucz-b:sk« ^¿Hsen nJ żony do lat
i«k,S?-«s“iS 

K"”'

i- Samotna
«.-«» pa!’rna6ZukaŁ!5braItnjejndu^ 
V®rmyatr»alny Oferty 
^'r?. Poznański zdg 57 762------

'u«ciwej_prz|jaíni 
Ce! ma-

J«®." Warunek jnteií

przystojna
tOT ys,'.Saż 'zaesUrszaegoapana 
,TJ(tne zamaż „ 4 tys. 5WU_

u^yowfnlex/„Oferty 

KflrjerP°zn-a ' zdg 87 999

Mężczyzna
t-oiln in weuu idealista, pra- 

'.ire '„p 70 ż.ne mila i sympa­
tie Pt'!’' f’jjjaca 1509—2000 d iC zSna’o^ka Oferty 
g,jer poznański zdg 58 Oth

Meble
najtaniej poleca

Baranowski
Poznań. Podgórna 13. Pg 3227/8

Maszyny 
do pisania

biurowe 
i

kufereczkowe
„Continental“

Triomf techniki. Jakość niedo- 
Jcigmona. — Przedstawicielstwo
Przygodzki, Hamoel i S-ka
Poznań. Sew. Mielżyńskiego 21. 
T»121-24.______________ng 8333

Śliwińskiego
meble Żydowska. dg 2322

Samochód
Chevrolet 4 osob. otwarty, do­
brym stanie i podwozie konne do 
i« ctr. tanio sprzedam. Dąbrow­
skiego 33. garaże._____ zdg 87 604

Pamiątki I. Komunji św.
Mareczki, łańcuszki, medaliki, 
ryngrafy, pierścionki, spinki, ołó- 
weczki Szulc. Wolności 5.

Medaliki
Mniszki srebrne, złote poleca — 
tole. Wolności 5.

Zegarki dla młodzieży
»Mne ceny niskie, gwarancja. - 
Sruic, Wolności 5.

Pg 39545/6-19.14/15/16

Skład rzeżnicki
1 przyległem mieszkaniem i war­
sztatem. dobrze prosperujący ta­
nio, sprzedam z powodu choroby

delikatesów centrum wskaże Dorn 
Zleceń, Wrocławska 22.

zdg 87 930
damska „Sincera“ tanio. .Poznań;
ska 27 a. zdg 87 954

Lustra
darmo. Marcin 68. fryzjer, 

zdg 87 919

Kapelusze 
koszule, kra. 
waty, czapki

oraz wszelkie artykuły męskie
tylko z firmy dg 2315

Józef Pluciński 
Pocztowa 2

Wynalazek! 
Artykuł metalowy,

masowy
sprzedam z prawem opatentowa­
nia i fabrykacji wyłącznie pol­
skiej fabryce okuć meblowych lub 
budowlanych. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 87 801

Skład
towarów krótkich z wielkiem 
mieszkaniem dzierżawa 125, ko­
rzystnie. Marsz. Focha 77. 

zdg 58 015

11. KUPNA

3 pokoje
kuchnią, komfortowe, słoneczne 
III p. Jeżyce urzędnikowi. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 87 673

Pokój
kuchnia Łazarz. Jeżyce zaraz szu­
ka dobry płatnik. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 890_________ .

Wiatrówkę
sprzedam. Just, Mielżyńskiego 
2. zdg 87 910

Piekarnię
nowoczesna blisko Poznania, u- 
rzadzona tanio sprzedam. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 908

Łóżeczko
białe, czyste garniturek biały, 
mebelki eiete sprzedam. Hotel 
Centralny. Franciszkańska.

zdg 87 901 

Jadalnia
dębowa, forteoian. Telefon 30-61. 

zdg 87 706

Sprzedam
6 maszyn do wycinania grzebie­
ni każdego gatunku, 'akże osob­
no. Wielka okazja dla bezrobot­
nego. który sam może grzebienie 
wyrabiać. Sztuka 250,— zl. — 
Szewska 11 — 9. zdg 87 757

Warsztat
obuwniczy z mieszkaniem, me­
blami sprzedam. Za Grobla L

zdg 87 761

Dogi
pręgowane po wielokrotnie pre­
miowanych rodzicach odstąpi ta­
nio Hodowla ..Dżungla“, Swa­
rzędz, Dworcowa 9 a. zdg 87 715

Sprzedam
dom 2 morgi, dobrej ziemi. Żabi- 
kowo, Spokojna 12. zdg 87 725

Kawiarnia
skład pieczywa, dzierżawa 67. — 

Zamki1900. Zamkowa 2. zdg 87 728

Magiel
dobrym stanie. Adres Kurjer Po­
znański zdg 87 732 ____

Sprzedam
motocykl 500 cm, soortowy. świa- 
t'em. klaksonem 850 zl. Poznań­
ska 29. zdg 87 738

Cudowny

żydowski

Caesar

Poznań.

świecznik
okazyjnie

Mann
Rzeczypospolitej 6,
.mg 94507

Resztówka
87 mórg buraczanej prima bu­
dynki, stacja, szosa, mleczarnia, 
gorzelnia, letnisko w miejscu. Do­
chód 2500 zt rocznie z lzierżawy 
i z torfu Sprzedam za 15 000 go­
tówką lub zamieni« na dcm przed­
mieściu Poznania ewent. z do­
płatą. Informacje Poznań. Górna 
Wilda 95, m 14. zdg 87 749

Pianino
krzyżowe zagraniczne, 550. Domi­
nikańska 2. Owsianowska.

zdg 88 033

Maszyny do pisania
maie i duże, nowe i uży­
wane największy wybór 
— .najniższe ceny. — 
Gwarancja. Skóra i 
S-ka. Poznań. Aleje 
Marcinkowskiego 23, 

ngr 8303

Maszyny 
do pisania

nowe i okazyjne 
z gwarancja 

Kochanowicz i S-ka
Plac Wolności 13, obok Komendy 
Policji. Pg 3879-20,18

Skład
kapeluszy damskich Poznaniu za­
raz, Zgaszenia Kurjer Poznań­
ski zdg 88 006 ______ _____ _

. —. _ powodu choroby Singera
P6,wipj?kath30mteriOefon 57^83 krawiecka, tanio. Słowackiego 29 

zdg 87 788/9 m. 10. zdg 88 000

Skład
krótkich, dobrze zapro- 

*a.3y ruchliwej ulicy
sprzedam. Oferty Orędownik
 zdg 87 731

Frvzjernia
śródmieście 800.— Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 988

Srebro
złoto, brylanty, kwity lombardo­
we kupuje i płaci najwyższe ceny 

W. Kruk,
jubiler, Poznań. 27 Grudnia 6. 

óg 2436

Poszukuję
piekarni dobrze prosperującej w 
mieście ze składem wraz mieszka­
niem. Agenci wykluczeni. Oferty 
pod adresem Władysław Dymal- 
ski. Ostrów Wlkp. ul. Żydow­
ska 3._____ zdg 87 512

Kupię
nowy dom dochodowy, wprost od 
właściciela, wpiacę 35 000. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 655

Singera
maszynę do szycia. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 684

Wagę
uchylna w dobrym stanie kupię, 
Oferty cena Kurjer Poznański

_______  zdrg 87 802

Radjowy
aparat z głośnikiem na prąd ku­
pie. Wspólna 15. Restauracja.

______ zdg 87 718

2

Dobra egzystencja
Kawiarnie - cukiernie powiato- 
wem mieście zaraz sprzedam po­
wodu stosunków rodzinnych. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 87 439

Skład
kolonjalny, magiel, zaprowadzony 
zaraz sprzedam. Rybakl 28.

zdg 87 675 

Samochód
reklamowy */, tonn, na biegu ko­
rzystnie sprzeda. Adres Kurjer 
Poznański zdg 87 671.

Kolon jalkę
mieszkanie tanio, dom ogród, par­
cela. Poznań - Ławica, Chodzie- 
ska 3. zdg 87 670

Wałach gniady
dó sprzedania. Biuro Ekspedy 
cyjne, Male ilarbary 5.

zdg 87 668

Skład
drobiu i owocu połączony kolo- 
njalka, sprzedam. Pólwiejska 34. 

zdg 87 860

Zakład
fryzjerski sprzedam. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 842

Cukierenkę
składem pieczywa oddam. Adres 
Kurjer Poznań-ki zdg87 821...

Maszyna
pisania biurowa. Marcina 15 — 
5. zdg 87 900

Wózek
dziecięcy, kajak. Kocha 4. fry­
zjer. zdg 87 894

Kupię
dom lub willę ewtl. parcele v>od 
budowę, got. 18-20 tys., okolica 
Aleje Chopina, pośrednicy wy­
kluczeni. Oferty Kurjer Pozn.

 zdg 87 858

Domek
w Poznaniu lub okolicy gotówkakupi
rjer

e_od właściciela. Oferty Ku- 
Poznańs-ki zdg 87 775

, , Zaoszczędzisz
wpajać dobrą

odzież zawodową, 
ochronną

Stir?1Rv?'i,HMliebrandt’ Pognali- 
gW 73, ng 8736-7

Sprzedaż —- Naprawa
wiecznych piór h 

wszelkich systemów ła 
Skład Papieru. — jk 
Montownia Wiecz­
nych Piór - Józef 
t-zosnowski — Po- 
nnań. Ratajczaka 2.

Hi «Asygnaty Kredyt“
—■---------- dg2243 ______

patent®wany
om, do. Pasowania,

Łóżeczko
dziecięce metalowe. Zwierzyniec­
ka 20 — 12. zdg 87 979

Radjo
8 lampowe bateryjne okazyjnie. 
Rzeczypospolitej 4. m. 4.

zdg 87 890

Sprzedam
przedsiębiorstwo, dobrze prospe­
rujące, gotówka do 4 000. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 887

Skład
pieczywa cukierków.t dobrze pro­
sperujący, śródmieście sprzedam. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 886

Bilard
automatyczny iak nowy nie dro-
go sprzedam, 
nek 17.

Ji
Poznań, Stary Rv 

zdg 87 958

BOWod:leniem«ich PoznS,viSawianl» na Tar ’'•5nala2eian5klch ~ przebojowy 
^'“Wesnych" aastos°wany do

?22-5H Wyfa^i 
^Przedaż na^ob

*łbór - Wózki
ric»'ez?li°nJrab<-r- 

Podwórze
--------- --  81 979

Jrabezyńska. Pie-

e r,r0ka2iaï
ś,Prochowsi^piUbcp Zbąszyńskiej 

Ofertva{rżn!kowe tanio¿¿¡Jgr 86 340 ty &urJer Poznań-

fy.fcele

*.lla
temC2ykÓWk«

Samochód
rejestrowany sprzedam 350 zł lub 
wydzierżawię. Fabryczna 2. m. 
9. zdg 87 849

Magiel
sprzedam, Paradyisz. Piekary 24. 

zdg 87 847

20% zniżki
okresie imieninowym na białe 

szlifowane
Talerze — kompot jery

kieliszki — dzbany.
Fa C. Ratt,

27 Grudnia 4. piętro, zdg 87 845

Bufet
do’ cukierni - piekarni i gablotka 
4 mtr tanio. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 87 933 ______

Samochód
4-osobowy otwarty sprzedam. — 
Obejrzeć można Biuro Ekspedy­
cyjne, Małe Garbnry 5.

zdg 87 667

Pies
polowczyk 12 miesięczny, (szorst­
kowłosi sprzpdam. Śledziński. — 
Wroniecka 17._________zdg_87 949

Nadzwyczajna okazja! 
Fabryka dywanów

sprzeda zaraz za gotówkę jeden 
nowy

ręcznie wiązany 
Dywan

około 3X4 m za
nołowę ceny normalnej

Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 843

^ows&dch 2 ni^in Poz'naA»

p>'»u^ądzea^

tanio stróżka. 
—-------------- zdg 87 688

Vi!«zv^arceh 
Kfe» Sf.r’rtl‘)rzT Równym

(pb^cana7nohniiaÎ 

---- t-~_£gzn. zdg 87 691

¡■/¡aticnai- kas‘l 
J r” ''■Vilda8 «9°*^?^ tsnio. _

L'’;ni^\k^zyï«>wè
J' 1) '¿iku i korvthu eàaCb- !*ana- 
bciaV1’garnitur kwiatów

Patron, Tna,sprzedaż. na ,Iack^^iego

Meble
poleca najtaniej
K. Bakoś. Stary Rynek 51

zdg 87 59S/4

Domek
pół morgi ziemi tanio sprzedam 
wprost właściciela Plewfeka, za­
budowanie. Anioła. Juniikowo.

zdg 87 932

Szukam
mieszkania 2—S pokoi z łazienka, 
w centrum. Oferty Kurjer Poem

zdg 87 748 
Mieszkanie
kuchnia, ul. Malinowa. 
' ' "órna Wilda

zdg 87 863
_ pokoje _______ _ __ ______
Zglosz. Genders. Górna Wildą

skład.

Mieszkanie
czteropokojowe przy pólwiej- 
skiej zaraz do wynajęcia. Oferty 
do Kuriera Pozn zdg 87 763

Jadalkę
kupię dobrym stanie Kolor dębo­
wy. = Zgłoszeń a podaniem ceny 
Kurjer Poznański zdg 87 877

Ciężarówkę
mało nżyawr.ą I’/s—2 lub podwo­
zie kupie. Oferty Kurjer Pozn.
 zdg 87 854

Kupię
PradwiV y.

zdg 87 817
Kuplę

maszynę nożna do szycia w do­
brym stanie. Oferty cena S. C.. 
Al Marcinkowskiego 2 a, I. d.

 zdg 87 850

Limuzynę
4?“5 osobowa dobrym stanie ku­
pię. Oferty opis, manka cena do 
Kurjera Poznańskiego zdg 87 936

Czteropokojowe
wynajmie gospodarz. -- Popliń- 
sk-ich 5. Zgłoszenia stróż.

zdg 87 779

pokoje komfort śródmieście od­
nowione. Objecie mebli 750 zł. — 
Oferty Kurjer Pozn zdg 87 852

Trzypokojowe
Mazowiecka 5. zdg 87 830

Ratajczaka 38
5 pokojowe dc wynajęcia, 

zdg 37 820

Pokój kuchnia
centrum, niski parter, gruntow­
nie remontowane, godzina szesna­
sta do osiemnastej etatowymi!, 
państwowemu wynajmie . gospo­
darz. Kwiatowa jedenaście, mie­
szkanie jedenaste. zdg 87 961

Pi ęciopoko j owe
komfort, piece, Chełmońskiego 
8, m, 4, zdg 87 904

Mieszkanie
przed lotniskiem 2 pokoje wy­
dzierżawię. Bittner, Dabrowskie-
go 79. zdg 87 980

Emerytowi
oddam 2 pokoje z kuchnia za stró­
żowanie domu za kaucja- Dokład­
ny życiorys Kurjer Poznański

zdg 87 976__________

Gospodarstwo
prywatne. 200—300 mórg. Po­
średników wykluczam. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 918

Kupię
maszynę saneczkowa 
pończoch. Zgłoszenia 
Poznański zdg 87 908

Sf. 5 do 
Kurjer

Rury
stare 1 cal kupie. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 991

Namiot
używany pocztowa 1. zegarmistrz, 

zdg 87 940

Kupię
motocykl nowy lub używany 
350—500 km. Zgłoszenia z bliż- 
szem podaniem Agencja Kurjera 
Poznańskiego. it/W„

________ ng 10 326

Maszyna
dsaraa „Adler“. Dominikańską2. 
łwsianoweka zdg 88 032

Sztucer
luneta pieciosi rzałowy, precyzyj­
ny. Oferty Kurjer Poznański

zdg 88 088

Prezenty — Upominki
Całkowite wyprawy

kupuje sie najtaniej tylko wprost 
Wroniecka 24, Hurtownia Porce­
lany. _______zdg 88 019

Płaszcze
Kostjumy 
Komplety

najkorzystniej — 
wprort z fabryki 
konfekcji damskiej
WUdowa, Syn,

Wodna 1
Przyjmujemy asygnaty kredytowe 

ng 8128/9

Letni pawilon
ad-ai

Dwupokojowego
lufo trzypokojowego .mieszkania, 
kulturalnego poszukuje od gospo­
darza Czynsz zgóry. Oferty cena 
Kurjer Poznański zdg SS 009

Panienka
skromnego, taniego. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 o34

Pokój
męski, światło elektryczne, solid­
nemu panu, 1. VI Fr. Ratajcza­
ka 11 a. 3 wejście, m j9.

zdg 87 660

„Informator“
poleca pokoje. Skarbowa Ł P zdg 84 494

Pokój
do wynajęcia 2 panom lub mał­
żeństwu. Marsz. Focha 93, m. 1. 

zdg 87 (JtK)

Frontowy
słoneczny. zaraz. Wielkie Garbię 
ry 29. m 18. zdg 87 704

Niekrępujący
dla pana, czysty, elektrycznością. 
Wojciecha 14/15, m. 3. zdg Si 861

Inteligentnym
panom dwuosobowy nawskroś 
czysty zaraz, żupańsktego 19. —■ 
m. 12. zdg 88 038

Pokój
dla pani. Siemiradzkiego li. 
Zgłoszenia u portiera.

zdg 87 771

Niekrępujący
2 panom. Skarbowa 7 — 9. 

zdg 88 034
3

pokojowe komfort, odnowione z 
meblami nowoczesnemi korzystnie 
oddam. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

zdg 87 965 _____

Informacji
bezpłatnie trzypokojowe czteropo­
kojowe, pięciopokojowe. ..Jur“, 
Piekary 26. zdg 87 945

Pokój
kuchnia balkon, słoneczny, spo­
kojnym. Jaroehowskiego 58.

dg 2437

Oddam
4 pokojowe (Maieckiego5. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 37 752

Trzypokojowe
zaraz urzędnikowi III. 66. Piotra 
Wawrzyniaka 32. m. 2.

zdg 88 017

13. SZUKA MIESZK.

Urzędnik
państwowy szuka 3—4 pokojo­
wego mieszkania. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 693 .

„Informator“
mieszkań poszukuje. Skarbowa 1 

zdg 84 497 

Urzędnik
2 pokoje umeblowane z używa­
niem kuchni. 1 najpóźniej 15 li­
piec. Oferty Karier Poznański

zdg 87 689 

Elegancki
wygodami. Jasna 5 — 9.

zdg 87 696

Urzędniczce
wspólny, słoneczny, tanio. Mar­
cinkowskiego 19 — 7. zdg S7 872

2 — 9.
Ogrodowa

zdg 87 835

Pokój
umefol. klatka schodowa, hifeli- 
gentnemu. starszemu panu od 1. 
6. Długa 12. m 8, zdg 87 828

Dwuosobowy
i pokoik. Szkolna 9. m. 8. 

zdg 87 823

Frontowy
niekrępujący. Wojciecha 14łl5 — 
m. 9. zdg 87 307

ł° 8.

Pierackiego
9, 1—2 osobowy pokój M 

zźd g 87 926

Pokój
małżeństwu. Szyperska 3, m. 5. 

Pg 4056-54,409

Komfortowy
pokój na 1 lub 2 osoby, utrzyma­
niem iub bez, wolny. 8w. Mar­
cin 63, m. 7. zdg 87 998

(telefon).
Ładny

Piekary 9 — 2. 
zdg 87 994

Pokój
jedno, dwuosobowy, czysty, miły, 
elektryczność, używaniem, łazien­
ki przy sympatycznej rodzinie. — 
Szkolna 11, m. 6. I piętro.

zdg 88 043

Bilard
automatyrtsny / podaniem ceny. 
Oferty Kurie-- Pozn. zdg 87 786

Adapter
kupię. Oferty Knrh»r Poznański 

zdg 88 033

Rower
balonowy okazyjnie kuple. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 096

12 DO WYNAJĘCIA

Sześciopokojowego
śródmieściu. ♦ ele fon 30-61.

zdg 87 708 

Pokoju
kuchnia, place rok zgóry. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 741

Małżeństwu
bezdzietnemu z używaniem ku­
chni telefon. Słowackiego, wej­
ście Prusa 2. m. 10. zdg 87 981

Pokój
panu klatka schodowa, rodzina 
niemiecka. Jeżycka 46 a, m. 9.

zdg 87 972 ____ _

Fotrzebne
mieszkanie 3—5 pokojowe, cen­
trum od 1 czerwca lub 1 lipca. — 

j Matejki 58, m. 2. zdg 87 742

Pokój
miły czysty, Śniadeckich 15 

zdg 87 882

Dwupokojowe
4^ piętro wolne. Przemysłową 41, ' spodarza

3—4
najwyżej TI piętro słoneczne 
•kolica Jeżyce poszukuje od

Pokoje i
także przyjezdnym. Młyńską 12ą. 
II piętro. zdg 87 943

Dąbrowski.

e>-
___ _________  . _ go-

myślowa 41,1 spodarza emeryt-nauc wciel. —
zdg 87 702/3 Oferty Kur.ier Pozn. zdg 87 777

Pokój
Śniadeckich 11 m. 11. zdg 87 805

Willa r 4 lub 5 t,s_ -
7 pokoi, komfortowa « ogrodem ¡ pokojowego nnes<zka.nia centrum b^wy 
,pnzy Alei Szel&gow&kiej 17 do.nie wyżej I pietra poszukuje 
wynajęcia. Marja Klab jcka, Ta- punktualny płatnik wprost od 
•ma Garbarska 7. od godziny 14!gospodarza. Oferty z podaniem 
do 16. telefon 36-66. zdg 87 695 czynszu do Kurjera Poznańskie­

go zdg 87 781
Trzypokojowe

komfortowe, słoneczne, bardzo do­
brym stanie, drugie piętro wynaj- 
me. Zwrot kosztów. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 714

3 pokoje
komfortem, centrum, wprost go­
spodarza, szuka pewny płatnik. 
Oferty Kurje- Pozn. zdg 87 837

Przy Zamku
elektryczność, niekreioujacy. 

Wały Jana III, 11 - 
zdg 88 027 .

no- 
- 4.

Jeden
lub dwa łączne elegancko ume­
blowane. Pl. WołnóśoG 10, m. 12. 

. i .zdg 88 923 .;

Dwuosobowy
Poznańska 58 a — 6. ’ijvkjcwi- 
cza. zdg 8« O?1

Parcelę
na Łazarzu 1 000 m* zaprowadzo­
nym ogrodem tanio sprzedam. —- 
Maciejewski, Zwierzyniecka 8. te­
lefon 62-66. zdg 88 040

Z powodu likwidacji
do sprzedania tokarnia 2 me- 
trówka. frezarka, szlifię-ka wier­
tarka stołowa, silniki elektryczne 
3 i 2 km., transmisje, łarcze. — 
Poznańska 27 a. m. 3. zdg 87 787

Sprzedam
konia i wóz ^głoszenia po poi. 
od 2—6. Grodziska 37, m. 2.

zdg SS 018

Jadalnia
stylowa okazyjne. Stolarnia. Bu­
kowska 9. zdg 88 014

jeziorem w Kiekrzu je®t do sprze­
dania. Bliższe «¡aozegóły Malec» 
kiego 19» ft «dg 8T 76T

Łój Jadalny i tłuszcze 
na mydło

mam do oddania. Kazimierz 
Przybyła, Pozn.ń, Sw. Marcin 24. 
Fabryka Konserw i 
Mięsnych, P« 4054-21.15

POZNAŃ literacki: 21,40 tr. z Warsz.: 22.00 
koncert reklamowy: 22,15 tr. ze 
Lwowa i Warsz.

Środa, dnia 22 maja. 
Poznań — 6,30 aud. poranna

(Warsz): 7.45 program: 7,50
wskaz. prakt.: 11,57 tr. z War­
szawy; 12,05 muzyka z płyt: 12.50 
tr. z Warsz. i Wilna: 15.35 prze­
gląd giełdowy: 15,45 tr. z War­
szawy: 16,45 muzyka z płyt: 17.00 
tr. z Warszawy: 18.30—18.40 
„Program czwartku lit. art. w 
Pat. Dzialyńskich“: 18,45 kwartet 
smyczkowy Beethovena. Wyko- 
nawfey: T. Szulc (I. sknz.). Wt. 
Witkowski (li skrz.) J. Rakow&Ki 
(altówka) i M. Rozmarynowicz 
(wiol.); 19,07 program na dz. na­
stępny: 19,15 pogadanka rolnicza: 
19,25 wiadomości sportowe; 19,30 
tr. z Katowic i Warsz.: 19.35 
muzyka z płyt: 19,50 tr. z Warsz,: 
20,00 muzyka z płyt: 20.15 tr. ze 
Lwowa i Warsz.: 21,30 wieczór

ZAGRANICZNE
Środa, dnia 22 maja.

Hilversum — 19,55 transmisja 
z kiermarszu w Groningen; 22.40 
koncert. Radio - Paris — 20,00 
..Poupette" sztuka Germana: 
22,33 muzyka taneczna. Londyn 
—22,30 koncert symf. z udziałem 
solistów: 22,30 koncert fortep.. 
następnie muzyka taneczna. Koe- 
nigswnsterhanscn — 6.20 muzyka: 
8,00 muzyka spokój: 11.3G koncert 
fortep.; 12,00 koncert z udz. so­
listów; 14.00 koncert rozmaito- 
ściowy: 16,00 muzyka lekka: 17.50 
piosenki: 19,00 tr. z Budapesztu 
koncertu fortep. Liszta: 20,45 mu­
zyka wojskowa: 23,00 muzyka.ta­
neczna L '

cert hiszpański: 21,00 koncćrt 
modnych kompozytorów hiszpań­
skich. Budapeszt — 21.15 koncert 
ork. operowej: 22,49 muzyka je ­
żowa: 23,25 koncert na czeiio. 
Sztutgart — 20,45 ..Missa solce - 
nis“ Beethovena: 22,50 do 2,(0 
koncert. Wiedeń — 20,15 koncert 
symfoniczny. Praga — 8,91) n: t 
zyka; 10,15 koncert: 11.00 koncert 
orkiestry dętej: 12,35 kojlCirt 
symf.: 15,55 koncert ćrk. wojsko­
wej: 19,25 muzyka lekka:, 20,41 
koncert chóru: 21,39 koncert z so­
nat. Kolonja — 29,13 ..Sto lat 
melodji tanecznej“: 22,30 muzyk;, 
lekka i taneczna. Monachium —- 
20,45 „Człowiek na księżycu.' 
słuchowisko muzyczne: 23,09 mu­
zyka taneczna. Rzym — 29.55 kon­
cert symf. Wrocław — 5.99 6 09 
i 9,00 koncert: 12,09 koncert sym­
foniczny z udz. solistów: 1C "1
znane duety ¡udowe: 17,90

............. . cert: 21,90 koncert Bacha: 22,39
'Ukscmburg — 20,05 kort-! muzyka taneczna.
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Jasny

Ratajczaka
lia — 92. zdg 87 768

46- SZUKA POKOJU Jgg
„Informator“

poszukuje pokoi. Skarbowa 1, 
zdg 84 495

Urzędnik
w st. sp. czystego niekrępująeego. 
umeblowanego pokoiku do 25 zl 
od 1. 6. 35. w bliskości centrum. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 734

Próżnego
pokoju pokoiku poszukuje niekrę- 
pującego lub klatki. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 941

Pokoju
próżnego, częśrion-o umeblowane­
go, poszukuje urzędniczka. Plac 
Nowomięjski — okolica. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 751

K1 17. LOKALE

Pokój
wraz ubikacją na cichy warsztat 
zaraz. Długa 11. zdg 87 503

Sklepu
małego próżnego ewtl. dwoma 
pokojami, tylko w centrum lub 
przy ruchliwej ulicy szukam za­
raz. Oferty Kurier Poznański

zdg. 87 580
„Informator“

wskazuje składy, biura, ubikacje 
Skarbowa 1. zdg 84 498

3 pokoje biurowe
wysoki parte-

1 ubikacja
na cele handl iwe. cichy prze­
mysł wydzierżawię. Ul. Półwięj- 
ska 30 zdg 87 637

Dwa składy
pokojami branża dowolna, punkt 
dobry, wynajmie właściciel za­
raz. Slowaclcego 41. zdg 87 710

Ubikacje przemysłowe
większe i mniejsze korzystnie wy­
dzierżawi gospodarz. Koronkar­
ska 20 (Zawady). zdg 87 721

Skład
próżny z mieszkaniem, bez, po­
szukuję wprost od gospodarza. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 87 764
Większej

ubikacje 3-pokojowe na biura po­
szukiwane w śródmieściu. Po­
ważna instytu’ja społeczna. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 878

Ubikacji
na składzik płac Sapieźyńskł. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 88 039

Ratajczaka skład
do wynajęcia. Oferty Kurjer Po­
znański zdg S7 819

Składu
próżnego lub kolonialnego mie­
szkaniem poszukuję. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 87 834

Lokalu
na warsztat stolarsko - ślusarski 
poszukuje organizacja. Zgłosze­
nia Kurjer Poznański zdg 87 921

Na biura
do odnajęcia 2 frontowe pokoje 
przy ul. Pierackiego. Inforunacyj 
plac Karmelicki 1 a, m. 34. 
__________ zdg 87 992

Skład
ubikacja bib bez wydzierżawi go­
spodarz. Wroniecka 17 a.
 zdg 87 950

Skład
przy Górnej Wildzie 52, nadajacy 
się na każda branżę do wynajęcia. 
Zgłoszenia gospodarz.

Pg 4055-21,17

I8,^ZIERŻAWY

Poszukuję
dzierżawcy do wydzierżawienia 
cegielni. Oferty Kurjer Pean.

zdg 87 876
Folwark

Ogrodnik
żonaty, lat 28, uczciwy, praco­
wity. zna dobrze obsługę pałaco­
wą, szuka posady zaraz łub 1.7. 
Wincenty Mikołajczyk, Za krzew- 
ko, poczta Duczniki. zdg 87 699

Gosposia
dobrze polecana, dJugoletniemi 
świadectwami szuka posady. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 754

Robotnik
z prowincji dobrze polecony szu­
ka pracy zaraz. Oferty Kurier 
Poznański zdg 87 755

Ogrodnik . szofer
kawaler, po wojskowości, 8 lat 
praktyki z prawem ogrodniczem 
i szoferskiem zmieni posadę. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 86 908

Gosposia
samodzielna, dobre świadectwa 
szuka posady u samotnego pana, 
ewentualnie starszych samotnych 
państwa. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdg 87 520

Szukam
pracy mereżkuję, wyporządzam 
bieliznę w dom, poza domem. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 733

Poszukuję
posługi młoda mężatka. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 735tarzami, 12 lat. Objęcie 20 000 zł.

Aleje Marcinkowskiego 20, Tunel Halin lîzîaftilWarszawski. szuka w“ wykwaSw’ana wy
Gnmndardwo chowawczyni — czy to w przed-uogpcaaisino szkolu. czy to w domu prywat-

92 morgi ziemi z piekarnią, ko-|nym kulturalno-inteligentnym. — 
lonjalką. _ mam. do wydzierżawię- Zgłoszenia do Kuriera Poznaft-Ką. ...________
nia. Nadaje sie także na każde 
inne przedsiębiorstwo.' Duże, no­
we budynki ładne położenie bli­
sko kościoła
się

skiego pod zdg 87 737
Bona

Polecam
pcetogam&ę pracowita 8—3. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 907

Gospodyni
zarządczym w średnim wieku po­
szukuje posady samodzielnej lub 
samotnej osoby. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 996

Bufetowa
poszukuje posady z kaucja. - 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 992

Młoda
przystojna brunetka przyjmie 
przedstawicielstwo stoiska na 
Targach Katowickich, branża 
obojętna. Łaskawe spieszne 
oferty Kurjer Pozn. zdg 87 989

kelnerka
Gdyni. ‘Of?

Bufetowa
oszukuje 
rty Kurjei 
zdg 87 987

posady w 
Poznański

Dziewczyna
uczciwa, samodzielna, gotowa­
niem szuka posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 986

Pielęgniarka
młoda wykwalifikowana szuka 
posady do chorych w klinice lub, 
na wyjazd. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 87 985
Osoba

z dobrem gotowaniem, czysta 
szuka posady lepszym domu. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 973

Dziewczyna
poszukuje posady bez spania od 
1. 6. Oferty Kurjer Poznański

zdg 87 892
Wychodzękościoła na kolonji. Nadaje ____________także dla dwóch dzierżaw- ^jcp./^awczyiu lntehgentńft, _ 

ców. Późniejsze kupno niewyklu- cierpliwa, kochająca dzieci poszu-jma}enl wynagrodzeniem, św. Jó- 
czone. żniwa oraz żywy i 'mar-K.”/ev?/saT,iZ_„p/rJ?.?P5„..i.-„n;!l’.1£e zef 6, m. 9. zdg 87 880
fvirv inwpntiirz trypHił kunił3» I ItlD t)GZ„ AJODre świadectwa i po-
ŻgFoszenia Kurjer Poznański ^ur^er doznań- UCZCIWH

zdg 87 794 ----------------------------------------- --- dziewczyna cokolwiek gotowaniem
poszukuje posady. Oferty Kurjer P, - - • - -------ZGUBY :a

Zaginął
pies biały okolicy Tamy Garbar­
skiej. Oddać „Pod Strzecha“, pi. 
Wolności 7. zdg 87 934

Poszukuję
posady, jako służąca lub poko­
jówka do dworu, miejscowość 
obojętna. Długoletnie świadectwa. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 746

’oznański zdg 87 957

23. ROZMAITE

Praczka
sumienna, uczciwa szuka prania 
w lepszych domach. Świadectwa 
dobre. Koziewska Strzeszynek 4. 

zdg 87 780

Poszukuję
stałej posady woźnego, portjera 
lub inkasenta, kaucja 1 000. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 87 956

Poszukuję
posługi najchętniej śródmieściu. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 951

potrzeb .?aÆcielka

Znana I , Zmienię
wróżbiarka Adarelli przepowiada j
przyszłość z cyfr, kart, reki. —Przyjmuje 19 rano do 9 wieczo- Oferty Kurjer Pozn. zdg . , 674 
rem. Poznań, Podgórna 13 mię-,
szkanie 10. front. zdgS7 811/2j ramenKa
-------------------------------------------- I z prowincji uczcwa, która pra-Swędzęnie lcowała rzeźnictwie i pomocy w

St.T.rti
szkodliwy kosmetyk, usuwający 
wady naskórka. n 8297

Autem
20 groszy kilometr. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 87 4,38

Panie
zainteresowane przyjmuje porady’

Kurie' Poznański 
zdg 87 868
Młoda

panienka szuka posad' 
skiego od 1 czerwca. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 865

iady do wszy- 
a. Oft —

Dziewczyna
¡.pomoc położnicza. Akuszerka ÆVfeSw°K2’Kowalewska, Lakowa 14- niemal sprzątaniem.— Oj^rty Kil-

Uczciwa
dziewczyna z gotowaniem poszu­
kuje posadyOferty Kurjer Po-
znańsk dg 87 804

Biuralistka
szuka posady ewtl. do pomocy w 
składzie, wolne utrzymanie, na 
prowincję, pensja 25. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 88 929

Dziewczyna
z gotowaniem szuka posady zaraz 
lub od 1. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 87 026

TEATRY
Poznań, wtorek, 21. 5.

TEATR POLSKI: — Dziś:
„Cudzik i Ska“.
Środa, 22. 5. „Kiedy ko­
bieta kłamie“.

TEATR NOWY: — Dziś: 
„Familijka“.
Środa, 22. 5. „Familijka“. 
Czwartek, 23. 5. Teatr 
nieczynny z powodu pró­
by generalnej.

zdg 87 729 rjer Poznański zdg 87 778

Ogrodnik - bartnik
12 lat praktyki wzorowych ogrod­
nictwach, dobre kwalifikacje w 
gałęziach ogrodniczych, dobre 
świadectwa, poszukuje posady za­
raz lub później. Łaskawe zgło­
szenia Kurjer Pozn. zdg 88 016

Odpadki
kuchenne odda restauracja. Wja­
zdowa 9. zdg 87 935

Ekspedjent
® branży wódczanej poszukuje po­
sady od 1. 6. za kaucją. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 869

Piekary 26, 
powiela.

„Jur“,
przepisuję maszyna

24. NAUKA

Posługaczka
o* n/j uczciwa i sumienna poszukuje zdg 87 944 posługi z praniom i gotowaniem.

i Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 855

Malarz
pokojowy, inwalida wojenny po­
szukuje pracy. Wykonuje wszel­
kiego rodzaju prace w zakres ma­
larstwa wchodzące. Łaskawe zgło­
szenia uprasza Związek Inwali­
dów Wojennych R. P. Okręgowe 
Koło Poznań, ul. Kozia 8 teł. 
29-04. zdg 87 990

Poszukuję
4—5 tysięcy na cele szkoły — po­
sadą możliwa, pośrednicy wyklu­
czeni. Zgłoszenie tylko zaintere­
sowanych osób Kurjer Pozn,

zdg 87 770

prania.
Sznkam

Strumykowa 
zdg 87 838

32, m. 11.

KINA
Dnet

Oaza“, Dąbrowskiego 53. 
zdg 87 982

Poszukuję
torki do angieis

Kuchmistrzyni
siła pierwszorzędna z wypieka­
niem i zaprawianiem poszukuje 
posady. Adres: Martini, Piekary 
22i23, m. 37. zdg 87 833

Gosposia
uczciwa, gospodarna, pracowita, 
samodzielna, dobrze polecona, do­
brem gotowaniem, zaprawianiem, 
praniem, oraz do wszelkiej pra­
cy, poszukuje posady .do samot­
nej osoby lub wiecej dorosłych 
osób od 1 lub później. Oferty 
Kurier Poznański zdg 87 094

korepetytorki do angielskiej kon­
wersacji. Oferty Kurjer Pozn. 
__________ zdg 87 785__________

Lekcyj niemieckiego
celem pogłębienia wiedzy facho­
wej udziela rodowita Niemka. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 87 798

Krawcowa
.dom szuka posady. 1,50 dzien- 
e. Oferty Kurjer Poznański

zdg 87 825

Uczciwa
fioszukuje posługi śródmieściu ca- 
y dzień. Oferty Kurjer Poznań­

ski zdg 86 850

Uczennica
do składu nzeżniekiego tylko za-' 
miejscowa potrzebna. Zgłosze­
nia: Marsz. Focha 101.

zdg 87 685
Służąca

samodzielna, czysta, uczciwa, do 
trzech osób. — Wojciechowska, 
Wierabięcice 39 a, m. 5. zdg 87 712

Przyj mę
dziewczynę na siałe. Focha 78, 
m. 26.. zdg 87 753

Bona
zdrowa, inteligentna, dobrze po­
lecona potrzebna do dwojga dzie­
ci. Oferty Kurjer Poznański

zdg 87 645

Drogerzysta
polecony, wolontariusz — pomoc­
nik, natychmiast. Drogeria Ryn­
kowa, Stęszew. zdg 87 720

Samodzielna pokojowa
potrzebna na wieś do 2 państwa, 
warunek uczciwość, moralność. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 87 722

Samodzielna kucharka
pracą domowa potrzebna do 2 
państwa, jednego dziecka do mia­
sta powiatowego. Warunek dobre 
gotowanie, uczciwość, moralność. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 87 723
Modniarki

młodsze na prowincję utrzyma­
niem od zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 743

Pracownik
do zakładu pogrzebowego z wię­
kszą znajomością. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 744

Dziewczyna
do dzieci może się zgłosić. Wroc­
ławska 19, skład 5—6.

zdg 87 672
Krawcowa

dobra siła, zawodowa potrzebna 
dom. Strzelecka 31. m. 3.

zdg 87 677

Zarządczyni,
inteligentna z dobrego domu, 
znająca dobrą kuchnię i gospodar­
stwo domowe potrzebna do sa­
motnej osoby. Zgłoszenia z foto­
grafią do Kurjera Poznańskiego 

zdg 87 862
Ogrodnik . dozorca

bezdzietny do posiadłości willo­
wej potrzebny. Wymagina pierw­
szorzędna znajomość sadownic­
twa i kwiaciarstwa oraz dobre 
świadectwa. Zgłoszenia z odpi­
sami świadectw: Poznań. Dwo­
rzec Kolejowy. Restauracja. Sie­
wierski. zdg 87 769

Kucharka
potrzebna do pensjonatu nad 
morze, która dobrze gotuje i zna 
■kuchnię warszawska. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 87 870

Szewcy
Wyspiańskiego 15 a. zdg 87 713

Posługaczka
z praniem. Polna 22 a, m. 9. 

zdg 87 841
Dziewczynka

do dziecka. Zgłoszenia od godz. 
5—6. $w. Marcin 2, m. 5.

zdg 87 840
Fryzjer damski

pierwszorzędna siła potrzebny. 
Schipper, Sew. Mielżyńskiego 21. 

zdg 87 336

Czeladnik
uczeń. Kranz mistrz krawiecki. 
27 Grudnia 19. zdg 87 831

Prasowaczka
dobra siła potrzebna. Praeowal- 
nia, Szamarzewskiego 8.

zdg 87 826

negó mim wk
sy szkoły powqySk1 ^ruąiej

referenci a

Bukowska1*!!?!^^

_________.zdg 87 8«

handlowi"d0Z hurtowi" to “i"1* 
Lal^te¿yW<* notrX‘ 
ty do Kurjera PoznaSieg?^

adg 81964
. Marszantki

samodzielne potrzebne _ 
Kurjer Poznański zdg 87

Zastępstwo
oddam na bloki kasowe toM,v 
btawafcniGze. Oferty anańiski zdg 87 927 7 KuT3er Po-

Fryzjarka
mafnicwrzystka zaraz (tyiaoAnto« wkły T’ższa Szkoła St» 
Wały Zygmunta^Starego 2/T

Służącą
do wszystkiego zaraz. Cheknoń. gkmgo 4. m. 1. adg gm

Fryzjerka
Jackowskiego 36. zdg 88 00«

Robotnik
d,° Potrzebny, placa 10-15
5V , ¿Roszenia pomiędzy 6-8 _ 
Mylna 11, m. 7.___ zdg 88 004

Gosposia
kucharka, dobrem gotowaniem, - 
wypiekaniem ciast, prasowaniem 
sztywnej bielizny, zajęciem ho­
dowli drobin potrzebna zaraz. _ 
Zgłoszenia świadectwami Majetn. 
Braciszewo, poczta Gniezno.

zdg 87 995
Zegarmistrz

na damskie zegarki, samodzielny 
potrzebny. Chwilkowski. św. Vsr- 
ein 40. zdg 87 977

Która
pan! poleci mi służącą dobra na 
7 osób. Oferty Kurier Poznański

zdg 87 975
Posługaczka

potrzebna. Dąbrowskiego 41. — 
mieszkanie 6. zdg 87 947

Czeladnik
kowalski potrzebny zaraz. Kacz­
marek, Poiznań-Wimary, Kowal­
ska. zdg 87 808

Podróżujący
z kaucja obeznany na. prowincji 
potrzebny do hurtowni kolonjal- 
nej na prowizję. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 88 036_______ _

Dziewczę
do dziecka. Szulczewsî». M»w; 
wiecka 11. zdg 87 797

Za
wypożyczenie ! o09 zł k?’r?nrh’!: 
oprocentowanie, dam ,P°s5„5n,2 
chalterki. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 87 799 _____---------

Panie, Panowie
pobnzebni są celem nia różnych . praktyemjeh * 
straktów i wiele inny-h • 
pokupnych aryWów, tak P 
składach jak « po ,L
nych Zarobek dzienny. 8 m * 
Bliższe '^formacje ndzielamy^n» 
zgłoszenia. Kościan, - -ggon 
pocztowa Nr. 1-

Dziewczyna Pokojowa
Inżynierowie

technicy budowy podziemnej, ro­
bót rzadow-ych na wyjazd. Od­
powiedź znaczek. Oferty Kurjeruczciwa, zaufana z doh-em goto-'dobremi świadectwami językiem Poznański zdg 87 898 

waniem. dobremi świadectwami zpolskim i niemieckim poszukuje.——... -... .........
lepszych domów szuka posady. — 
Oferty Kurje- Pozn. zdg 87 816

Franciszka Gaal
Arcycudny ^'"'"VaradaWiosenna Paraaa
najdow c; n.niejsT«nk«‘‘Kino „Sfinks 2

Poznań, wtorek, 21. 5.
APOLLO: „Szpieg nr.
CORSO: „Król Areny“.
MOJE: „Tajfun“.
METROPOLIS: „Kapitan 

Korkoran“.
OŚWIATOWE T, C. L.: —

<* „Cesarskie Iowy“ oraz 
.VBimbo".

RENAISSANCE: „Pościg za 
cieniem“.

SFINKS: „Wiosenna Para­
da", Franciszka Gaal.

ŚWIT: „Noc na Transatlan­
tic^1.

SŁONCE: „Burza nad świa­
tem".

TĘCZA - Łazarz: „Buntow­
nik".

WILSONA: „Hrabina M<m-!££e* 
te Christo“.

Trio
skrzypek, saksofon, pianista, — 
akordeon, jazzbandzista. boczny 
instrument wolni 1 lub 15. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 87 889

Inteligentna
starsza panna dobremi świadec­
twami, dłuższą praktyką, języ­
kiem niemieckim poszukuje po­
sady wyreczyc!elki, samodzielnej 
zarządczym lub opiekunki star­
szej osoby. Dobrze gotuje, zna 
szycie, prasowanie Oferty Kurjer 
Poznański zdg 87 810

posady od zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 86 829

’Źt^łNEMUGJSCA

Wspólniczki
krawcowej szukam za wjpoży­
czenie 409 zł. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 87 856

Humor zagraniczny

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednei trzeciej cenie 

drobnych.

Bufetowa
z dobremi świadectwami, dobrem 
poleceniem szuba posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 87 682

Poszukuję
posługi. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 87 698

Wiejska
dziewczyna zaufana z dobreani 
świadectwami, z dobrem gotowa­
niem. szuka posady do osób do­
rosłych. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 87 809
Ogrodnik . bartnik

z dlugoletn. praktyką. dobre 
kwalifikacje, obeznany w wszel­
kich g ' ___'
posady zaraz lub od 1. 7. 35 r. 
Zgłoszenia uprasza do Kuriera 
Poznańskiego zdg 87 911

Krawcowa
samodzielna z krojem potrzebna 
od zaraz Górna Wilda 10. Re­
stauracja. zdg 87 765

Potrzebna
gielęgniarka chorej na wyjazd. — 

iferty Kurjer Pozn. zdg 87 676

Uczeń
szewski bez utrzymania potrzeb- 

tkowa 15. s' ' 
zdg 87 679

Dam
300 zł za wskazanie posady. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 88005

Cholewkarz
Wielkopolanin, dzielny w swym 
zawodzie, natychmiast potrzebny 
na stalą pracę. Oferty Kurjer 
Poznański ng 10 309

Książkowa
początkująca praktyka Izby Roi- ______  ______._______ _
uiczej szuka posady najchętniej kierni lub kiosku, małe wynagro-' trzebny. Zgłoszenia z warunka- 

,wieś. Oferty Kurjer Poznański .dzenie. Oferty Kurjer Poznańskijmi i odpisem świadectw. Hotel Zdg 87 730 ’ •rłr» Q7 007 Tł«*«ł“ Tnnwrnnloiii wrł,

Panienka
uczciwa poszukuje posady do cu-

Kuchmistrz
rutynowany od 1 czerwca po-

zdg 87 997 „Bast“. Inowrocław, zdg 86 910

Czemu pan tyle pijeT
Warunki familijne....
Nieszczęśliwe małżeństwo/ ścicielami
Nie. Najbliżsi moi ^rewm są wlaśc.O ym) S. F._

Co futro — to Edmund Rychter— co palto — to Edmund Rychter — co ubranie — to Edmund Rychter, Poznań, ostro* ^'e|k p

„a stronię gr '
czwartej Hub • PotoczneinJOgłoszenia redakcyjnego 60 gr. na stronie «’'¡’[¿'¿lómościami P°i°P/"a 20%

“7 , ,----------- - — drugiej (lub trzeciej) 120 gr. przed ®tScżenieni “,ieT ’
t/!alJ’owego milimetra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z z w nng yąhni prze łś"'?1'

wyżki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do go ■ ? u 10. w<m r 10(, c
do godz. 22-u stróża, do wydania głównego (wieczornego) „drobn ;oszen-;a uiic/J'
teczne do godz. 11,00, większe dłużej według możności. TuT^łowo 15 gr. ńa r >z”,|p,>wia-3- 
w tern 5 naglówk.): słowo nśglówk. (tłuste) 25 gr każdejdalsze sio °awn‘ctwo nie » / . śfi 
zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matryc.. danej ur"CZL- ".,g

wydaniach wlelkośwlątecznycb i uroczystościowych poprzedza normalną ccdzienną część nuineru z reklamami i ogłoszeniami materjał pośwąęcon poznań nr- 
efony do Redakcji i Administracji: 44-61, 14-76, 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w niedzielę, święta i nocą tylko 14-76, 35-24 i 40-72.

łp nz-lrtłoło nł “ł®8'8® czerwiec 1935 roku za oba wydania razem w Poznania rrzeapiaia W ekspedycji tl 3,20. w agencjach w mieście zł 3,50, z odnoszeniem do
----------------------------- domu w Poznaniu zł 3.70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem

miesięcznie zl 4.14. kwartalnie zl 12.40. pod opaską miesięcznie w Polsce zł 7,50. w innych 
krajach zł 9.50. W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie, 
strajków i t p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania się niedoetarczonych numerów lub odszkodowania.

W
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